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F A B R Y K A

Wł. Wierusz Kowalski i S-ka
W a r s z a w a

ZARZĄD: FABRYKA:
ni. Poznańska 16/5. tel. 872-19 ul. Dworska 14 16
p r o d u k u j e  i p o l e c a :

Pokosty: naturalne i sztuczne. 
Kity: miniowy i pokostowy, 
szpachlówkę. Lepiki: bitumicz­
ny i smołowy. Papy dachowe. 
Masę okrzemkową.

JAN SZOPIHSKI i S - k a
Slqsko - W arszaw sk ie  T ow arzystw o 
H A N D L O  W  O  -  B U D O  W L A  N E
Warszawa,  Al. Puławska 21123

STALE N A  SKŁADZIE  
wszelkie materiały budowlane
cement, wapno, gips, papa, siatka ceramicz­
na, kafle, żelazo, gwoździe, glazura, terra- 

kota. Drzewo budowlane i stolarka 
z e  s k ł a d u  i w a g o n o w o .

iLflSKIE HO PSZEBfSŁOWO-HIISBLOWE 
„ S T O P M E T A L "

Sp. z  o  o. w K rakow ie  
U znany  p rz e z  „CENTROSTAL“ sk ład  ż e la z a  i stali 

BIURO ZAKUPÓW -KATOW ICE, P o cz tow a  5 
ODDZIAŁ w  WARSZAWIE, K olejow a 5 7

P O L E C A :
żelazo, b e d n a rk ę ,  belki, b lachy , g w o ź d z ie ,  d iu t ,  

rury, stal,  łańcuchy, ar tykuły  techn iczne .

PRODUKUJE:
łó ż k a  ż e la z n e ,  konstrukcje ,  kraty , o k n a  i t  p.

Warazaws, ni. Dobre 24, td  870-70
•cl*ple|qe«( «

prx«cłwtknit^-can« I t. p.I Z O L A C J E  K O R K O W E  S S S S S J S S T l  
I Z O L A C J E  09 W I L G O C I

i|»« Wlłwml
•pnlkł I I »Jkie • wy

S K Ł A D N I C A  M A T E R I A Ł Ó W  
i P R Z E R O B Ó W  D R Z E W N Y C H

W A R S Z A W A , ul. K O P E R N IK A  4

D R Z W I  P Ł Y T O W E  
L I S T W Y  -  D Y K T Y  
F O R N IE R Y -  PARKIET

PŁYTY IZOLACYJNO — BUDOWLANE  
SIEDZENIA DO KRZESEŁ

H U R T  D E T A L

w o s It

II

WYTWÓRNIA OCHRONNYCH SIATEK 

^ ieczyuaw  K A R p | U K

U / n R C 7 JIW II B I U R  O. MARSZAŁKOWSKA I ł  nHUjlflHH, FABKyKA. MakSZALKOWSKA 11/1*
Konstrukcje żelazne — Żaluzje — Balustrady 
Wystowy sklepowe — Bramy — Ogrodzenia

Konstruk< je pat«*nti w a n e  syst .  inż .  ERODY d rew n 'a n e ,  Źrtazo-De-  
t o n o w e ,  c i e n k o s K o r u p o w e  oraz w s z e lk ie  in n e  k o n s tru k c je  d r z e w n e  

w y k o n a  f a c h o w c o m !  przedwojennym i

F I R M A  „ P E D A B "  w  G D Y N I
Sp. z o o .

W ARSZAW A TORUŃ G D Y N IA  4
ul. N o w og r od z k a  6-a m .  f i .  u l. K o s ia r o w a  17. ul Zbożowa 30

S to s u ją c  d o t h y  in ż .  B r o d y  
o s z c z ę d z a m y  m a t e r i a ł

R o b o t y  

budow lane  

remontowe  

P r o j e k t y  

R y s u n k i

STOLARNIA M E C H A N IC Z N A
R oboty b u d o w lan e  m e b lo w e
L i s t w y  W n ę t r z a  s k l e p ó w *

.__ J iNiUmię.
■ SPOŁDzieiNiA _

*mfnySŁ0WD-BUDDWLANA2-
v , M S P D ł - . P R R C n -

W arszaw o, ul. S:e«l<iew lcia 4



Wojskowe Przedsięb iorstw o Budowlane
PR Z E D SIĘ B IO R S T W O  PA Ń ST W O W E

W A R  S Z A W A  
cl. Wyzwolenia 39 
t e l .  8 - 5 3 - 9 9

Placówki
wykory ;nją

dla
„ ^  K A T O W I C E  

Władz Workowych O  , .Y, ,ul. W a n d y  4 0.
w s z e l k i e  r o b o t y
b u d  o w l a n e .  C i u r o  n a  o k r ę g  D o l n o ^ S l ą s k i
in s ta la c y jn e  c. o., W R O C Ł A W  
w o d n. - K a n a 1., ’ ul,Sw'.W«jicieclia70m 4,

i
K i e r o w n i c t w o  r o b ó t  „ l V y  b 5 * z  e ż e “

G D Y N I A  
ul. S-to J a ń s k a  60.

K i e r o w n i c t w o  r o b ó t  r e j .  ś l ą s k o - K r a S t o w s k i

V J  I  a  o  bi  e  s t o l a r n i e  m e c h a n i c z n e
e l e k t r y c z n e ,  

b u d o w y
l o t n i s k  Ł Ó D Ź ,  u l .  W i e r z b o w a  20.

* t. p. W A R S Z A W A , al. Wyzwolenia 39.

P r zemy s ł  d r z e w n y  P r zemy s ł  d r z e w n y
inuŁiWyrtfflK.MM

Z A K Ł A D Y  

P R Z E M Y S Ł O W E

* 0
m  fL

99
W A R S Z A W A  O  E  L  E  L  ą  G  Q  O L S Z T Y N

S p .  z  o .  o .

Z A R Z Ą D  w  W A R S Z A W I E ,  _ O D D Z I A Ł Y  w  W A R S Z A W I E  

U L  H O Ż A  27a, TEL. 88-713. ------------------  E L B L Ą G U  i O L S Z T Y N I E .

Dostawa z własnych tartaków wszelkich materiałów tartych 
oraz wszelkiej stclarszczyzny budowlanej, drewna opałowego 
i  trocin. Wagonowo i detalicznie. Zamówienia tartaczne z za- 
----------  kresu budownictwa z terminową dostawą. ----------

Sprzedaż detaliczna z własnego tartaku w Warszawie, ul. Ra­
dzymińska 120, telefon: Praga Nr 146. Deski, kantówka, szczapy, 
----------  zrzyny i trociny. Drewno iglaste i liściaste. ----------



C  M B
CENTRALA MATERIAŁÓW RUDOWLAHYCH

Sp. z  o. o.

WARSZAWA, ul. WSPÓLNA 27
T E L E F O N Y :

Centrala

Z a r z ą d

Wydz. handl,

854 -88

- 85-4-87

8 5 7 -3 5  
8 6 2 -2 0

drewna -  8 8 1 -7 5

wapna - 8 8 8 -4 6

Wydz. wsi 
Insp. magaz

Wydz. bet.

-  8 8 8 -4 5

-  85 4 -8 8

D o s t a r c z a

W S Z E L K I E  M A T E R I A Ł Y  B U D O W L A N E  

D L A  O D B U D O W Y  K R A J U

W A G O N O W O  —
w p r o s t  o d  w y t w ó r c ó w  ________________

D R O B N I C O W O  —
z e  s k ł a d ó w  w ł a s n y c h  i u z n a n y c h

O D D  Z  I A Ł Y :

BIAŁYSTOK, ul. Dąbrowskiego 26, tel. 408
BYDGOSZCZ, ul Marsz. Focoa 4,

tel. 36-15, 19-15
GDAŃSK - SOPOT, ul. Marsz. Stalina 798,

tel. 51-541
JELENIA GÓRA, pl. Bie-uta 3, tel. 30-22
KATOWiCE, ul. Francuska 53,

tel. 335-71,336-02,336-03, skrz. poczt. 95
KIELCE, ul. Żelazna 31, tel. 10-10, skrz.

poczt. 62
KRAKÓW,  ul. Potockiego 1, tel. 571-61 
LUBLIN, ul. Kościuszki 3 m. 3, tel. 40-99

ŁÓDŹ, ul. Piotrkowska 19, tel. 12-596, 208-60
OLSZTYN, ul. Okrzei 8, tel. 205-269, 82-23
POZNAŃ, ul. Marcinkowskiego 13, tel. 22-18, 

22-19, 22-28, skrz. pocz. 133
RZESZÓW, ul. Krakowska 15, tel, 188
SZCZECIN, plac Żołnierza Polskiego 5,

tel. 123
WARSZAWA-WOJ. ul. Jasna 10, tel. 852-12
WARSZAWA-STOŁ ul. Jasna 10, tel. 852-12
WROCŁAW, ul. Kołłątaja 21, tel. 266

skrz. poczt, 342



STOWARZYSZĘ HIE ARCHITEKTÓW R. P.
ODDZIAŁ WARSZAWSKI

O G Ł A S Z A  N A  Z L E C E N I E

JPOŁEtr ZWIĄZKU GDSPODAfiCZEGO SPÓlDIlEllil B.P. 

P0WS1ECHREG0 ZAKŁADD UBEZPIECZEŃ WZIJEPK8

K O N K U R S  Nr .  1 4 8
NA USYTUOWANIE ZESPOŁU GMACHÓW

CENTRALI „SPOŁEM" i CENTRALI P Z U W.
w W A R S Z A W I E

N o g r o d y :  I — 2 0 0 . 0 0 0 . — zł.
II — 1 1 0 . 0 0 0 — zł.

II! — 80.000— zł. 
4 zakupy po — 30.000 — zł.

Konkurs jest nieograniczony. Termin konkursu: 14 maj 1947 r. Zapytania do 
25 lutego. Warunki i podkłady w Oddziałach S. A. R. P. (w Warszawie,

Pierackiego 1), począwszy od 1 lutego.

S e k r e t a r z  K onkursu  
Inż. a rc h .  Z b i g n i e w  K arpińsk i S. A . R, P.

h e l e m  mi E i mi  mu ino n o n  i i l l i n i u m
Spółka z ogr odpowiedzialnością

WYDZIAŁ. ROBÓT

Inżynieryjno • budowlanych 
M a r m u r o w y c h  
K a m i e n i a r s k i c h

Marmury z własnych kamienio łomów 

W yró b  z  m ą c z k i m a rm u ro w e j i g ry z ik ó w

C E N T  R A L A

W A R S Z A W A  

u !. T r ą b a c k a  10

K I E L C E

A L .  3  M A J A  5  

T E L .  1 0 - 0 1



F G A Q M E N T v  N S E U T O W d  

W m O N A J W C H  P R U .% :

.mZMM.f&!28£a f usu



R Y N E K  B U D O W L A N Y
b e t o n o w e  w y r o b y .
K. GAGATNICKI, S. MODELSKI i B. SŁOMCZYŃSKI — Wy­

twórnia wyrobów betonowych —  W arszawa, Tyszkiewi­
cza 45 róg Długosz i  (przy Młynarskie)). Biuro: Saska 
Kępa, ul. Angorska 16.
Schody betonowe, ce g ła , pustak i, studnie, przepusty, p ły ­
ty ch o d n ikow e , k raw ężn ik i, osadn ik i, n akryw y ka n a ­
łow e , og ro d ze n ia , s łupy  rury różnych w ym ia rów , tra ł ki, 
w azony, o rnam enty  itp . Posadzki cem entow e. Schody 
„ la s tr ic o "  w  różnych ko lo rach , baseny, zm yw aki itp .

Boboty źe l tetawe
w i b r o w a n o ,

og ro d ze n io w e ,

I • ł f r u I t 
Ifr.

r r2^ f a y ; % % B.uo ° wo'0: :  I n ż . jSyrceon G ŁA D K IC H  K n
IK i.  b iK L  ncrtkYfC JUDYCKI —  Warszawa, ul. Żura­

wia 24/10.

C E G Ł A  C E M E N T O W A
P Ł Y 1 Y  C H O D N IK O W E

K k Ę G I,  K R A W Ę Ż N IK I
KU h Y i D A C H Ó W K A

S ŁU P Y  D O  P A R K A N Ó W  

W y k o n a n i e  z a m ó w i e ń  s p e c j a l n y c h

A. M A  I N K A
W -w a , O d o la ń s k a  32. W y tw ó rn ia ,  K a z im ie rzow ska  21

INŻ. TADEUSZ MIAZGA —  Wytwórnia wyrobów balono­
wych —  Wawer, ul. Plowiecxa 86. Warszawa, Kickie-
go  2/16.
P łyty chodn ikow e, kraw ężn ik i, rury be tonow e  wszelkich 
w ym ia rów , tra lk i, o g ro d ze n ia  że lbe tow e . W yko n cn io  spo­
sobem  w ib ro w a n ia .

INŻ. WINCENTY MICHNIEWICZ — Wytwórnia wyr. .."oro- 
betoncwych —  Warszawa, Madaii.iskiego 42.

H# ....  "" ■'“ ''■■'“IT

EDMUND SZM ID T
Wytwórnia « y n b i «  balonowych i kaylolilowych

Waruswł 36, ullea P»lkowtl<a 7

Stopn ie , pa rape ty  ok ienne, posadzk i ,  roboty  
W iz łu c z n y m  m arm u rze  i g ran ic ie ,  p ły tk i  cemen* 
tewe »La»tr ico« h yd rau l iczn ie  prasowane.

P r z e d s i ę b io r s tw o  R o b ó t  B U D O W L A N Y C H  

ST. W I E W I Ó R S K I  w- wo. oL Mickiewicza U

W ła s n a  w y t w ó r n i o  w y ro b ó w  
W5BVOBETONOWYC1
D t t r  b o o r n l a y  k o l e j o w e )  
W a i s i a w s - G d o i i l t i

BUDOW LANE PRZEDSIĘBIORSTWA.
WOLIDAR BAGIEŃSKi —  Przedsięb. budow lane — W ar­

szawa, Saska Kępa, W aszyngtona 24.
Wykonywa wszelkie roboty w zakres budownictwa wcho- 
dzqco. Projekty. Kosztorysy.

KAZIMIERZ BARANOWSKI, BUDOWNICZY —  Przedsięb. 
rebót budowlanych — W arszawa, Żymirskleg* 104-

INŻ. ROMAN BIAŁKOWSKI —  Przedsiębiorstwo budow la­
ne —  W arszawa, ul. Chmielna 6.

INZ. M. BLANDO — Przedsiębiorstwo robót inżynler.-budow* 
lanych —  W arszawa, Żoliborz, Dygasińskiego 5 m. 1 .

„BLOK TECHNICZNY" —  Przedsiębiorstwo robót inżynie­
ryjno-budowlanych — Sp. z o. o. —• W arszawa, Czerwo­
nego  Krzyża 11 m. 8.

ZBIGNIEW BRUNNE —  Przedsiębiorstwo robót budow la­
nych —  W arszawa, Hoża 74 m. 12.

INŻ. KONSTANTY BRYGIEWICZ —  Biuro inłynleryjno- 
budow lane  —  Radom. ul. Mickiewicza 5.

FRANCISZEK BRZESKI, BUDOWNICZY —  Biuro bu dow la­
ne —  W arszawa, W spólna 71 m. 3, tel. 8.74.94.

„BJDAR —  Sp. z o  o. —  Biuro budowlano-aichitekto- 
niczne —  W arszawa, Saska Kępa, ul. Łotewska lttk

„BUDOKAN" K. BORKOWSKI, A. KLEIBER I S ka —  Spółka
* ° .  °. — Przedsiębiorstwo Inżynieryjno-budowlane —  
Warszawa, Noakowskiego 12, tel. 8.50.47.

, BUDOWA" —  Spóldz. pracy —  W arszawa, Po 'na  4fid m. 9. 
Wykonywa wszelkie roboty budowlane. W łasna  stolarnia 
mechaniczna.

„BUDOWNICTWO" —  Przedsiębiorstwo robót budow la­
nych —  Sp. z o. o. — W arszawa, ul. Wilcza 23 m. 8.

„BUDOWNICTWO LĄDOWE" —  Sp. z o. o. —  Przedsięb. 
bud. —  Biuro: W-wa, Czerwonego Krzyża 16, tel. 8.56.41. 
Skład mat. bud., ui. Grodzieńska 65.
Roboty ziemne i drogowe.

„CEDRO" —  Sp. z o. o. —  Przedsięb. robót budowl. i d ro ­
gowych —  W arszawa, ul Wolska 171, tel. 87.339. O d ­
dział w Gdyni, ul. Świętojańska 139 m. 30.

ST. CHROSTOWSKI —  Pizedsiębiorstwo robót b u do w la ­
nych —  W arszawa, Słupecka 4 m. 80.

JAN CHRZANOWSKI —  Przedsiębiorstwo budow lane __
W arszawa, Żoliborz, ul. Siemiradzkiego 1.

INŻ. MARIAN CUDNY I S-ka — Prezdsięb. inż.-budowla- 
ne —  W arszawa, Nowogrodzka 6-a m. 20, tel. 8.87-94.

INŻ. ROMAN CZARNOTA-BÓJARSKI (młodszy] —  Przed­
siębiorstwo Inżynierskie I fundamentowe —  Warszawa, 
Mianowskiego 24 m. 25.

j. CZERWIŃSKI I S. KOSTRZEWSKI INŻ. —  Spółka z o. o. 
Biuro Techniczno-Bud. — W arszawa, ul. Markowska 2a.

INŻ. WŁADYSŁAW DAWIDOWICZ —  Przedsiębiorstwo ro ­
bót inżynieryjno-budowlanych —  W arszaw a-Praga ,  Ra- 
dzymińska 9 m. 6.
Roboty budow lane  i instalacyjne.

,DĄB" —  Warszawska Spółdzielnia Inżynieryjno-Budowla­
na —  Sp. z odp. udz. — W arszawa, ul. Jaworzyńska 8, 
tel. 8.75.46

1. DUTKIEWICZ I Z. BIELICKI —  Przedsiębiorstwo b u d o ­
wlane i urządzeń techniczno-zdrowotnych —  W arszawa, 

ul. Chmielna 106 m. 30.
KAROL DYLEWICZ —  Przedsiębiorstwo budow lane  —  W ar­

szawa, ul. Sw. W incentego 64 m. 29.
INŻ. WŁODZIMIERZ EGER —  Przedsiębiorstwo robót bu­

dowlanych — W arszawa, W aszyngtona 8.
W łasne  warsztaty stolarskie.

JAN GADZINSKI i S-ka —  Przedsiębiorstwo techniczno-bu­
dow lane —  W arszawa, ul. Sandomierska 8 m. 4/5.

STANISŁAW GAWRYSZYŃSKI — Przedsięb. budow lane  —  
W arszawa, Al. Jerozolimsko 93 m. 44.
Stropy i dachy  „MONOLIT" w łasnego  patentu.

INŻ. ARCH. HENRYK GOETŻEN —  W arszawa - Mokotów, 
ul. Pilicka 17.
W y ko n u je  rob o ty  b u d o w la n e  —  p ro je k ty  —  w n ^ ł r ł a  
artystyczne.

płyty chodnikowe, 
płyty no jezdnię, 
„trylinkł", cegły 
cementowe, rury 

isoloevlRt ltf.



INŻ. 1AN ÓOETZEN —  Biuro robót inżynierskich —  W ar­
szawa, ul. Polna 24 m. 5. - -----  "
Roboty torowe, kolejowe. Roboty budow lane i remon­
towe.

INŻ. M. GOSCICKI, L. MROCZEK i S-ka — Sp. jaw na — 
Przedsięb. robót inżynierskich —  W arszawa, ul. Nowo­
grodzka 44, lei. 87.j i  2. Adres tel. „Mrogos" —  W ar­
szawa, Oddz. i kier. robót: Wrocław, Świdnickie 
Podwale 27, Szczecin, Król. Jadwigi 47, Sopot, P a d e ­
rewskiego 4.

CZESŁAW GĆ RECKI —  Przedsięb. roból budowlanych — 
W arszawa, Saska Kępa, ul. Poselska 34, lei. 176.

„GRUPA INŻYNIERÓW", Sp. z o. o. —  Przedsiębiorstwo 
robót inżynieryjno-budowlanych. Warszawa, Hoża 59/3.

„GRUPA INŻYNIERYJNO-BUDOWLANA" —  Biuro projek­
tów i budowy zakładów  przemysłowych — Sp. z o. o. 
W arszawa, ul. Marszałkowska 9w

„HA-KO" —  Przedsiębiorstwo robót iniyn.-budowlanych — 
W arszawa, ul. Poznańska 14, tel. 8.62.97.
W / ko n /wa WizaUie robot y inżyniersko-budowlane 
w najszerszym zakresie.

„INŻYNItklA I BUDOWN.CTWO" —  Biuro i przedsiębior­
stwo budowy — Sp. z o. o. —  W arszawa, Piusa 11 m. 6.

A. J i .b ^ u N ) h l  i M . n J j M iU c k  —  Kizedł. r o j j l  budowla- 
nycn —  ip .  x o. o. —  Wurszawa, M iciuenr.ua ćl.

IN2. i . i a Uj . j; —  tfiuro tecumcxne i pizeusięaioisiwo bu- 
dowiuu* —  W aiszuwa, ui. Obi or, co w 1 m. 2. 
PfOjO^iUje i w/Konuje wszalKie rooory budow lane i kon- 

struKcyjna.
1142. I * . r -  ncNRYK JUDYCKI —  Przedsięb. inżynieryjno - 

budow iune —  W arszawa, Żurawia 24 m. lu.
„KA-lsc-nA" —  Sp. z o. o. —  Przedsięi). rooót budowla- 

n /cn  —  wiaśc. A. Kuedier i J. Koionski —  Warszawa, 
ui. ivoizykuwa 24 m. 13.

INŻ. /V.U-V.4. i i . « W  KAMiHSKI —  Biuro architektoniczno- 
buduw .une — W a is iaw a ,  Oleandrów 5 m. 7, teiefon 
8.84.27.

ARCh. H. KATANA —  Biuro budow lane —  Gdańsk, ul. Za- 
roślak 5, tel. 4.22-65.

ROMai-4 hęboul —  Przedsiębiorstwo budow lane —  W arsza­
wa, Po inanska  14 m. 34, tel. 8.57-37.

INŻ. R. KLAUłt i S-ka —  Przedsięb. robót inżynier.-budowla- 
nych —  Sp. z o. o.. W arszawa, ul. Wilcza 25 m. 11.

INŻ. J. KOBYLIŃSKI i S. ŁOSIAKOWSKI —  Przedsiębiorstwo 
inżynier.-budowlcne —  W aiszawa, Widok 22, tel. 8.84-68.

INŻ. L. KGkDYLfcWSKt —  Przedsięb. robót budowlanych — 
Warszawa, Saska Kępa —  ul. Zwycięzców 15 m. 9. 
W łasne zak łady  stolarskie przy ul. Syrokomli 22.

INŻ. WACŁAW KONIG —  Biuro budow lane  —  W arszawa, 
Koszykowa 54 m. 6.

Z. KRAJfcWSKI i S-ka — Przedsiębiorstwo budow lane — 
Sp. z ogr. odpow. —  W arszawa, ul. Mokotowska 59.

WŁADYSŁAW KRAWCZYK —  Przedsiębiorstwo bu dow la­
ne —  W arszawa, Al. Jerozolimska -3 m. 16.

INŹ. WLODZU ERZ KRBEC —  Przedsięb. icb ó t  in-ynie- 
ry;no-budowl. — W arszawa, ul. Narbutta l l a  m. 7.

I. KRUSZEWSKI I Z. STATKIEWICZ — Przedsiębiorstwo robót 
budowi. — Warszawa, Żurawia 24a.

J. KRYSTER I K. DOBRZAŃSKI —  Przesiębiorsłwo inżynier 
skie —  W a r s t w a ,  SWki 22.

IN2. E. KUKLIŃSKI —  Przedsiębiorstwo b u d o w lan i  —  War- 
tzaw a,  Polna 36/3.

A. KULIKOWSKI I J. RUDNICKI —  Biuro inżynieryjno-bu­
dow lane —  W arszawa, ul. Piusa 43 m. 7.

BRONISŁAW KtTHŃ —  Przedsięb. robót inżynieryjno-budo­
wlanych —  W arszawa, Al. Jerozolimski* 45 m. 1.

JAN LEWASZKIEWICZ — Przedsiębiorstwo robót remont.- 
budowlanych — W arszawa, Szeroka 14 m. 12. 
W łasna  stolarnia mechaniczna.

MICHAŁ LIPIŃSKI —  Przedsiębiorstwo robót budowlanych 
W arszawa, Smolna 10 m. 37.

INŻ. LIS PIOTR i JAN PRZEPIÓRKIEW1CZ —  Przedelęb. 
inżynier.-budowlane — W arszawa, Stan. Augusta 34.

S. LUTNICKi —  Przedsiębiorstwo budow lane —  Warszawa, 
Puławska 134.

RYSZARD ŁAPIŃSKI —  Przedsiębiorstwo Inżynieryjno-budow­
lane —  W arszawa, B agatela  10 m. 2.

(NZ. ZENON ŁUCZAK —  Przedsiębiorstwo budow lane — 
W arszawa, ul. Noakowsiciego 16 m. 6, tel. 8.84-24.

INŻ. ST. ŁUKAWSKI —  Przedsięb. robót budowl. I tereno- 
nych —  Warszawa, ui. Koszykowa 54, tel. 8.72-64.'

INŻ. WITOLD MARSZALŁ — Przesiębiorsłwo robót inżynier, 
i budowl. —  W arszawa ul. Złota 63, tel. 8.83.45.

FR. MARTENS i AD. DAAB —  T-wo Zakt. przcm.-bud. — 
W arszawa, Styki 10a, lei. 102 (Praga).

BRONISŁAW MATULKA —  Przedsiębiorstwo budow lane — 
W arszawa, ul. Francuska 21/3.

HENRYK MENDRYGAŁ —  Przedsiębiorstwo budow lane —  
Milanówek, Żymirskiego 28.

INŻ. T. MICHAŁOWSKI — Przedsiębiorstwo Inżynieryjno- 
budow lane — W arszawa, Oleandrów 7.
Wszelkie roboty w zakres budownictwa wchodzqce.

INŻ. WINCENTY MiCHNtEWICZ —  Przedsiębiorstwo inż.- 
budow lane — Warszawa, Żurawia 24 m. 10.

HENRYK MILEJ — Przedsiębiorstwo budow lane  —  W arsza­
wa, Koło, Bolecha 23.

INŻ. STEFAN MIODUSZEWSKI —  Przedsięb. inżynieryjno- 
budow lane  — W arszawa, Pogonowskiego 18 m. 2.

INŻ. ZYGMUNT MOSKWA i S-ka — Przedsięb. inżynieryjno- 
budow lane —  Spółka jaw na — W arszcw ai ul. Styki 8.

L. MROZIK i J. WINIARSKI —  Przedsięb. robót bud ow la ­
nych — W arszawa, Al. Jerozolimska 103 m. 9.

„MUR" Spółdzielnia techniczno-budowlana, Rembertów, 
Al. Piłsudskiego 1/3.
Roboty budowlane, remontowo-budowlane i instalacyjne.

L. MYSZKOWSKI —  Przedsiębiorstwo roból budowlanych —  
W arszawa, Lindleya 14a, m. 22.

EUGENIUSZ NOWAK i S-ka — Przedsiębiorstwo inżynieryjno- 
budow lane —  W arszawa, ul. Bracka 13.

INŻ. F. NOWOSIELSKI —  Przedsiębiorstwo budow lane — 
W arszawa, ul. O leandrów 7 m. 6.

INŻ. STANISLAV/ NOWOSIELSKI —  Pszedsiębiorstwo budow ­
lane —  W arszawa, Mokotów, ul. Boiskowa 5.

INŻ. N. OBRYCKI — Biuro inżynieryjno-budowlane —  W ar­
szawa, świętokrzyska 12 m. 4.

INŻ. ARCH. JAN OCHOTTA —  Przedsiębiorstwo robót 
nad  i podziemnych —  W arszawa, Bracka 5, m. 22.

WŁ. OLCZAK —  BUDOWNICZY —  Przedsiębiorstwo bu do w ­
lane —  W arszawa, Al. Jerozolimska 79 m. 11.

INŻ. M. OSĘKA I S. SOBŚECKI —  Przedsiębiorstwo robót In­
żynieryjno- budcwlcnych — W arszawa, Noakowskiego 18.

NŻ. ADAM PACEK —  Przedsiębiorstwo inżynieryjno-budow­
lane  —  W arszawa, ul. Wilcza 29a.

INŻ. CZESŁAW PODLECKI I S-ka — Przedsiębiorstwo inży­
nieryjno-budowlane —  W arszawa, Frascati 3, telefon 
8.64.79.
Wykonuje wszelkie roboty budowlane, d rogow e I inży­
nierskie w najszerszym zakresie.

J. POMIRSKI I S-ka —  Przedsiębiorstwo Inżynieryjno-budow­
lane — W arszawa, Al. Jerozolimska 55, tel. 8.79.33.

,.POSTĘP" SPÓJNIA INŻYNIERSKA — Sp. z o. o. —  Przed­
siębiorstwo Inżyn.-budowl. —  W arszawa, Sienkiewicza 4. 
Roboty' budowlane, kolejowe, drogowe, mostowe i wwsef- 
ne. W łasna  wytwórnia wyrobów betonowych. • ■



..POZIOM’ —  Budowiano-instolacy;na jpó łd i le ln la  pracy 
Warszawa, ul. Piusa XI 38„ łel. 88.588.
Wykonywa wszelkie roboty budowlane, wodociągowo- 
kanalizacyjne, centralnego og.zewania i gazowe.

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO— 
Sp. z o. o. —  W arszawa, ul. Lwowska 13, łel. 8.84-73. 
Wszelkie roboty inżynieryjno-budowlane.

„RAYMOND" —  Towarzystwo Fundamentowe — W arszawa, 
ul. Koszykowa G9 m. 3.
Roboty fundamentowe oraz wszelkie roboty budowlane.

FRANCISZEK ROTH — Przedsiębiorstwo robót budowlanych—
! W arszawa, ul. Koszykowa 59, łel. 8.82-77.
S. RŻYSKO i F. SZREDER —  Biuro inżynieryjno-budowlane — 

W arszawa, Olszewska 11.
I. SADŁOWSKI, H. LEMAN i S-ka —  Przedsiębiorstwo Inży­

nieryjno-budowlane — Wciiszawa, Okólnik l l a .
„SAPERZY" —  Sp. z o. o. —  Przedsięb. inżyn.-budowlane — 

W arszawa, ul. Wspólne. 7, tel. 8.58-48. O ddzia ł:  Gdańsk- 
Wrzeszcz, ul. Politechniczna 14, tel. 420.37.

„SKARPA" —  Spółka inżynieryjno-budowlana z c.  o. — 
W arszawa, ul. Grójecka 27 m. 3.

INŻ. ZYGMUNT SKARŻYŃSKI — Przedsiębiorstwo inżynie­
ryjno-budowlane W arszawa, ul. Polna 38.

INŻ. F. SKĄPSKI —  Biuro budow lane  —  W arszawa, Al. Nie­
podległości 210 m. 1 .

INŻ. HENRYK SKUP —  Przedsiębiorstwo budow lane —  W ar­
szawa, Wspólna 61 m. 29.

FELIKS SKWERES — Przedsiębiorstwo budow lane  —  W ar­
szawa, Al. Jerozolimska 49 m. 1C, tel. 8.70-95.

INŻ. STANISŁAW SŁAWIŃSKI I S-ka —  Przedsięb. roból 
inżyn.-budowl. —  W arszawa, ul. Dwernickiego 15.

INŻ. JERZY SŁOMlNSKI —  Przedsiębiorstwo roból budow ­
lanych — W arszawa, ul. Piusa XI 11 m. 3.

INŻ. J. SOBIEPAN i DR Z. FILIPOWICZ — Przedsiębior­
stwo roból I insfalacyj budowlanych — Sp. z o. o. — 
W arszawa, Al. Jerozolimska 93 m. 46, tel. 8.85.51.

ST. SOKOŁOWSKI — Przedsiębiorstwo roból budowlanych — 
W arszawa, Obrońców ITa.

INŻ. K. SOSNOWSKI i A. G1RULSKI —  Sp. z o. o. —  
Przedsiębiorstwo budow lane — W arszawa, Narbulta 30, 
tel. 8.83.95.
Rcboty budowlane i drogowe.

INŻ. B CIA WOLIŃSCY — Sp. z o. o. —  Przedsięb. Inżynier.- 
budow lane —  W arszawa, Poznańska 37 m. 8.

SPÓŁDZIELNIA PRZEMYSŁOWCÓW BUDOWNICTWA 
W arszawa, ul. Chccimska 28.

..STAL-DOM" —  Inrynier.-budowlana spóldz. pracy z ogr.
1 odp. — W arszawa, Mokotowska 5 m. 3.
KAZIMIERZ STANIEWICZ — Biuro Inżynieryjno-budowlane — 

W arszawa, Al. Jerozolimska 51, łel. 8.64-45.
Zbiornica złomu na m. st. Warszawę z ramienia Cenłrali 
Surowców Hutniczych przy Ministerstwie Przemysłu.

„STOSIŁ" INŻ. J. TUZ i S-ka. Spółka Handlowo-Budowla- 
na  — W arszawa, Al. Jerozolimska 2P.
Wykonywa wszelkie roboty budowlane, remonty, roz­
biórki. Projekty. Kosztorysy. Kalkulacje.

I. STRACHALSKi — Przedsiębiorstwo inżynieryjno-budowla­
ne W arszawa, ul. Złota 37 m. 14. Oddziały : Poznań, 
ul. iw. Wojciecha 22 i Gdynie, 10-go Lutego 3.
Wszelkie roboty inżynieryjne i budowlane.

INŻYNIEROWIE K. STRONC2YNSK», R. CZARNÓTA-BÓJARSKI 
I s-ka  —  Sp. Akc. —  Towarzystwo budow lane —  W ar­
szawa, Filtrowa 81.

,STROP" —  Sp. z o. o. —  Przedsiębiorstwo rob. inżyrieryjno- 
budowlanych. W arszawa, Profesorska 5.

SZACHOWSKI MICHAŁ —  ARCHITEKT — Przedsiębiorstwo 
inżynieryjno budow lane  —  W arszawa, ul. Lipska 13.

INŻ. JOZEF SZAMBORSKI —  Przedsiębiorstwo robół b u d o ­
wlanych —  W arszawa, Wilcza .73 m. 5.

FELIKS SZTOMPKA, BUDOWNICZY DYPL. — SP. z o. o. — 
Przedsięb. robót budowlanych I insłalancyjnych —  W a r­
szawa, Al. Jerozolimska 37 m. 22, tel. 8.56.12.
Własne warsztaty stolarskie przy ul. Ząbkowskiej 15a.

„TECHNIKA I PRACA" —  Przedsiębiorstwo inżynieryjno- 
budow lane  —  Inż. Jan Goliński i Stanisław Kowalczyk — 
Sp. z o. o. —  W arszawa, Poznańska 14 m. 31.

„TOWARZYSTWO ÓDbUDÓWY" —  Sp. z. o. .o —  Przed­
siębiorstwo inżynier.-budowl. —  W arszawa, Puławska 103.

„TRAWERS" HACIEWICZ I SERWlNSKI, Inżynierowie —  To­
warzystwo Inżynieryjno-budowlane —  W arszawa, Saska 
Kępa, Jakubowska 14 m. 2.

lOZEF ADAM TRUBACZEK —  Przedsiębiorstwo robół tere- 
nowo-budowlanych —  W arszawa, Al. Stalina 41, tel. 
88.732. Skrót telegr.  „JAT" —  W arszawa.

„WARSZAWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE" —  
Sp. z o. o. — W arszawa, Noakowskiego JO m. 30. 
Budowle nowe, Remonty. Własny sprzęt techniczny.

„TRWAŁA ŚCIANA" —  Biuro budowlane, Sp. z o. o. — 
Gdańsk, ul. Kartuska 50, tel. 4.25-19.

WARSZAWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO INŻYNIERYJNO BUDO­
WLANE —  Sp. z o. o. —  W arszawa, ul. Oleandrów 7, 
łel. 8.82.51.

WARSZAWSKIE TOWARZYSTWO ÓDBUDĆWY „W.T.O." — 
Sp. z o. o. —  W arszawa, Śniadeckich 18, łel 87.283.

STANISŁAW WOJCIECHOWSKI i S-ka —  Przedsiębiorstwo 
inżynieryjno-budowlane —  W arszawa, ul. l l a .  Oddział 
w Gdańsku, ul. Karłowicza 15, tel. 4.20-51,

J. WOJCIECHOWSKI —  Przedsięb. rob. Iniynier.-budowla- 
nych —  W arszawa, Al. Jerozolimska 17, łel. 8 91-27.

INŻ. KAZIMIERZ WYLEZYŃSKI —  Przedsiębiorstwo b u d o ­
wlane — W arszawa Skaryszewska 4.

INŻ. ZYGMUNT ZARZECKI i S-ka, Sp. z o. o. — Biuro 
budow lane —  W arszawa, Smulikowskiego 9, łel. 870-37.

„ZGODA" —  Sp. z o. o. —  Przedsiębiorstwo inżynieryjno- 
budow lane —  Al. Szucha 11/23.

„ZJEDNOCZENI INŻYNIEROWIE" — Sp. z o. o. —  Przedsię­
biorstwo inżynieryjno-budowlane — W arszawa, Noakow­
skiego 12 m. 41, tel. 8.82,63,

..ZJEDNOCZENIE INŻYNIERÓW I RZEMIEŚLNIKÓW" — 
Sp. z o. o. —  Przedsięb. robót Inż.-budowl. I insta­
lacyjnych —  W arszawa, Krucza 3 m. 5, łel. 87.839. 
Tartak i obróbka drewna: Strzelce Kraińskie, woj. Poznań.

"ZRZESZENI ARCHITEKCI" —  Biuro budowy i projektów — 
Sp. z. o. o. —  W arszawa, ul. Noakowskiego 16.
Rcboty budowlane, instalacyjne. Projekty. Kosztorysy.

„ZRZESZENIE CSCHMISTRZÓW BUDOWLANYCH" — Spółdz. 
Pracy — Warszawa, Widok 22 m. 12 . Praga, Wileń­
ska 22 m. 12.
Spółdz. inżynieryjno-budowlana wykonywa wszelkie ro­

boty w zakres budownictwa wchodzące.
„ZRZESZENIE PRACOWNIKCW BUDOWLANYCH" —  P:zed- 

sięb. roból budowl. i instal. — W arszawa, Grójecka 23. 
Wszelkie roboty w zakres budownictwa wchodzące.

KATOWICE
„ESTEBE" —  Slqskie Towarzystwo Budowlane —  Sp. 

z o. o. —  Katowice, ul. Różana 15 m. 2, -tel. 312-42. 
Wykonywa roboty budowlane nad i podziemne, kole­
jowe, ziemne .drogowe, oraz mosty i przepusty.

INŻ. JÓZEF GLOBISZ —  Przedsiębiorstwo budow lane I biu­
ro architektoniczne —  Katowice, Oblatów 8, tel. 
346-33.
Wykonywa wszelkie foboty w zakresie budownictwa 
przemysłowego i mieszkaniowego.

INŻ. E. S. GRUSZCZYŃSKI —  Przedsiębiorstwo iniyniersko- 
budow lane  —  Katowice, ul. Koiciuszki 59, łel. 305-34.



„KATOWICKA SPÓŁKA BUDOWLANA" —  Katowice, ul. 
Słowackiego 10 m, 5, tel. 330-37.
Wykonastwo robót z zakresu budownictwa mieszkanio­
wego i przemysłowego. Roboty mostowe I kolejowe. 
Własna stolarnia mechaniczna w Katowicach, ul. Damro- 
ta 15, tel. 322-00.

INZ. W. PIOTROWSKI I S-ka —  Przedsiębiorstwo budow ­
lane  —  Katowice, ul. 3-go M aja  7, tel. 314-16 i 314-11. 

PIOTR POLAK —  BUDOWNICZY —  Przedsiębiorstwo b u ­
dow lane —  Katowice, ul. Teatralna 6, tel 335-70 I 321-B0. 
Wykonywa wszelkie roboty wchodzące w zakres budow­
nictwa.

„SILBUD" Sp. z o. o. — Przedsiębiorstwo robót budo w la ­
nych I biuro Inłynleryjno-archlłektoniczne —  Katowice, 
Rynek 1, tel. 330-30, 323-41 I 330-14.
Budownictwo nad i podziemne, wykonywa: roboly żel­
betowe, przemysłowe I konstr. drewnianej. 

„WSPÓLNOTA" —  Przedsiębiorstwo budow lane —  Sp.
z o. o. — Katowice, ul. Sokołowska 1, tel. 335-115 I 345-45, 

INŻ. K. WOLNIEWICZ —  Przedsiębiorstwo robót inżynieryj­
nych i budowlanych. Katowice, PI. Wolnoici 6, tel. 342-39. 
P. K. O. III. 4890.

”  p s w b i o r p  o T E ip in n - rn u iE  
Sp.zo.o., Katowice, Lipia 10. tel. 333-04
p o l e c a
Darl/ifltlf' Wykonvwanie tychże z własnych 
r d l t l l c l j f .  i powi e r zonych ma t e r i a ł ów

Ż w i r  i p iasek  rzeczny  o ra z  in ne  m a te r ia ły  b u d ow la ne

„ C A R B O G A Z "
I N Ż .  R O M A N  D Ą B R O W S K I  

B ’J D Q W A  p i E C Ó w  P O M Y S Ł O W Y C H

Katowice, Plac Wolności 4, tel. 313-64

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O  B U D O W L A N E

F I L ' A
w ł. A n t o n i  B a r g i e ł

K a ł o w i c e ,  W a r s z a w s k a  9  m . 7 ,  t e l .  3 1 7 - 4 6
S p e c ja ln o ś ć :  budow a  i re m o n l  k o m i­
nów  fab rycznych , p ie có w  hutn iczych 
-----  o ra z  o b m u ro w a n ie  k o i ł o ś .  -----

G  \  Y S Z  i  M I E O S I A H
POLSKIE PR ZE D S IĘ B IO R S TW :)  B 'J D O W L A ^ E  
D L A  B U D O W N IC T W A  N A D  i P O D Z IE M N E G O
M e c h a n i c z n e  Z i k ł  i d y  S t o l a r s k i e

S o ó ł!o  j

H i U i n . t M i m i l i l . l i U M  Won) i fll S] (iM.)
w ykony  T l  w sze lk ie  p ra ce  w  z a k re s ie  b u dow n ic tw a  

o ra z  s to la rkę  bud ow la nq .

WR O C Ł A W
A. B. I. „ARCHITEKTURA, BUDOWNICTWO, INŻYNIERIA". 

Inż. W. I M. Gruszczyńscy I B. Przyborowskl — Spółka 
Inżynierów >— Sp. z o. o. —  Szajnochy 11, lei 16 I 519.

INZ. M. GOSCCKI, L. MROCZEK I S-ka —  Przedsiębiorstwo 
robót inżynierskich —  Sp. jaw na —  Ul. Świdnickie Pod­
wale 27.

HENRYK KORCZAK —  Przedsiębiorstwo urządzeń bud ow la ­
nych — Karola Szajnochy 12. Instalacje centr. egrzewafi, 
wodociągów, kanalizacji, gazu.

STANISŁAW TALARCZYK —  Architekt - budowniczy —  Przed- 
slębiorstwo robót budowlanych, murarskich, ciesielskich, 
żelbetowych, dekarskich, instalacyjnych —  ul. Rynek 
26/28. Biuro: Rakowiecka 43.

..ZRZESZENIE TECHNIKÓW" —  Przeslębiorstwo budow lane — 
Sp. z o. o. —  ul. Wita Stwosza 12, tel. 234.

D A C H Ó W  KRYCIE.
BUREK JAN —  Z akłady blacharskie —  Warszawa, ul. Dłu­

gosza 29 m. 16.
W yko n u je  krycie  d achów  b lachą , m iedz ią, p apą  itp. 
oraz wszelką g a la n te r ię  b laszaną.

DYKTY I FORNIERY._______________________________

DYKTY, FORNIERY, LISTWY B U D O W L A N E  
w łasne j p rodukc j i
O K U C IA ,  N A R Z Ę D Z IA  B U D O W L A N E

P O L E C A

S T E F A N  C H O R O M A Ń S K I
WARSZAWA,  ŻURAWIA 26 tal. 884-98

D Ź W I G I .

T e l e k t r o d ź w i g -
Wytwórnia Dźwigów Elektrycznych Sp. x ogr. odp.
b. P RZEDS TA W ICIELSTW A „ O T I S "  I „ S T I G L E R *  
W arszaw a, Biuro: ul. S ewerynów 4 m. 27. W arsz ta ty :

u1. i \s iq żę ca  15 te l.  87-639
B u d o w a  d i w l g ó w  e le k t ry c z n y c h  o so b o w y c h  
i to w a ro w y c h ,  r e m o n t y .

. WARSZAWSKA FABRYKA DŹWIGÓW „W. F. D." — Spółka 
Akcyjna —  W arszawa, Em. Plater 101 tel. 8.80-25. 
Instalacje i remonty dźwigów.

I
ELEKTROTECHNICZNE INSTALACJE.

INZ. ZBIGNIEW BUKOWIŃSKI —  Biuro urządzeń elektrycz­
nych —  W arszawa, Koszykowa 49 m. l l f tel. 8.77-56.

FUNDAMENTOWc ______

P A LE  FRANKI w POLSCE
B U D O W A  F U N D A M E N T Ó W
WARSZAWA, U L  SĘKOCIŃSKA 13 m. S
P ro jek ty  K o sz to rysy
Pale  że lbe tow e, betonow e, g ruzobe tonow e

INSTALACYJNE PRZEDSIĘBIORSTWA.

..BUDOWA" —  Przedsiębiorstwo budowlano-lns 'a lacyjne — 
W arszawa, Saska Kępa, ul. Zwycięzców 25 m. 3.
Instalacje wodociągowo - kanalizacyjne, ogrzewnicze, 
wentylacje, kuchnie ilp.

LEON CEBULAK —  Przedsiębiorstwo urządzeń mechanicznych 
i zdrowotnych — W arszawa, ul. Mokotowska 69/71. 
Instalacje wod.-kanalizccyjne, centr. ogrzewanie i gazu. 

MIECZYSŁAW CZERWIŃSKI —  Biuro technlczno-instalacyl- 
ne —  W arszawa, ul. Okólnik l la .
Instalacje centr. ogrzew. i wentylacje mechaniczne, wo­
dociągowe i kanalizacyjne, łaźnie, kuchnie, pralnie.



DRZEWIECKI I JEZIORAŃSKI —  Przedsiębiorstwo budowla- 
no-instalacyjne —  Sp. Akc., —  W arszawa, Al. Jarozo- 
limska 71, tel. 867-47.
Ogrzewanie. Przewietrzanie. Wodociągi. Kanalizacja. 
Pralnia. Kuchnie. Urządzenia zdrowotne.

JOZEF KAMLER I SYN — Inżynierowie —  Biuro technicz­
ne — Warszawa, Mokotów, Misyjna 8, lei. S83-22.
Centralne ogrzewanie. Wodociągi. Kanalizacja Kuch­
nie parowe, pralnie itp.

F. KOWALSKI I J SICIŃSKt — Biuro techniczne — Warszawa, 
Wilcza 29a, tel. 8.Z7-26.

' Instalacje centr. ogrzewania, wodociąg., kanalizac., wen­
tylacje i gazowe.

INZ. J. MIESZKOWSKI —  Przedsięb. robót inżynierskich — 
W arszawa, ul. Wilcza S, tel. 8.78.58 —  Oddział —  W ro­
cław, ul. Cypriana Norwida 20.
Centralne ogrzewanie, wodociągi, kanalizacja, urządzę- 
nia gazowe. Projekty. Obliczenia.

IN Z . MIECZYSŁAW NIEROJEWSKI —  Urządzenia cieplne, 
klimatyczne I chłodnicze —  Warszawa, Noakowskie- 
go  10/5, tel. 8.76-04.
Wykonywa intsalacje ogrzewnicze przez promieniowanie 
na podstawie licencji.

A. NIEWIADOMSKI i S-ka — Koncesjonowane biuro insta­
lacyjne —  W arszawa, ul. Grzybcwska 15.
Kanalizacje i wodociągi, centralne ogrzewanie i wszel 
kie in.-.e urządzenia zdrowotne.

„PIONIER —  Zakłady robót instalacyjnych — li'ż. Józef 
Kozierski I S-ka W arszawa, ul. Filtrowa 68.
Centralne ogrzewanie, klimatyzacje, wodociągi kanali­
zacje, gaz.

„POZIOM" —  Budowlano-instalacyina spółdzielnia pracy 
W arszawa ul. Pl’js a  XI 38, tel. 88.58?.
Roboty woci.-kanal., centr. ogrzewania i gazowe.

LEON SADOWSKI —  Koncesionowane przedsiębiorstwo ro­
bót instalacyjnych —  W arszawa, Litewska 12.
Instalacje centralnego ogrzewania, wodociąg., konalizac., 
gazowe, kuchni, pralni itp. Projekty. Kosztorysy.

ANTONI SICIŃSKI i S-ka — Spółka jawna — Biuro tech­
niczne —  W arszawa, Koszykowa 49, tel. 8.77.43.

INZ. W. SOBOLEWSKI —  Przedsięb. Intyniery 'no-hydrolech- 
nlczne —  W arszawa. Wilcza 8 m. 10, tel. 8-86-96. 
Wodociągi, kanalizacja, centralne ogrzewanie, insta­
lacje gazowe i sanitarne, roboty wodne.

IN2. A. ZAJĄCZKOWSKI I M. KACPRZYK —  Biuro urządzeń 
ciepln., zdrów. I mech. —  W arszawa, Miedziana 1.

K A M I E Ń .
„GRANIT" —  Zrzeszenie Prac. K<elec. Przemyślu Marm. 

i Kamień. —  Sp. i  o o. —  W arszawa, Polna 24, tel. 85.244.

Kielecki P rze m ysł M arm uro w y  i Budowlany
SPÓ ŁKA  Z  OGR. O D P O W IE D Z IA L N O ŚC IĄ

CENTRALA
W A R S Z A W A  
ul. Trębacko 10

K I E L C E
AL. 3 MAIA 5 

TEL. 10-01

WYDZIAŁ RORÓT

INŻYNIERYJNO - BUDOWLANYCH 
M A R M U R O W Y C H
k a m i e n i a r s k i c h

M arm u ry  z  w łasnych k a m ien io ło m ó w
W y r ó b  x  m qexW I m a r m u r o w e j  I g ry u ik ó w

Wł. pyzecłetwski i J. Wojciechowski
P R Z E D S I Ę B I O R S T W ©
SOBÓT KAMIENIARSKICH 
Wamaira, ul. Oluilęcimska Nt I 
b o c z n a  Spiskie) *0011011
P I A S K O W C I  Z WŁASNYCH KAMIENIOŁOMÓW  
G R A N I T Y  - M A R M U R Y  - A L A B A S T R Y

KONSTRUKCJE ŻELAZNE.

„WOS" —  W.ytwórnia ochronnych siatek —  Warszawa, M ar­
szałkowska 14.
Szczegóły patrz w ogłoszeniu na str. Ii-ej okładki.

MATERIAŁY BUDOWLANE.

WARSZAWA, U L  OLEANDRÓW 6

TERRAKOTA G L A Z U R A

SMad materiałów budowlanych 
WarsiOfva, wl. WoUko 171,1«l.87-339|j V ^ C I L / 1\

Deski kantówko, stolorka, wapno,
cem ent  i in ne  m a te r ia ły  b u d o w lane  

N a  żą dan ie  dostawa na budow ę

Sp. « o. o.

G. CHANECKI i S-ka —  Skłcd materiałów budowlanych — 
W arszaw a - P raga , Radzymińska 54.
Poleca: bale i deski stolarskie i budowlane wszystkich 
wymiarów oraz bale i deski dębowe i jesionowe — ze 
składu oraz wagonowo.

„DBAX"
d o  n a b y c ia  w e  w s z y s t k i c h  O d d z i a ł a c h

Najtańszy i najwydatniejszy  

K L E J  M A L A R S K I

C E N T R A L I  
M A T E R I A Ł Ó W  B U D O W L A N Y C H

;  O R Y G IN A L N E  PŁYTY IZ O L A C Y J N E  

i IN N E  MATERIAŁY B U D O W L A N E j l l l l l f
dos ta rcza  na jsp raw n ie j  
D O M  H A N D L O W Y

IHTim G O Ł Ę B I O W S K I
W a r s z a w a ,  Al. Jerozolimskie 77, tel. 877-81



SKŁADY MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH 
i STOLARNIA MECHANICZNA

Inż. S T E F A N  J A B Ł O Ń S K I
W a rs z a w a * P ra g o  Markowika 7a  Filia: Gró[eclca 20 

O B R Ó B K A  D R Z E W A
Desl| kantówka, dykty, łornier, cement, trzcina, »Suprema« i t. p. Suche 

drzewo opałowe, drzewna kostka samochodowa

SKŁADNICA MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH

W A P N O ,  C E M E N T
O IP S , P A P A , LE P IK , SZAMOTY, TRZCINA I t. p. 

MATERIAŁY BUDOWLANE

JAN KO SIM
W a r iia w a -P ra g a ,  u l. S ka rysze w ska  3

ANTONI LLBISZOWSKI I S-kc, S p .  i  o. o. — Handlowo- 
Przemysłowe Zakłady Budowlane — Warszawc:. Biuro: 
Al. Jerozolimska 21. Skl. mat. bud.: Madalińskiego 9. 

„LIGNOLIT" —  Płyta budowlano-izolacyjna — Wytwórnia 
w Jaktorowie p./W-wq.

„MAT - BUD" —  Warszawa, ul. Sienna S3-85.

Sprzedaż drzewa budowlanego i stolarskiego, wapna 
i innych materiałów budowlanych.

I. MYSZKOWSKI — Skład materiałów budowlanych — War­
szawa, Twarda 52.
Hurłowo: cement, wapno, gips, kredę, papę, smołę, lepiki# 
blachę cynkowq i oc/nkowanq i inne materiały bud.

S przedaż m a t e r i a ł ó w  budowlanych

Z. OSTROWSKA i Z. DĘBEK
W a r s z a w o ,  ul. G r o c h o w s k a  146

p o l e c a :  d rze w o  budow lane , s to la rs k ie , w apno, 
cem en t, g ips, papa  dachow a, le p ik i, 
pak, sm o ła , trz c in a  i t. p.
D O S T A W A  N A  Ż Ą D A N I E .

S kład M ateriałó w  B udowlanych
ST. PAŚNIK, I. UBYSZ ł S-ka

Sp. ł  ogr. o d p .
W a t u a w a .  A l. J e ro z o lim sk a  N i. HS

POLECA PO CENACH PRZYSTĘPNYCH

D R ZE W O  BU DO W LA N E i STOLARSKIE, W a PNO , CEMENT,
PAPĘ, GWOŹDZIE, TRZCINĘ, PŁYTY IZOLACYJNE i I. p.

B L A C H A ,  W A P N O ,  C E M E N T ,  D R Z E W O  B U D O W L A N E
I INNE MATERIAŁY B U DO W LA N E 

H U R T O WO  i DETALICZNIE 
> dostawa na iqdanl* w Warszawie 1 ma prowincji

p a I •  c o

P o w i a t o w a  S p ó ł d z i e l n i a  S a m o p o m o c y  C h ł o p s k i e j
Warszawa. PI. Starynkiewiczo 7, tel. 8.84-67

Prasko-Warszawska Hurtownia Cementu

In i .  Z y g m u n t  S a w e j l c o
C e n tra la :  W arszaw a, Radzym ińska 67 a te l. 224 P raga 

O d d z ia ł:  W arszaw a, u l. N o w o g ro d zka  62 a

C e m e n t w ogonow o po cenach  o fic ja ln ych  I ze  sk ładu  
P łyty „ S u p r e m a " ,  C e g ła ,  pusfak i troc in o w e , W a p n o  

w ła d u n kach  w agonow ych.

B E L K I  Ż E L A Z N E
k u p n o  —  s p r z e d a ż  —  p r o s t o w a n i e  

cięcia ap a ra tem  tlenowym. - .
Q T A R H I  * '  B - - Y P A C E W i C Z  i s - k a

f  ł  1 1*4 £3* V '  Ł .  W-wa, Madalińskiego 13
ceme't,  gips, papa, trzcina i inne. 

W A P N O  L A S O W A N E  i S U C H E

F a b r y k a  P Ł Y T  

D R Z E W N O  - C E M E N T O W Y C H

Br. S z w e d o w s k i
W A R S Z A W A  
ul. Puławska Nr. 55

„WOSTA PRZEMYSŁOWO-HANDLOWA

W A R S Z A W A , u l. P O Z N A Ń S K A  N r . 3, T e le fon  8.86-19 

O D D Z I A Ł Y  w K A T O W IC A C H  i S Z C Z E C IN IE  

M a t e r i a ł y  B U D O W L A N O - I Z O L A C Y J N E

STEFAN WITKOWSKI i S-ka — Skład materiałów budowla­
nych I farb — Warszawa, ul. Trębacka 10.
Poleca: cement, lepiki, papę gwoździe, kił, kleje, farby 
i inne materiały budowlane.

NASADY K O M IN O W E.

W Y T W Ó R N I A
BETONOWYCH
N A S A D
KOMINOWYCH

u)>. Edward Czajeiuiez, bud.

» B O L T O «
W a m o w a , A l. Jerozolimska 51. teleion 87-114

O K U C I A .

Spółka Pi>Eamyi!dW8°H«ftditfw«a
Wuruowo, K^ylowć 6, lat. iH -fr  1 ( 1  I J

Sprzedaż hurtowa i dćtcliciho

O K U C I A  B U D O W L A N E
Zomkl wpuszczane i skrzynkowe. Klamki mosiężne z białego itopu I że* 
lazne. Boskwile typu warszawskiego. Zasuwy. Narożniki Haki wiatrowe.

Zawrotnie®. Zakrętki okienne. Kłódki, śruby. Gwoździe.

PAPA D A C H O W A  I IZOLACJE.__________________ _

Fabryka l e k t u r y ,  M j l e r i a l ó *  I z o l a c y j n y c h  i A s f a l t u

WARSZAWA 36, UL. PODCHORĄŻYCH 5T 
Kry c ie  ł reperacja w szelk iego rodzaju d a ch ó w  i
Stale na skłedzie: papa smołowcowa, piaskowa i żwirowana, papa bitumicz* 

na bezsmołowa. Smoła, lepik, kit azbestowy, carbolineum# 
■żelozolak* i tp. Lepik posadzkowy na zimno i gorąco. 
Asłalt raturolny i sztuczny.

C E N N I K I  W Y S Y Ł A M Y  N A  Ż Ą D A N I E



P A P Y  D A C H O W E
B I T U M I C Z N I  Z P O W Ł O K A
LEP IK I: feiłumicrny, imołowy, po«odtltowy. Kor- 
bolineum znormalfzowon®. Laki«ry do żelazo.
Masy izolocyjna. Masy kablow* wytoMago n® 
pięcin polecn fabryka:
T o v  y i łw o  Z a k ła d ó w  P r « t m y i !o « fy c h  ■ «

Dzierżawca JAN  PRYLI ŃSKl
W a r s z a w a , • l i c a  M i ń s k a  46

FABRYKA MATERIAŁÓW IZO LA CYJN YC H

O R O - C O N C O
W A R S Z A W A  
w|. O r i y b o w t k a  SB

CONCO- wysokowartościowe 
materiały i z o l a c y j n e  
O R O -  antiseptyki grzybo­
bójcze i konserwujące.  
P A P Y  I L E P I K I

POSADZKI DREWNIANE.

W arszaw ska S p ó łd z ie ln ia  P racy P osadzkcrzy  D rzew nych  
Rzem ieś ln icza • P rzemysłow o - H and low a

„P A R K 1 E T"
WARSZAWA, UL. NOWY ŚWIAT 22 (2 bramo) 
wykonywa roboty poiodtKortkle, lattrlcowt, kiylolitowe I |o»tryehowe

x własnych i powierzonych materiałów

SIAVKA JEDNOLITA.

SIATKĘ JEDNOLITĄ
do robót rtmonłowo - budowlanych sufitów 
••repów, łclon. dachów, ialbetdw I tp, q»oi 

d ł  e«redseA pelece
POLSKA FABRYKA SIATKI JEDNOLITEJ

ST . L E D O C H O W S K I  Sp,  z o, o.
Spnedaż i W arszawa, Przemysłowa 24

ltlfof»oC)fc tli skiEpf! Firm]) .Radio DZIERZEKt, Zótatula 34, telefon 0.82-01

SIATKI METALOW E.

FABRYKA WYROROW DRUCIANYCH 
JAN K A C Z UB A
WIISJIWI, ol. Tarsswa (, tel. 354 (Praga)
pol*ca: siatki ogrodzeniowe, bramy, 

furtki I wnalklago rodzalu tka­
niny metofow*. Pr»c!qgon!« 
irutńw teloj-ych, mlmfrlfl, 
nyeH, motiąirych.

SIATKI DRUCIANE
pod tynk, do łw lru  
piasku, ogrodzeń 1 Inno .  
P O L E C A  W Y T W Ó R N I A  J . K  O T Y L A

W A R S Z A W A , W S P Ó L N A  47 a

S I A T K I  D R U C I A N E
NA O G R O D Z E N I A .  POD TYNK

TKANI NY M E T A L O W E
D L A  W S Z E L K I C H  G A Ł Ę Z I  P R Z E M Y S Ł U

W^toórnia Siatek Drucianych 
i T k a n i n  M e t a l o w y c h
Warszawa-Grochów, ul. W iatracrna 15

SIATKA-

, r
i *

BLACHY DZIURKOWANE
d i o  b u d o w n i c t w a  i c e m e n t o w n i

S I T A  D O  B A D A N I A
u z i a r n i i t n i a  k r u s z y w a  i > i o s k «

W Y T W Ó R N IA  » l a c n  d z i u r k o w a n y c h

S i  T  f “\ “  W a rs z a w a -G ro c h ó w  
I  !  K s  u!. W i a t r a c z n a  15

S ia t k i d cu cC ane
OGRODZENIOWE, pod TTNJC, d la  celów PRZEMYSŁOWYCH 

Poleca W ytwórnia t

I n ż .  J. U K L E J S K I
WARSZAWA, ul. SREBRNA 8, dawnie) LESZNO 89

SiO .A R S Z C ZY Z N A .

J A N  B E R E Ż Y Ń S K I
TEL. 368 prągaWA k S Z A WA - P R A G A  

M A R K O W S K A  11

S k ł a d  m a t e r i a ł ó w  d r z e w n y c h  
I S t o l a r n i a  m e c h a n i c z n a .  

Deski. Kantówki. Fornier. 
Dykta. Slolarka budowlana.

Z A K Ł A D Y  S T O L A R S K O B U D O W L A N E

B. Drzewiecki i A. Tomaszewski
Warszawa, ulica Niemcewicza 22

ujykonują futryny, drzwi, okna 
SOLIDNIE S Z Y B K O  T A N I O

to. u^v tcH  i i -u a  —  ZaKiady SlolciSKte — W arszaw y  Ko 
wieńska 5/7. Filrma egzystuje od 1840 icku.

Z a k ła d y  M e c h a n i c z n e j  C f c r ć b k i  D r z e w a

B~cia Cz. i J. Jelińscy i S-ka
W a r s z a w a ,  A le ja  J e r o z o l i m s k a  81 ,  ł e l .  8 .7 0 - 6 0

R o b o t y  Urząd;  e n  I a O b r ó b k a  
b u d o v U a r o -  b i u r o w e  d r z e w a  na 
s t o l a r s k i e .  I s -k l ep c^ e .  m a s z y n a c h .

S T O Ł E C Z N E  W A R S Z T A T Y  S T O L A R S K I E

M A R IA N  JUREK
MISTRZ STOLARSKI 

WARSZAWA, MARSZAŁKOWSKA 16 
U R Z Ą D Z E N I A  BI UR,  LOKALI, SKLEPÓW 

STOLARKA BUDOWLANA. ME3LE

Fabryko Wyrobów Drzownych

B. S O S N O W S K I
Warazawa, Biur*: Marszałkowska 66, telefon 8-61-49

Fobryko:Sielecko10
Wiztlkltge_rodza|u itolarka budo- 
wioną ęroz masowa produkcja mebli



W YPRAW Y FASADOW E.

S T O L A R N I A  M E C H A N I C Z N A
C T  P  I I C h ”  ZAKŁADY P R Z B M Y S Ł O W i 

I IV V  \ P  W e r a z a w a ,  u h  S r a b r n *  tfe

s s =  Stolarka budowlana sr-vtr? 
Drabi ny skł adane i wi edeński *  
oraz wykonanie zamówień specjalnych

S T O L A R N I A  M E C H A N I C Z N A

A. WRONA i S-KA
Warszawa-Praga, u!. Marcinkowskiego 5 

Wykonywa okna zwykłe I szwedzkie, drzwi gład­
kie I fornlerowane, schody, urzqdzenla wnętrz
OBRÓBKA D R Z E W A  -  WYKONANIE TERMINOWE

S Z K Ł O .

F i r m a  e g z y s t u j e  o d  1503  r.

S Z Y B Y L U S T R A

J. D U D A Ł O
W a rs z a w a , u l. W id o k  26  (M arsze łk o w s k a  104)

S z l i f ie r n ia sz k ła .  P o d i e w n i a  lu s ter .
D ia m e n t y — Kit.  W a r s z t a t  szk la rsk i .  *

W. SROKA i J. JARKA —  Przedsiębiorstwo robót szklar­
skich —  W arszawa ul. Mokotowska 24.
Wszelkie roboty szklarskie. Sprzedaż szklą okiennego, 
wystawowego, luster, diamentów.

JAN SZULC —  Przemysł szklarski i Fabryka luster — W ar­
szawa, Newy Świat 49. Firma istnieje od 1916 r. 
Szklenie wystaw, dachów itp. Sprzedaż szkta i luster. 
Podlewanie starych luster.

URZĄDZENIA W O D .-K A N A Ł. I SANITARNE.

ARTYKUŁY
WODOCIĄGOWE

KANALIZACYJNE
G A Z OWE  i SANI TARNO  

p o l e c a  O G R Z E W N I C Z E
„ T E C H N O S A N "

Warszawo, Próżna 5 (nowy a d re s  w nowym domu)

„ B L O K -C E M E N T '
Warszawa, vl. Oleandrów 6

urządzenia  sanitarne, arm atury ogrzew n icze , 
wodne i parowe, galanteria  łaz ienkow a zm ywaki

k a m i o n k o w e

W E N T Y L A C J E .

S
,  N A S A D Y  K O M I N O W E  
Pif WYWI ETRZNI KI  DACHOWE 
[  Z BLACHY OCYNKOWANEJ

^  SYST. C H A N A R D ’A
WARSZAWA, AL. JERO ZO L IM SKA  61 m. 25, łel. 87-114

»TERRAM IT«
BUD. J. URBAŃSKI

Wytwórnia tynków szlachetnych oraz sprzedał 
grysów I mqczek marmurowych 

WARSZAWA, UL. NIEMCEWICZA 21 - 23

WYŚWIETLANE RYSUNKÓW .

W Y Ś W IE T L A R N IA  p l a n ó w  
F O T O K O P I A  r y s u n k ó w
Sprzedaż artykułów i materiałów KREŚLARSKICH  
Stoły kreślarskie żelazne, aparaty do kreślenia „ IZ Ib "  
Papier światłoczuły • półsuchy „ A  M  O  N  I T *.

W . SKIBA i A. WYPOREK
Warsxawa, ul. Marszałkowska 71, iel. 67483 

(W PODWÓRZU NA PRAWO)

Z o k ł a d  k o p i o w a n i a  p l a n ó w  f o t o k o p i a  

m a t e r ia ł y  i p r z y b o r y  k r e ś l ą  r s k i e

Przedst. Szw. Fbr. St. Szymański
maszyn do w y iw  j  | (  C y g a ń s k i

W a r s z a w o ,  ul .  W i l c z a  3 2. T e l .  8 75-89

ELEKTRYCZNA WYŚWIETLARNIA RYSUNKÓW

J A N  W Y P O R E K
Warszawa, ul. Puławska 24

Wyświetlanie rysunków, map i planów. Fotokopie doku­
mentów, umów, dowodów 11. p. Artykuły kreślarskie 
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STEFAN MARTENS

U progu Nowego 1947 Roku
O d c ine k  przem ysłu  b u d o w la n e g o  jes ł jednym  

z b a rd z ie j o żyw ionych  o dc inków  p rzem ys łow e j 
g osp od a rk i p ryw a tne j.

W  kra ju  tak zniszczonym ja k  Polska, fa k ł fen 
n ikogo  nie może zaskoczyć, jesł on na tu ra lny .

P ryw atne p rzeds ięb io rs tw a  b ud ow lan e  p o w o ła ­
ne sq d o  u d z ia łu  w  re a liza c ji p lanu  inw enstycy jno- 
b u d o w la n e g o  Państwa o bo k  p rzedsięb iorstw  p ań - 
łtw o w y c h  i p rzeds ięb io rs tw  sektora spó łdz ie lczego .

Przy o d b u d o w ie  k ra ju  wszyscy m ogq  m ieć rę­
ce p e łn e  robo ty , a zw łaszcza w zakresie b u d o w ­
n ictw a. Konieczne jest, a by  p raca  ta b y ła  rze te l­
na, fa cho w a  i ow ocna , —  a by  je j w yn ik i b y ły  spo­
łeczn ie  d o d a tn ie , frw a łe , os iągn ię te  m oż liw ie  ta ­

n io  i s k ła d a ły  się na o gó ln e  w zm ocn ien ie  gospo  
da rs tw a  n a rod ow e go .

Zrzeszony p ryw a tn y  p rzem ysł b u d o w la n y  dąży 
d o  u trzym an ia  tej w łaśn ie  lin ii przez skupien ie  w o ­
k ó ł hasła  so lidności i fachow ośc i łych , k tó rzy isto t­
n ie za cel swej p racy  u w a ża ją  bud ow n ic tw o , je g o  
rozw ó j i postęp  i n ie  tra k tu ją  swej d z ia ła ln o śc i ja ­
ko ź ród .a  doraźnych  speku lacy j, lecz ja k o  frudny 
i w y m a g a ją c y  p o w ażn eg o  p rz y g o to w a n ia  zaw ód  
b udow n iczych  —  o rg a n iza to ró w  rob ó f, św iadom ych 
swych zadań  i c iążące j na nich odp ow ied z ia lno śc i.

C ha rak te r naszego przem ysłu  o d b ie g a  zu p e ł­
n ie od  charakte ru  z a k ła d ó w  lub  w y tw ó rn i fypu  fa ­
b rycznego . C zynn ik i zdolności o rg a n iza cy jn e j, w ie ­
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d zy  fachow e j, in ic ja tyw y  i uczciwości jednostek  
w y b ija ją  się w  nim  na pierwsze m iejsce. K a p ita ł 
m a tu znaczenie  poboczne  —  n ig d y  też w  tym 
przem yśle  nie o d g ry w a f ro li dyspozycy jne j. M oże  
być  on z pow odzen iem  zastąp iony  tak im i im pon- 
r ie ra b ilia m i ja k  d o b r a  o p i n i a ,  s o l i d -  
n o ś ć kup iecka , w y p ró b o w a n a  o d p o w i e d z i a l ­
n o ś ć  o s o b i s t a  p rzeds ięb io rcy  i t. p.

Przemysł b u d o w la n y  n ig d y  nie rep re zen to w a ł 
v/ Polsce i n ie  rep rezen tu je  k a p i ta ' j  b u d o w la n e g o  
i na rów n i z ca łym  św iatem  p racy  b y ł uza leżn io ­
ny od  w ahań  kon iunk tu ry  gospodarcze j. Bez w zg lę ­
du na w yn ik  w łasne j p racy  p o d le g a ł przesto jom  
I kon iunk tu ra lnym  ożyw ien iom , n ie m ogąc u trw a ­
lić  sw ego p o te n c ja łu .

W ita ł też nasz p rzem ysł ka żdy  o b ja w  p la n o ­
wości gospodarcze j z n ie k ła m a n ą  radośc ią , w i­
dząc  na te j d rodze , je d y n ą  możność stw orzenia  
rzete lnych, fachow ych  i trw a łych  p la ców e k  w y k o ­
naw czych, k tó rym  c iąg łość  za tru dn ien ia  p o zw o li 
p ra cow a ć  na d łu g ie j ta li lep ie j i tan ie j.

W ła śn ie  ze w zg lędu  na ten o d ręb ny  cha rak te r 
p rzeds ięb io rs tw a  b u d o w la n e  s ia ły  zawsze w ostrej 
w a lce  konku rency jne j.

Ła tw ość p o w o ły w a n ia  now ych p rzeds ięb io rs tw  
i o b o w ią zu ją ce  u nas p rzep isy p rze ta rgow e , nie 
b io rą ce  p o d  u w agę  an i w artości i p rzyg o to w a n ia  
p rzeds ięb io rcy , an i w spom nianych  im p o n d e ra b i- 
liów , ła m a ły  na jlepsze  u s iło w a n ia  zrzeszonego 
przem ysłu  w  kierunku p ra w d z iw e j ra c jo n a liza c ji 
w łasnych  p rzedsięb iorstw . N iem nie j zrzeszony p rze ­
m ysł ro b ił w o lne , a le  sta łe  pos tępy; w o jn a  je d n a k  
zn iszczyła  c a łv  n !em al ie a o  d o rob ek .

Z ch w ilą  o dzyskan ia  N ie p o d le g ło śc i o d ż y ł i nasz 
przem ysł. N a tra lił je d n a kże  w obec  swej s łabości 
na teren zachw aszczony n ies łychan ie  przez ko ­
n iunk tu ra ln ie  zastępu iące  g o  w  p ierw szym  okresie 
p a rta c tw o  i speku lac ję .

Rok 1946 jest w ięc n a p ra w d ę  p ierw szym  w  O d ­
rodzone j Polsce rokiem  n o rm o w an ia  się w a runków  
w p ryw a tnym  przem yśle  b u d o w la n ym , choć trze ­
ba  podkreś lić , że w b rew  p oku tu jącym  g d z ie  n ie ­
g dz ie  p o g lą d o m  nie p ra c o w a ł on w tym  roku lek­
ko. Na fa k t fen z ło ż y ł się szereg oko licznośc i ta ­
kich, ja k  trudność w za leczan iu  ran w o jennych, b ra ­
ki w  sprzęcie b u d o w la n ym  u ła tw ia ją c y m  i p o ta n ia -
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jącym  pracę, n iem ożność zakupu te go  sprzętu i d ro ­
żyzna dz ie rżaw y tego  sprzętu, k tó ry  u le g ł zm ono­
p o lizow an iu , —  o bo k  fe go  b ra k i k a p ita ło w e , zw yżr 
(1<i cen p o d s ta w o w ych  m a te r ia łó w  b ud ow lanych , 
k tó rych  n ie  m ó g ł p rzem ysł pokryć  przez p rzyzna ­
ne mu zw yżki cen, d a le j h an d icap  w konkurenc ji 
z p rzeds ięb io rs tw am i sektora  pańs tw ow ego  i czę­
ści sp ó łdz ie lcze g o , p o le g a ją c y  na kosztach w a ­
d ió w , kaucyj i zabezp ieczeń  o bc iąża jących  fy lko  
p rzeds ięb io rs tw a  p ryw a tne , —  wreszcie znaczne 

obc iąże n ia  p o d a tk o w e  i c iężkie , rosnące św iadcze­
n ia  socja lne  i innego  rodza ju .

P rzedsięb iorstw a b u d o w la n e  zrzeszone, s łużące 
w  p ierw szym  rzędzie  re a liza c ji pańs tw ow ego  p ro ­
g ram u b u d o w la n e g o  i w yw ią zu ją ce  się sum iennie 
ze swych o b o w ią zkó w  spo łecznych i p od a tko w ych  
b y ły  przytem  w  trudnie jszych w arunkach  od  in­
nych, chow a jących  swą d z ia ła ln o ść  w  cien iu.

M im o  fo  nie u c h y la ły  się one od  sp ada jących  
na nie o b o w ią zkó w  w yższego rzędu, b io rą c  p o ­
w ażny  u d z ia ł w  subskrypcji P.P.O.K., rozum ie jąc 
swe o b o w ią zk i w obec  D an iny N a rod o w e j i uchw a­
la ją c  sta łe  o p ła ty  na S połeczny Fundusz Budow ­
lany  w  wysokości 2% w y p ła c a n e j roboc izny .

D z ia ła lność  S tow arzyszenia  Z a w o d o w e g o  Prze­
m ys łow ców  B udow lanych, ja k o  rep rezen tac ji fego  
przem ysłu  szła  jednocześn ie  w  k ierunku w zm oc­
n ien ia  je g o  pods taw  etycznych i fachow ych. Przez 
uchw a len ie  i w p ro w a d ze n ie  p raktyczne  Kodeksu 
Etyki Z a w o d o w e j p rzeds ięb io rcy , przez se lekc jo ­
now an ia  swych cz łon ków , —  zrzeszony przem ysł 
d ą ż y ł do  ka teg o ryczn eg o  o dc ięc ia  się od  e lem en­
tu że ru jącego  na b ud ow n ic tw ie . Przez prace  Ko­
m isji Badań szuka ł pożytecznych  rozw iązań  p ra k ­
tycznych za ga dn ie ń  bud ow lan ych , przez swe w y ­
d a w n ic tw o  w s p ó łp ra c o w a ł w  szerzeniu w iedzy  
techn iczno -  b u d o w la n e j, przez p ro w a d zen ie  kur­
sów z im ow ych p rzysp o rzy ł zastęp n a jp o trz e b n ie j­
szych sił fachow ych .

Zrzeszony p rzem ysł b u d o w la n y  z końcem  ro ­
ku 1946, m im o wszelkich trudności, stoi b a rd z ie j 
p rzysposob iony d o  p racy  pożyteczne j d la  o g ó łu  
ja k  rok temu. Krok n ap rzó d  znów  zos ta ł z rob iony.

Chcem y rzete ln ie  d op om óc  na naszym odc inku  
d o  re a liza c ji Planu T rzy le tn iego .

Do zeszytu bieżącego, dodajemy dla wszystkich naszych 

Prenumeratorów komplet projektów norm okien dre­

wnianych w budownictwie mieszkaniowym: Dane ogólne; 

PN|B-i6ot; Okno ościeżnicowe (polskie)— itin  i 16 i 2; 

Okno skrzynkowe— 1 6 1 6 , i 6 i 7;Okno półskrzynkowe — 

162 1 , 1Ó22; Okno zespolone (typu „szwedzkiego” )— 1626.
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FELIKS BIZOW SKI

Problemy budowlane na Kongresie Techników Polskich
Poważnym  w ydarzen iem  w  życiu gospodarczym  

Polski b y i Kongies Techników  ro lsk ich . Kongres 
o b ra d o w a ł w  dn iach  1— 3 g ru d n ia  1946 r. w  Ka­
tow icach  i z g ro m a d z ił p o n a d  3.000 inżyn ie rów , tech­
n ików  i ekonom istów  o raz p rzeds taw ic ie li nauk i, ster 
gospodarczych  i po litycznych .

Kongres o b ra d o w a i n a J  sposobam i re a liza c ji 
3 -le fn iego  p lanu  g ospodarczego .

R eferaty z zakresu p o lity k i gospodarcze j w y g ło ­
sili na p lenum : prezes C. U. P. Bobrowski, m inister 
przem ysłu  H. M inc  i m in ister skarbu K. D ąbrow ski, 
w skazu jąc za ło żen ia  p lanu  trzy le tn iego .

Z a g a d n ie n ia  b ud ow lan e  tra k to w a n e  b y ły  w  4 sek­
c jach  spośród 14 sekcyj b ranżow ych  t. j. w  sekcji 
i l l  __ k o l e j e  ż e l a z n e ,  w  sekcji I V  —  d r o ­
g i  k o ł o w e ,  l o t n i c z e ,  w o d n e  i p o r -  

I  y, w  sekcji I X  —  b u d o w n i c t w o  i w  sek­
c ji x  —  p r z e m y s ł  m i n e r a l n y  i m a t e ­
r i a ł ó w  b u d o w l a n y c h .

G rupa  za ga dn ie ń  k o l e j e  ż e l a z n e  u ję ta  
w  o d b u d o w i e  k o l e i  ż e l a z n y c h  d la  
b u d o w n ic tw a  nie d a ła  w  zasadzie  sprecyzow anych 
zadań  na odc inku  inw estycyjnym , m im o, iż resort ten 
jest pow ażnym  dysponentem  k re d y tó w  w  zakresie 
b u d o w n ic tw a  i w ie lk ich  inw estycyj. U stosunkow anie  
się ko le jn ic tw a  do  sposobów  re a liza c ji zam ierzeń 
b ud ow lanych , w  św ietle  Kongresu, uksz ta łtow ać  by 
się m usia ło  za leżn ie  od  w ę z ło w e g o  s taw ian ia  za- 
ca d n ie ń  w sekcjach: b u d o w n ic tw a  i m a te r ia łó w  bu ­
dow lan ych .

D r o g i  k o ł o w e ,  l o t n i c z e ,  w o d n e  
i p o r t y .  P roblem  inw estycyj tego  typu  kom un i­
k a c ji b y ł u ię ty  w  11 re fe ra tach. A u to rzy  re fe ra tów  
p rz e d s fa V li za ga dn ie n ia , —  dyskusja to czy ła  się 
n a d  udzie len iem  o d p o w ie d z i, czy za d a n ia  te m iesz­
czą się w  ram ach p lanu  g ospoda rczego  i czy g a ­
łę z ie  przem ysłu , k tó re  p racu ją  na rzecz po trzeb  
d ró g , lo tn ic tw a , m oto ryzac ji, kom un ikac ji w odne j 
ś ró d lą d o w e j i p o rfó w  b ę d ą  m o g ły  zaspoko ić  pos ta ­
w io n e  w ym a ga n ia . W  uchw alonych tezach i w n io ­
skach stw e^dzono, iż w  zasadz ę re a liz a o a  p lanu  na 
tym  odc inku  n a p o tyka  na trudności s finansow an ia , 
podczas g d y  is tn ie ją  c a łk o w ite  m ożliw ości p o d  
w zg lędem  m a te ria łow ym , ludzkim  i w ykonaw czym .

B u d o w n i c t w o  —  zn a la z ło  sw oje  o d b ic ie  
w  trrech  g rupach  za ga dn ie ń  i ta k :

1. Z a g a d n ie n ia  o d b u d o w y  k ra ju  (5 re fe ra tów ).
2. Z a ~ a d n ie n ia  inw estycy jne  i e ksp loa tacy jne  

b u d o w n ic tw a  (4 re fe ra fy).
3. Z a k ła d y  użyteczności pub l cznej (2 re fe ra ty).
K ażda  g ru pa  p rzeds taw iona  b y ła  w  re fe rac ie

f. zw. genera lnym  w  o p raco w an iu  (w  g  w yżej p o ­
d an e j ko le jnośc i) p rzez: dyr. inż. W . K łębkow sk iego , 
d y r. inż. M. R zendow skiego i dyr. inż. Z. R udo lfa .

N ie w ą tp liw ie  p od s taw ą  rozw ażań  m o g ły  b yć  
tym czasow e liczby  p od s taw o w e  Planu O d b u d o w y  
G ospoda rcze j ') ł. j. ta b lic a  43 (inw estyc je ), ła b li-

1) Narodowy Plan Gospodarczy — Warszawa, lałG. 
Nakład C. U. P.

ca 44— 47 (b ilanse  to w a ro w e  podstaw ow ych  a rtyku ­
łó w  inw estycyjnych) i ta b lic a  48 (budow n .c tw o ). 
O b ra d y  sekcyjne o g ra n ic z y ły  się w  zasadzie  d o  
resortu M in is terstw a O d b u d o w y  i dyskusja w yka ­
z y w a ła  je d yn ie  dążen ia  do  dygres ji poza  ten re­
sort, u trzym ując się w  ram ac 'i lin ii g ene ra lne j p o d ­
s taw ow ego  resortu bud ow n ic tw a .

Suma 67,8 m ilia rd ó w  z ł. do  p rze bu do w an ia  
w  okresie trzech letn im  o k a z a ła  się sumą nie w ie lką  
d o  zadań  o d b u d o w y  i dużą  w stosunku do  p o l­
skich m ożliw ości technicznych. W yka za ne  b ra k i 
w  m a te ria ła ch  i sprzącie, og ran iczone  m ożliw ości 
p ro du kcy jne  w arsz ta tów  w ytw órczych , skąpe za­
stępy fachow ców  technicznych i ro b o tn ikó w  b u ­
dow lan ych  oraz b ra k i ś rodków  kom unikacy jnych  
u w y p u k liły  pow ażne  trudności, ja k ie  n a p o tka  o r­
g a n iza c ja  w yko n a n ia  p lanu  b ud ow n ic tw a . Uzna­
niem  c ieszył się p o g lą d , iż p o lity k a  b u d o w la n a  w y ­
szła z p o tra k to w a n ia  b ud ow n ic tw a  m ieszkan iow e­
go  ja k o  z a g a d n ie n ia  n ie je d n o lite g o , w ym a g a ją ce ­
g o  na tom iast w iększego libe ra lizm u  i sp recyzow a­
n a ;  jest ona  trudn ie jsza, niż w  innych dz iedz inach  
p  odukc ji. Konsekw encją  fa k ie g o  za ło żen ia  p o w in ­
no być usta len ie  sytuac ji p raw ne j budow n  c lw a  p ry ­
w a tn e g o  d la  sko o rdyn ow a n ia  d z ia ła lno śc i w  tym 
sektorze i rozw in 'ęc:a  in ic ja tyw y  p ryw a tne j nie ty l­
ko  w  budow n ic tw ie , p rzynoszącym  w yraźny d o ­
chód, a 'e  p rzede  wszystkim  w  b ud ow n ic tw ie  m iesz­
kan iow ym .

B udow n ic tw o  p lasu je  się w  h ie ra rch ii po trzeb  
w  p la n ie  trzy le tn im  za p ro d u kc ją  a ity k u łó w  co- 
d iie n n e a o  soożvc ’a i kom un ikac ja , a inw esfvcie  bu­
d o w la n e  z m ie rza : b ęd ą  d o  za spoko jen ia  n a jp il­
n ie jszych po trzeb  i do  w strzym an ia  d e k a p ita liz a c ji 
b ud ynkó w  d ro g ą  rekonstrukcji b u d yn kó w  zdo lnych  
do  użytku.

U p o rzą d ko w a n ie  sp raw  g run tow ych  sta je  się, 
v/ św ie tle  o b ra d  Kongresu, p od s taw ą  stw orzenia  
p la n o w e j rekonstrukcji os ied li w  w yp a d ku  p ob ud ze ­
n ia  m a łych  i średnich inw estorów , a p o lity k a  m iesz­
k a n io w a  o p e ra ć  się b ędz ie  w  tak ich  w arunkach  na 
dosta rczen iu  ludności m ieszkań spo łeczn ie  n a jp o ­

trzebn ie jszych.
O b o w  ązu iący  dekre t o o d b u d o w ie  i rem oncie 

w ym a g a  uzup e łn ie n ia  szeregiem  ustaw  i przepisów , 
zm ie rza ’qcych d o  u re a ln ie n ia  czynszów.

U w yd a tn io n o  konieczność o bn iżen ia  kosztów  b u ­
d o w y  d vo g q  p o p ra w ie n ia  o rg a n iza c ji w yko n a w ­
stwa. te c h n k i z lecan ia  robó t, n o rm a liza c ji, m echa­
n iza c ji i u n ika n :a sezonow ych p rze rw  w  p racy. Jako 
w ażny  i p o d s taw o w y  czynn ik uznać n a le ża ło b y  
w p ro w a d ze n ie  p-zym usu zrzeszania się i konces jono­
w a n ia  p rzeds ięb io rs tw  p rzy uoroszczonei technice 
z lecan ia  ro b ó t i zw iększonej o dp ow ied z ia lno śc i w y­
konaw ców .

Pow ażnym  o d b io rc ą  k re d y tó w  ma sfać się wieś, 
g dyż  na b u d o w n ic tw o  w ie jsk ie  p rzeznacza się ca 
1 3 k re d y tó w  b ud ow lan ych  M in is te rs tw a  O d b u d o ­
wy, p rzy czym sumy przeznaczone w budżec ie  p a ń ­
stw ow ym  stanow ią  je d yn ie  część zam ierzonych  in-



w esłycyj w ie jsk ich , b ow iem  resztę środków  d os ta r­
czy in ic ja tyw a  p ryw a tna .

U rządzen ia  użyteczności pub liczne j w y m a g a ją  
sharm on izow ane j z ruchem b ud ow lan ym  o d b u d o ­
wy, d la  podn ies ien ia  zd row otnośc i i ku ltu ry  m iast, 
p rzy czym  n a le ż a ło b y  je  trak tow ać , ja k o  z a k ła d y  
d o b ra  pub licznego , a  o d b u d o w a  p ow inn a  postę­
p o w a ć  w g o p raco w an e j m o n og ra fii is tn ie jących 
urządzeń. Inw estycje  roczne ty lko  d la  samych w o - 
d o c .ą g ó w  i k a n a liza c ji w g  w artości z 1939 p o w in ­
ny w ynosić o k o ło  25 m ilia rd ó w  z ło tych .

P r z e m y s ł  m i n e r a l n y  i m a t e r i a ł ó w  
b u d o w l a n y c h  zosta ł p o d z ie lo n y  na : 1) za ­
g ad n ie n ie  p rzem ysłu  ceram icznego  i szk larskiego 
(5 re fe ra tów ) i 2) z a g a d n ie n ia  p rzem ys łów : cem en­
to w eg o , w ap ie n n e g o  i kam ien ia rsk iego  (5 re fe ra ­
tów ).

P lanow an ie  p ro d u kc ji m a te r ia łó w  b ud ow lan ych  
w ska li k ra jo w e j o kazu je  się m ożliw e  w polskich 
w arunkach  przy skoo rdynow an iu  p ro du kc ji przez 
jeden  ośrodek p la n u ją cy  (C. U. P.). D la o p ra c o w a ­
n ia  technicznych szczegó łow ych  p la n ó w  p rodukc ,i 
kon iecznym  jesł p os iad an ie  p la n ó w  b ud ow n ic tw a  
m ieszkan iow ego , p rzem ys łow ego , ko m un ikacy jne ­
g o  ,w o jsko w e go  i t. p. o raz pos iad an ie  p lanu  ek­
sportu, sporządzonego  na p ods taw ie  b ilansu to w a ­
row ego  pods taw ow ych  m a te r ia łó w  b ud ow lanych . 
U w z g lę d n ia ą c  pow szechnie  odczuw any  b rak  s ił ro ­
boczych  ludzkich, w ysun ięto  pos tu la t „u p rze m ys ło ­
w ie n ia "  p rzem ysłu  m a te r ia łó w  bud ow lan ych  przez 
zastosow an ie  maszyn i m echanicznych urządzeń, 
w p ły w a ją c y c h , ja k  w ia d o m o  na obn iżen ie  kosztów  
w łasnych  p ro du kc ji.

W szystkie  sekcje, k tó re  z a jm o w a ły  się b e zp o ­
średnio  i pośredn io  budow n ic tw em  i p lanow an iem  
inw estyc ji u zna ły  zgodn ie , iż pow od zen ie  p lanu  uza­
leżn ione  jest o d  sharm on izow an ia  p la n ó w  inw esty­
cy jnych  z p lanem  fin ansow an ia  odc inkow ych  p la ­
nów  przem ysłu  b u d o w la n e g o  i b ezw zg lędnego  d o - 
t iz ym yw a n ia  te rm inów  w  re a liza c ji k redy tów . Ter­
m inow ość w  p rzyd z ia le  k red y tów  i d o trzym yw a n ie  
te rm inów  w y p ła t uznane zo s ta ły  za jed en  z n a jp o ­
w ażn ie jszych  czynn ików  na d rodze  ra c jo n a liz o w a ­
n ia  m etod  p racy  w  przem yśle b ud ow lan ym  i o b n i­
żan ia  kosztów  w łasnych.

Teza ta  p rz e w ija ła  się za rów no  u a u to ró w  re fe ­
ra tów , re fe ren tów  genera lnych  i u osób z a b ie ra ­
jących  g ło s  w  dyskusji. Pod tym  w zg lędem  p a n o ­
w a ła  zgodność, poczyn a jąc  od  re fe ra tu  m in. H. M in ­
ca, k tó ry  ż ą d a ł „ in ż y n ie rs k ic h " m etod  re a liza c ji 
p lanu  o d b u d o w y , poprzez re fe ra t prezesa Cz. Bo­
b row sk iego  o „c ic h y c h " i jaw n ych  za łożen iach  p la ­
nu, a kończąc na fezach re fe ren tów , g łosach  dysku­
tan tów , u chw a ła ch  sekcji i rezo luc ji p lenum  Kon­
gresu.

S ek cja  b u d o w n ic tw a  p o s ta w iła  następu jące  
w n iosk i:

1) „S ekc ja  b u d o w n ic tw a  uznaje , że w zm ożen ie  
p ro d u kc ji p rzem ysłow e j i uspraw n ien ie  kom u­
n ikac ji, w p ły w a ją c  na szybszy wzrost d och o ­
du spo łecznego  i konsum pcji są słusznym i łe - 
zami p lanu  trzy le tn ieg o  i s tw a rza ją  w iększe 
m ożliwości d la  inw estyc ji b ud ow lan ych  w p rzy ­
szłości.
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W  zakresie o d b u d o w y  Sekcja s tw ierdza  
rów norzędność po trzeb  o d b u d o w y  m iast i wsi 
z uw zg lędn ien iem  z a k ła d ó w  użyteczności pu ­
b liczne j i kom un ikac ji m iejskich.

W  o d b u d o w ie  m iast nacze lnym  zadaniem  
jest dostarczen ie  m ieszkań p rzede  wszyst­
kim  fam , gdz ie  ich b rak  m ó g łb y  p rzeszkodzić 
w  zw iększeniu p ro d jk c j i  p rzem ys łow e j czy 
spraw ności o b s łu g i naszych kom un:ka c ji 
i p o rtów .

Celem  na jlepszego  w yko rzys tan ia  środków  
oraz u ra to w a n ia  na jw iększe j ilości uszkodza- 
nych b ud ynkó w  —  konieczne jesł w  p :erwszym 
rzędzie  skupien ie  środków  na rem onfy.

Budow nic tw o  now e musi być  og ran iczone  d o  
n iezbędnego  zakresu w  tych ośrodkach, gdz ie  
rem onty n ie d o s ta rczy łyb y  p o trzebne j ilości 
budynków . W in no  ono być  w ykorzystane  d la  
ce lów  b adaw czych .

2) W  zakresie o d b u d o w y  wsi środki na leży  sku­
p ić d la  po trzeb  kon iecznych do  p rz y w ić c e n ia  
zdolności p ro du kcy jne j ro ln ic tw a , w c ią g a ją c  
do  p racy  w  ja k  najw iększym  stopn iu  m oż li­
wości samej wsi. Środki w inny  być  skoncen­
trow ane  na obszarach m asowych zniszczeń 
oraz d la  gospodars tw  p ow sta łych  z re iorm y 
ro lne j.

3) U rządzen ia  użyteczności pub liczne j, ja k o  
g w a ra n tu ją ce  stan zd ro w o tn y  osiedli, o raz ja ­
ko za spa ka ja ją ce  pierwsze p o trzeb y  ludności, 
w inny być  o d b u d o w a n e  do  n :e zbę dn eg ^  Jo  
tych ce lów  m inim um  i eksp loa to w a n e  z zacho ­
w an iem  ich zdolności użytkow e j.

Konieczność z a g o sp o d a ro w a n ia  Z iem  O d ­
zyskanych , w zm ożen ie  osadn ic tw a  ro lne g o  
i p rzem ys łow ego , w ym a ga  p rzeznaczen ia  na 
te te reny w iększych środków , niż w y n ik a ło b y  
to z ich obszaru.

D otychczasow e w yn ik i o d b u d o w y  um oż li­
w ia ją  W arszaw ie  spe łn ia n ie  przez n ią  funkcyj 
po litycznych , gospodarczych  i społecznych, 
w yn ika ją cych  z je j sto łeczności. Dalsza o d ­
b u d o w a  S tolicy w inna  bvć  zsynchron izow ano 
z za ło żen iam i p lanu .

D la rea liza c ji p lanu , ja k  rów n ież d la  o b n i­
żenia  w ygó ro w an ych  kosztów  bud ow n ic tw a , 
w yn ika ją cych  z b raku  je d n o lite j dyspozyc ji, 
p rzesta rza łych  m etod  w ykonaw stw a  i b raków  
w  o rg a n iza c ji p ro d u kc ji na leży :
a) p o d p o rz ą d k o w a ć  w szelk ie  inw estycje  

w  zakresie  b u d o w n ic tw a  je d n o lite j d yspo ­
zycji i p o lityce , okreś la jące j p ie rw szeń­
stwo po trzeb . W sze lk ie  środki finansow e nq 
te c^ le . 7(-równo naństw ow e ja k  instytuc ji 
pub licznych  i spo łecznych, w inny być u ja w ­
n ione  w p la n ie ;

b) finansow an ie  b u d o w n ic tw a  w inno  się tak 
o d b yw a ć , b y  u m o ż liw iło  rów nom ierne  na ­
silen ie  p rac  w  okresie c a łe g o  roku. O tw ie ­
r a n i  k re d y tó w  w :nno się o d b yw a ć  w ca^ 
łośc i na d a n ą  inw estyc ję, sk raca jąc  prze* 
to  czas ich w yko n a n ia ;

c) celem  um oż liw ien ia  ja k  na jw iększego  
u d z ia łu  w  b u d o w n ic tw ie  k a p ita łó w  p ry -
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w a lnych  na leży o p ra co w a ć  norm y p raw ne  
i p rzepisy, s tw a rza jące  w łaśc iw e  w arunk i 
d la  rozw o ju  te go  bud ow n ic tw a ;

d) d la  uspraw n ien ia  p ro je k to w a n ia  i obn iże ­
n ia  kosztów  re a liza c ji na leży przyspieszyć 
op raco w an ie  genera lnych  w ytycznych norm 
s tanda rtów  i typ ów , uw zg lędn ia jących  
środki i m e tody w ykonaw stw a ;

e) w  zakresie to rm y zleceń na leży p rzep ro - 
cow ać systemy z lecan ia , w p ły w a ją c e  na 
obn iżen ie  kosztów  b u d o w y  przy zachow a­
niu pew ne j g w a ra n c ji rentow ności, ja ko  
w yn iku  sprawności w ykonaw stw a ;

f) w  zakresie m etod  b ud ow n ic tw a  w p ro w a ­
dzen ie  o rg an izac ji, uw zg lęd n ia ją ce j w łaśc i­
w y p o d z ia ł p racy , stosow anie  m ożliw ie  
udoskona lonych  narzędzi p racy  i m echa­
n izac ji. Jednocześnie dążyć  na leży do  ja k  
na jlepszego  p rzyg o to w a n ia  b u d o w y  i w y­
ko na n ia  najw iększe j ilości e lem entów  kon ­
strukcyjnych, ins ta lacy jnych  i w ykończe ­
n iow ych m etodam i p rzem ys łow ym i;

g) p rze w id yw an y  n ie d o b ó r ka d r w ym a ga  
p rzyg o to w a n ia  p o trzebne j ilości w y k w a ii-  
iikow an ycn  p ra cow n ikó w  na szczeblach 
rzem ieśln ików , techn ików  i inżyn ie rów  we 
wszystkich dz iedz inach  b ud ow n ic tw a  ze 
szczególnym  uw zg lędn ien iem  szko len ia  
spec ja lis tów  techn ik i san ita rne j, urządzeń 
użyteczności pub liczne j, m echan izac ji ro ­
b o l i k ie row n iK ow -iea liza to ró w .
N ieza iezm e od  szko lenia  now ych ka d r na 
leży pOlOŻyć nac.sk na podw yższen ie  kw a li 
tik a c ji zaw odow ych  za trudn ionych  w  bu ­
d ow n ic tw ie  na wszystkich szczeblach z 
p rzystosow aniem  do  nowoczesnych meto 
rea liza c ji.

M asow e  szkolenie m łodz ieży  w ie jsk ie j 
m ożna p rze p row a dza ć  w  ochotn iczych  huf­
cach p racy, um oż liw ie jące j je j szkolenie 
za w o do w e  przy jednoczesnej p racy  przy 
o d b u d o w ie  wsi.

h) w  zakresie w ytw órczości m a te r ia łó w  bu­
dow lan ych  —  należy zsynchron izow ać p ro ­
dukc ję  m a te r ia łó w  z po trzebam i re a liza ­
cji, u w zg lę d n ia ją c  n iezbędne rezerw y m a­
te r ia łó w  ze szczególnym  uw zg lędn ien iem  
rozw o ju  p ro du kc ji pod s taw o w e g o  czynn i­
ka m a te r ia łó w  zastępczych cem entu;

i) w  zakresie g osp od a rk i sprzętem —  d o p ro ­
w adzen ie  d o  stanu uży tkow ego  p o s ia d a ­
nego  sprzętu, o rg a n iza c ja  i rozw ój p ro ­
dukc ji k ra jo w e j prostszych maszyn b u d o ­
w lanych. Im port sprzętu b ud o w la n e g o  po  
starannym  przestud iow an iu  je g o  n iezbęd ­
ności i rentow ności. D yspozycja  sprzętem 
przez o d d a w a n ie  na s ta łe  uży tkow an ie  
o rg an izac jom  w ykonaw czym  o o d p o w ie d ­
nim po te nc ja le , o raz tw orzen ie  baz  sprzę­
tu in te rw ency jnego ;

j)  w  zakresie  o rg a n iza c ji w ykonaw stw a  —  
na leży  w p ro w a d z ić  zasadę konces jono­
w an ia  p rzedsięb iorstw . D la um oż liw ien ia  
sp ec ja lizac ji i p e łn e g o  w ykorzys tan ia  m o­
żliwości p rodukcy jnych  koniecznym  jest

o rg an izow an ie  p rzeds ięb io rs tw  o  ska li 
i p o te nc ja le  o d p o w ia d a ją c y m  potrzebom , 
przy w łaśc iw ym  w yposażen iu  techn icz­
nym.

Przedsięb iorstw a te, tam , g d z ie  to jest 
m ożliw e, na leży tw o rzyć  d ro g ą  dyspozyc ji, 
w  innych w yp a d ka ch  d ro g ą  in te rw encji 
pośredn ie j, zastosow ując o d p o w ie d n ią  p o ­
litykę  z lecen iodaw czą . 

k) dążyć  na leży do  podn ies ien ia  in d y w id u a l­
nej w yda jnośc i p racy  osób za trudn ionych  
na wszystkich szczeblach przez:

podn ies ien ie  św iadom ości społecznej ze­
sp o łó w  p racu jących  i ich poczuc ia  o d p o ­
w iedz ia lnośc i,

s ta b iliza c ję  w a runków  p ra cy  i za pe w ­
n ienie  je j c iąg łośc i,

po lepszen.e  w arunków  b y to w a n ia  w raz 
ze wzrostem  w yd a jn o śc i" .

U c h w a ły  sekcji przem ysłu  m in e r a ln e g o  i m a­
t e r ia łó w  b u d o w la n y c h  brzmiq:
„K ong res  stw ierdza, że konkretne  za da n ia  
przem ysłu  m a te r ia łó w  b ud ow lanych  są nastę­
p u jące :

P rzeprow adzen ie  d o k ła d n y c h  b a d a ń  g e o ­
log icznych , p e trog ra ficznych  i techno log .cz- 
nych, surow cow  k ra jow ych , zm ie rza jących  do  
na jlepszego  w ykorzys tan ia  k ra jow ych  z łóż 
surow ców  d la  przem ysłu  m inera lnego , za ró w ­
no w ram ach przem ysłu  k ra jo w e g o  ja k  i m oż­
liwości eksportow ych.
1. W  d z ie d z in ie  ceram iki sz lach etn e j ,  n a ie - 

ży postaw ić  w  ram ach p lanu  3 -le tn iego  
p ro du kc ję  po rce la ny  e lektro techn iczne j na 
tak im  poz iom ie , a b y  zaspoko ić  za po trze ­
b o w a n ie  ene rge tyk i i dostarczyć ce ram ikę  
szlachetną na eksport.
W  d z ie d z in ie  ceram iki cz erw on ej  Kongres 
stw ierdza  konieczność o d b u d o w y  ceg ie l- 
n ic łw a  rów nocześnie  z je g o  m echan iza ­
cją. D la  u trzym an ia  w  ruchu i o d b u d o w y  
z a k ła d ó w  ceram icznych, konieczne jest 
u tw orzen ie  k ra jo w e j w y tw ó rn i maszyn 
i urządzeń ceram icznych.

2. W  d z ie d z in ie  ce m en tu  Kongres uw aża  za 
ce low e  rozb ud ow a n ie  przem ysłu  cem en­
to w eg o  i innych p rzem ysłów  p on ad  p lan  
3 -le fn i p rzy pom ocy zagran icznego  sprzę­
tu, sp ła can eg o  częścią p ro d u kc ji z tychże 
now o w ybu do w an ych  z a k ła d ó w .

Ze w zg lędu  na oszczędność surow­
ców  —  uruchom ić już  w  lipcu  1947 r. p ro ­
dukc ję  cem entu hu tn iczego. Rozw inąć 
p ro du kc ję  innych cem entów  o raz  p o d o b ­
nych m a te r ia łó w  w iążących  i w y ro b ó w  
now ych surow ców  o d p a d ko w ych .

N ależy zb a d a ć  m ożliw ości p ro du kc ji 
kwasu s ia rkow ego  z a nhyd ry tu  lub  g ipsu. 
Kongres uw aża  za kon ieczne p row adzen ie  
rac jon a ln e j i oszczędnej g o sp o d a rk i ce­
mentem przez zas tąp ien ie  go , tam  gdz ie  
jest to  m ożliw e , w apnem , ce g łą  i innym i 
m a te ria ła m i b u d o w la n ym i, a ło  celem 
u trzym an ia  nada ! eksportu  cem entu na 
obecnym  poz iom ie .
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3. W  d z ie d z in ie  szk ła .  N ależy zaspoko ić  już 
w  1 9 4 7  r. ca łk o w ite  za po trzebow an ie  
szk ła  ok iennego  i b u te lkow eg o . W  tym 
celu konieczne jest:
a) za opa trzen ie  przem ysłu  szklarskiego 

w  p od s taw o w e  surowce, zw łaszcza  w 
sodę, k tó re j p ro d u kc ja  i zby t muszą 
być  skoo rdynow ane  z po trzebam i p rze ­
m ysłu,

b) u po rzą dko w an ie  za g a d n ie n ia  m a te ria ­
łó w  o g n io trw a ły c h  tak, a b y  zapew n ić  
rów nom ie rne  za op a trze n ie  wszystkich 
za in te resow anych  p rzem ysłów , w  tym 
i szk ła.
P ow ażna ro la , ja k ą  przem ysł m a te ria ­

łó w  b ud ow lan ych  może i pow in ien  o d e ­
g ra ć  w  eksporcie , n a k ła d a  spec ja lny  o b o ­
w iązek czuw an ia  nad  jako śc ią  techniczną 
i a rtystyczną  ce ram ik i i w y ro b ó w  szkla­
nych. U m ożliw i to u trzym anie  się na ryn­
kach zagran icznych . Kongres stw ierdza, 
że w yda tn e  po lepszen ie  jakości p ro d u kc ji 
m oże nastąp ić  ty lko  w  w yn iku  in tensyw ne­
g o  szko len ia  kadr.

W  zw iązku z zagadn ien iem  szko ln ic tw a 
z a w o do w eg o , Kongres zw raca  u w agę  na

W ŁADYSŁAW  ZYWICKI

Dan i na  N
1. Cel i z n a c z e n ie  daniny.

Pisząc o d an in ie  n a rod ow e j na z a g o sp o d a ro ­
w an ie  Z iem  O dzyskanych  —  zbędne  jest tłom aczyć  
je j p o trzebę  i ce low ość. D la ka żdego  Po laka  jasny 
jest w ie lk i cel d a n in y  i h istoryczne za d a n ie  zagos­
p o d a ro w a n ia  Z iem  O dzyskanych. To m ów i samo 
za sieb ie  i n ie  w ym a g a  uzasadn ien ia .

Każdy rozsądny o b yw a te l rozum ie też, że w ie l­
k ie  za d a n ia  o d b u d o w y  kra ju  p rze ras ta ją  ram y n a ­
szego n o rm a lnego  budżetu  p ańs tw ow ego  i że trze­
ba  s ięgnąć po  now e ź ró d ła  p ok ryc ia  w yd a tkó w , 
po  d o ch o d y  nadzw ycza jne , o bc iąże n ia  być może 
d o tk liw e  i trudne, a le  tak ie , k tó re  w  n ie d łu g ie j 
p rzysziości o p ła c a  się w ie lo k ro tn ie  tak  d la  Pań­
stwa, ja k  i d la  wszystkich o b yw a te li.

D an ina  nie ty lk o  p o zw o li u p o rzą dko w ać  
i w zm ocnić nasz stan p o s ia d a n ia  na Z iem iach  O d ­
zyskanych, a le  zarazem  przyczyn i się w  sposób d e ­
c yd u ją cy  d o  ró w n o w a g i budżetu  państw ow ego , do  
u trzym an ia  w artośc i p ie n ią d za  i za ha m o w an ia  
wzrostu cen.

W  g osp od a rce  państw ow e j cuda  się n ie  z d a ­
rza ją . G d y b y  n ie  rozp isano d an in y  n a ród  Dwej lub 
też g d y b y  nie d a ła  ona  na leżytych  rezu lta tó w  —  
p rzy  w zroście w y d a tk ó w  państw ow ych  nie m a jących  
p o k ryc ia  we w p ływ a ch  —  n a s tą p iła b y  n ieun ikn iona  
d e w a lu a c ja , na k tó re j s trac iliby  wszyscy o b y w a te ­
le, p oza  n ie liczną  g ru p ą  paskarzy.

To też żaden  d o b ry  i rozum ny Po lak nie będz ie  
tra k to w a ł d a n in y  ja k o  p rzym usow ego  i u c iąż liw ego  
św iadczen ia , a le  b ędz ie  się do  d an in y  o dnos ił, ja ko

p rob lem  zas ilan ia  naszego przem ysłu  m ło ­
dz ieżą  w ie jską  nie zn a jd u ją cą  na wsi za ­
trudn ien ia , p rzen ies ien ia  ro b o tn ikó w  ze 
starych n ieczynnych z a k ła d ó w  przem ysłu  
m a te r ia łó w  b ud ow lan ych  do  u ruchom io ­
nych i szko len ia  kob ie t, któ rych  p raca  m o­
że znaleźć szerokie zastosow an ie  w  p rze ­
myśle m a te r ia łó w  budow lanych .

W yszko len ie  ka d r dosta teczn ie  w y k w a ­
lifiko w a n ych  p o zw o li poczyn ić  pow ażne  
oszczędności, g dyż  m ożna będz ie  p rze ­
rzucić część p ra cow n ikó w  d la  uruchom ie­
n ia  now ych d z ia łó w  p ro du kc ji.

Kongres stw ierdza , że przem ysł m a łe r ia łó w  b u ­
d ow lan ych  w in ien  p o d ją ć  zasadn iczą  a kc ję  osz­
czędnościow ą, idą cą  p rzede  wszystkim  po lin ii 
zm niejszenia  zużycia  w ęg la .

U sta len ie  norm  zużycia  w ę g la  w  hutach szkła, 
za k ła d a ch  ceram icznych, cem entow niach i w a p ie n ­
n ikach b ędz ie  m ia ło  d on io s łe  znaczenie  d la  w zro ­
stu rentow ności z a k ła d ó w , d la  p o ta n ie n ia  p ro ­
dukc ji.

Szeroko z a k ro jo n a  a kc ja  oszczędnościow a poz­
w o li w yzyskać ukryte  rezerw y finansow e na dalszy 
rozw ó j p ro d u k c ji" .

a r o d o w a
do  pow innośc i, k fó ra  jest n iezbędn ie  po trzebna  
d la  Pańsfwa, d la  um ocn ien ia  g ran ic  zachodn ich , 
ochrony g osp od a rk i państw ow ej o d  n iebezp iecz­
nych wstrząsów, o b ron y  o b y w a te li p rzed  d rożyzną  
i speku lac ją . S łow em  trak tu jem y dan in ę  ja k o  rzecz 
nie fy lko  kon ieczną a le  wysoce pożyteczną  i fo  d la  
nas samych, d an in ą  fą  obc iążonych .

M a ją c  ta k ie  pode jśc ie  do  sp raw y musimy ży­
czyć sobie  i n aw ef w ym agać , a b y  w ykon an ie  d o b ­
rej i w ie lk ie j m yśli n ie  u lg ło  spaczeniu, a b y  nie b y ­
ło  rozb ieżności m iędzy celem  a  środkiem  je g o  
os iągn ięc ia . W ym ia r d an in y  musi być  pow szechny 
i sp ra w ie d liw y , to znaczy, że c iężar je j p ow in ien  być 
rów nom ie rn ie  roz łożo n y  na wszystkie w arstw y spo­
łeczeństwa. N ie w o ln o  dopuścić do  fego  iżby jed n i 
św iadczy li p o n a d  sw oje  m ożliw ości, podczas g d y  
inni b y lib y  fy lko  w  n iew ie lk im  stopn iu  obc iążen i. To 
jest p ierw szy w ym óg  zasadniczy, s tw ie rdzony zresz­
tą  przez najw yższe w  Państw ie czynn ik i (ośw iad ­
czenie p rem ie ra  O sóbk i-M o raw sk iego ).

D rugą zasadą p ow inn o  być  oszczędzanie  w a r­
szta tów  p racy , k tó re  nie m ogą  być  obc iążo ne  p o ­
nad  sw oje  m ożliwości finansow e. D an ina  nie może 
p od c in ać  pod s taw  ekonom icznych ind yw id ua lnych  
gospodars tw , d an in a  m a być  czynnik iem  tw órczym  
a nie destrukcyjnym .

Ż ad ne  d z ie ło  lud zk ie  nie jest doskona łe . Stosu­
je  się to rów n ież d o  dekre tu  o d an in ie  n a rod ow e j, 
k tó ry  w  swoich poszczegó lnych  postanow ien iach  
nie zawsze ściśle o d p o w ia d a  po trzebom  i m oż li­
w ościom  życia . Poniżej p o d d a je m y  a n a liz ie  stosu­
nek pos tanow ień  dekretu  d o  przem ysłu  b u d o w la
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nego  —  nie w  iym  celu a b y  k ry tykow ać, a le  a b y  
w ykazać  pew ne rozb ieżności m iędzy celem  i z a ło ­
żen iam i dekre tu  —  a  rzeczyw istością w ykon an ia  
w  odn ies ien iu  do  naszego przem ysłu.

2. D anina  n a r o d o w a  a  przem ysł b u d o w la n y

Ze w zg lędu  na szereg oko liczności przem ysł bu­
d o w la n y  jest znaczn ie  b a rdz ie j obc iążony , m ożna 
za ryzyko w a ć tw ie rdzen ie , że cona jm n ie j trzyk ro t­
n ie wyżej o p o d a tko w a n y , niż inne g a łę z ie  p rze ­
m ysłu i handlu . G łó w n q  p rzyczyną tego  stanu rze­
czy jest art. 8 dekre tu  o dan in ie , w  myśl k tó rego  
p odstaw ę  w ym ia ru  s tanow i d la  p o d a tn ik ó w  p o d a t­
ku o b ro to w e g o  czte rokro tna  suma za liczek na p o ­
d a te k  o b ro to w y  za m iesiące lip iec , s ierp ień  i w rze­
sień r.

Są trzy p rzyczyny, k tó re  p o w o d u ją  to  nadm ie r­
ne obc iążen ie  przem ysłu  b u d o w la n e g o :

a) nasilen ie  o b ro tó w  w łaśn ie  w  III kw arta le , b ę ­
dącym  środkiem  sezonu b u d o w la n e g o  i un ierucho­
m ien ie  p rac  b ud ow lan ych  w  okresie z im ow ym ,
b) niska stopa rentow ności te go  przem ysłu , c) w y ­
sokość staw ki p o d a tku  o b ro to w e g o .

A ) Przemysł b u d o w la n y , ja k o  sezonow y, m a­
ją cy  m artw y sezon w zim ie, a na jw iększe  o b ro ty  
w  lecie —  o trzym u je  au tom atyczn ie , z u w a g i na 
art. 8 dekretu , w ym ia r o k ilkadz ies ią t, a czasem
0 100% wvższv niż inne nrzem ysły  o ruchu c ią g łym . 
Z da rza  się często, że o b ro ty  tirm  b ud ow lanych  
w  III kw a rta le  s ięga ją  50% ca ło ro czn e g o  obro tu , 
}yn  t a i  d z ie j, że przem ysł b u d o w la n y  w  okresie 
z im ow ym  przez 2 d o  3 m iesięcy w  roku nie pos ia ­
d a  p ra w ie  w ca le  o b ro tó w  i d och od ów . G dy  w ięc 
inne g a łę z ie  przem ysłu, m a jące  ruch c ią g ły  i o b ro ty  
rów nom ierne , p ła c ą  w  zasadzie  100% p od a tku  
o b ro to w e g o  za okres roku, przem ysł b ud ow lan y  
p ła c i z re g u ły  dan inę  w wysokości 150 do  200% 
sumy p od a tku  o b ro to w e g o  za okres 12 m iesięcy.

B) D ow odem  m ożliwości gospodarczych  i za ­
m ożności jest n ie  ob ró t, a n ie w ą tp liw ie  dochód . 
M ożna  m ieć duże o b ro ty  p rzy m ałym  zysku i o d ­
w ro tn ie . Jest rzeczą no to ryczn ie  znaną, że są ro d za ­
je  d z ia ła ln o śc i gospodarcze j, któ re  przy m ałych  
w zg lędn ie  obro tach  d a ją  dość duże zyski (np. w o l­
ne zaw ody), podczas g d y  w innych p rzypadkach  
dużym  ob ro tom  tow arzyszy m a ła  dochodow ość (np. 
ro b o ty  b ud ow lan e ). M in is terstw o Skarbu o p ra co ­
w a ło  o pa rte  o rzeczyw istość norm y przecię tnej a o - 
dow ości d la  poszczegó lnych dziedzin  przem ysłu
1 hand lu  i z ta b e li te j w yn ika , że przecię tna  d o ch o ­
dow ość np. restauracji s ięga 30%,  a przedsiębiorstw  
b ud ow lan ych  przy robo tach  z p rze ta rg ów  5 —  7% . 
Jeśli zatem  restaurac ja  i p rzeds ięb io rs tw o  b u d o w ­
lane  m ia ło  w  c iągu  trzech m iesięcy letnich 
1.000.000,—  zł. ob ro tu , to istn ie je  o pa rte  na p ra k ­
tyce  przypuszczenie, że restaura tor z a ro b ił na tym 
300.000 z ł. a budow n iczy  ty lko  7 0 . 0 0 0  zł. Restau­
ra to r m a o b ró t przez c a ły  rok i za ro b i w  stosunku 
rocznym  1.200.000 zł., zaś budow n iczy  p row adz i 
ro b o ty  ty lko  przez trzy k w a rta ły  i za rob i 210.000 zł., 
a w ięc sześć razy m nie j. N atom iast dan in ę  b u d o w ­
n iczy z a p ła c i ta ką  sam ą ja k  restaura tor, bow iem  
ob rót  w  c iągu  trzech m iesięcy m ie li ten sam i p o ­
da tek  o b ro to w y  p ła c ą  w tej samej w ysokośsi —  4% .

Przyjm ując, że ogrom na  w iększość g a łę z i p rze ­
m ysłu i hand lu  m a dochodow ość ksz ta łtu jącą  się 
w  g ran icach  10 —  15% ob ro tu  zaś przem ysł bu ­
d o w la n y  5 —  7% —  znow u trzeba  stw ierdzić, ż© 
przem ysł b u d o w la n y  jest spec ja ln ie  do tkn ię ty  w y ­
m iarem  dan iny , o pa rtym  nie na dochodz ie , a  na 
obroc ie .

C) Przy o pa rc iu  w ym ia ru  d an in y  na wysokości 
p o d a tku  o b ro to w e g o  zyskuje hande l, p ła c ą c y  dw u- 
p rocen tow ą  staw kę p o d a lk u  o b ro to w e g o , a  m a ją ­
cy często duże zyski, zaś trac i przem ysł b u d o w la ­
ny, p ła c ą c y  czte roprocen tow ą , a w ięc d w a  razy 
w iększą staw kę p o d a tku  o b ro to w e g o  i z re g u ły  bę ­
d ący  m niej d och od ow ym  niż hande l.

Te wszystkie oko liczności p o w o d u ją , że p rze ­
m ysł b u d o w la n y , w  p o rów nan iu  z innym i d z ia ła m i 
p rzem ysłu  i hand lu  —  jest o p o d a tk o w a n y  znacznie 
w yżej i d o tk liw ie j i że ten wzrost c iężaru da  się 
określić w  p rzyb liżen iu  na 300% no rm a lnego , p rze ­
c ię tnego  o p o d a tk o w a n ia  d an in ą .

W yrazem  tego  n iezw yk le  w ysok iego  o p o d a tk o ­
w a n ia  jest fak t, że c a ły  szereg przeds ięb io rs tw  b u ­
dow lan ych  o trzym a ło  w ym ia r w  wysokości jedno  
iub d w u m ilion ow e j, a b. duży zastęp n iezbyt w ie l­
kich z a k ła d ó w  b ud ow lan ych  —  w ym ia ry  idące  
w  setki tysięcy z ło tych , co z re g u ły  stanow i c iężar 
n iebezp ieczny d la  sam ego istn ien ia  w arszta tu  p racy  
i s ta w ia jący  p o d  znakiem  z a p y ta n ia  je g o  dalszą 
egzystencję.

P raw da, że dekre t p rze w id u je  c a ły  szereg ulg 
i b o n ifika t, p ow o d u ją cych  znaczną zniżkę w ym iaru . 
A le  u lg i te są na tu ry  o g ó ln e j, ko rzys ta ją  z nich 
wszyscy, n ie  s tanow ią  w ięc one w y ró w n a n ia  krzyw ­
dy, k tó ra  zos ta ła  w yrzą dzo n a  p rzem ys łow i b u d o w ­
lanem u przez n ieuw zg lędn ien ie  je g o  spec ja lne j sy­
tuac ji. Jest w p ra w d z ie  u lg a  specja lna, p rze w id z ia ­
na w art. 17 dekre tu , k tó re j zastosow an ie  do  p rze ­
m ysłu b u d o w la n e g o  d a  pew ną  rekom pensatę, lecz 
jest to  zn iżka  zn ikom o m a ta , bo  s ięg a ją ca  za le dw ie  
20% w ym ia ru .

3. Ulgi i bonifikaty

D ekret p rze w id u je  cztery rod za je  u lg  i b o n if i­
ka t:

A ) U lga  z a rf. 13 dekre tu  —  p rzyzna jąca  
2 0 % -w ą  zniżkę w ym ia ru  d la  osób p row adzących  
księgi h and low e .

B) U lga  z a rt. 17 dekre tu  —  p rzyzn a :qca 
20% -w q  zniżkę w w y jq tko w ych , gospoda-czo  
uzasadn ionvch  p rzyp ad kach . P e łnom ocnik Rządu 
do  sp raw  d a n in y  n a rod ow e j —  w  piśm ie z dn ia  7 
g ru dn ia  r. ub. L. dz. 164 46, w y ra z ił p o g lą d , że 
spec ja ln ie  trudna  sytuac ja  p rzem ysłu  b u d o w la n e g o  
p rzem aw ia  za stosow aniem  u lg i z arf. 17 d:> zor­
g an izow anych  p rzeds ięb io rs tw  budow lanych .

U lga  20% -w a  z a rt. 17 m oże być stosow ana 
rów nocześnie  z 2 0 % -w q  u lg q  z art. 13. Przy rów  
noczesnym  stosow aniu  u lg  z dw óch  ty tu łó w  —  kw o- 
fę  następnej u lg i o b licza  się w  p rocenc ie  od  sumy 
pozo s ta łe j, po  o d jęc iu  kw o ty  u lg i p op rze dn io  za­
stosow anej. U lg i z a rt. 17 nie stosuje się do  p rzy­
p ad ków , w  k tó rych  zastosow ano b o n ifika ty  
2 5 % -w e, w  zw iqzku w p rzed te rm inow ą  w p ła tą  
d an in y  (w yn ika  fo z a rf. 18 § 4).
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C) A r t .  37 § 1 dekretu  p rzew idu je , iż osoby, 
któ re  subskrybow a ły  p renuow q pozyczkę  o d b u d o ­
w y K ra ju  w  wysokości o a p o w ia a a jq c e j za iecen iom  
w iaśc iw ego  Kom itetu O o yw a ie isk ie g o  i w p ła c iły  
ca .q  suLuKrybowaiiQ  sumę, o trzym u ją  b o rn tika ię  
w wysokości 2 5 %  w ym ierzone j d an iny . Prawo do  
tej b o n if ik a ty  będz ie  uchylone w stosunku do  osób, 
w obec  k ło iy c h  po  an iu  15 stycznia 1947 będz ie  
w drożone  pos tępow an ie  egzekucy jne  celem  p rzy­
m usowego śc iągn ięc ia  dan .ny  n a .o d o w e j.

D) A rt. 37 9 z  dekre tu  p ize w id u je , że osobom , 
k łó re  w  te rm in ie  do  dn ia  31 g ru d n ia  1946 r. w p ia -  
cq 75% aam ny p rzyp a d a ją ce j w  mysi p rzep isów  —  
oup isze  się ty iu ie m  bom tiKary pozos ta łych  25% n a ­
leżności.

Przy zb iegu  dw u ty tu łó w  do b o n if ik a ty  z a rt. 27 
s łuży p .a w o  do  b o m łik a iy  ty lko  z je d n e g o  ty tu tu  
t, zn., że me m ożna uzysKac jednocześn ie  b o n iti-  
ka iy  z p ow od u  n a ,eży ie j subsK iypcji P. P. O . K. 
i z p c w u u u  p rze d ie tm in ow e j w p ia iy .

W  rezu liac .e  zo rgan .zow any  p izem ys ł b u d o w ­
lany  będz.e  m o g i korzystać iqczm e z nas tępu ją - 
cycn zm zek: 1) u ig a  z a rt. 13-go dekretu , w yn o ­
sząca 20% —  pozus iam e do  z a p ia iy  3 0 ?o w ym .a- 
ru, 2) u lg a  z a rt. 1 / —  w ynoszqca z 0 7 u ,  pozos ia je  

wyrn.aru, 3) bor.i.'.Raia z a rt. 6 /  § 1 —  w y ­
nosząca  —  p o z o iia je  48%  w ym ia ru .

Przemysł zo rg an izow an y , n ie  p io w a d z ą c y  p ra ­
w id ło w e j ks.ęguwosci, będz ie  m ó g ł ko rzys iać je ­
dyn ie  z u lg  p rzew idz ianych  w  a rt. 17 i 37 —  w o ­
bec czego z a p ła c i 60 % zasadnicze j staw ki

Jeśli tirm a  stow arzyszona n ie  subskrybow a ła  
w zg lędm e n,e z a p ia c n a  r .r .O .K . w  na leżyte j w y ­
sokości —  m oże uzyskać 25-% b o n if ik a ię  —  w p ła ­
ca ją c  dan in ę  do  d n ia  31 g ru dn ia  r. b. Korzysta­
ją c  je d n a k  z tej b o n if ik a ty  —  nie może w yzyskać 
2 0% -w e j u lg i z a rt. 17 (w yn ika  to  z b rzm ien ia  art. 
18 § 4 dekre tu  o dan in ie  n a rod ow e j). Taka za ­
tem firm a , przy w p ła c ie  p rzed te rm inow e j, jeśli p ro ­
w adz i księg i, za p .a c i o :;a ie czm e  6 0 %) jeśli ksiąg 
nie p ro w a d z i —  75%  zasadniczej staw ki.

4. P o d w y ż k i .
O b o k  u lg  i b o n if ik a t —  dekre t, w  art. 19 p rze ­

w id u je  podw yższen ie  w ym ia ru  w  g ran icach  do  
50% . Podw yżki n ie  m ożna stosow ać d o  tych p o d a t-  
n .ków , k tó rym  na leży  przyznać u lg i z a rt. 13 lub 
17, t. j. do  p o d a tn ik ó w  p ro w a d zących  księgi han ­
d lo w e  lub też zna jdu jących  się w  w y ją tk o w o  tru d ­
nej sy tuac ji. W  myśl a rt. 13 § 3 dekre tu  pod w yżk i 
n ie stosuje się rów n ież w  p rzyp ad ku  p rze w id z ia ­
nym w  art. 37 § 2, t. j. w  p rzyp ad ku  p rzed te r­
m inow e j w p ła ty  d a n in y  w  okresie  d o  31.XII.194G. 
Z przepisem  tym  łqczq  się dyspozyc je  a rt. 37 § 6, 
k tó ry  stanow i, iż w  p rzyp ad ku  g d y  w ym ia ru  d a ­
n iny d o ko n a n o  p rzy zastosow an iu  p od w yżk i z arf. 
19-go, a  p o d a tn ik  skorzysta ł z b o n if ik a ty  p rzys łu - 
gu jqce j na p ods taw ie  art. 37 § 2 —  w ła d z a  p o ­
w o ła n a  d o  p ob o ru  d a n in y  d o ko n a  na w niosek za ­
in te resow anego  odp isu  w y n ik łe j w  ten sposób róż­
n icy w  d an in ie . Z  p rzep isów  tych w yn ika  w  spo­
sób oczyw isty, że jeś li p o d a tn ik  uiści dan inę  do  
d n ia  31.X II.1946 r. —  b ędz ie  ko rzys ta ł n ie ty lko  
z 2 5% -w e j b o n if ik a ty  za p rze d le rm ino w q  w p ła ­
tę  —  a le  rów n ież w  stosunku d o  n ie go  nie może

mieć m iejsca p od w yżka , a jeśli pod w yżkę  mu już 
w ym ierzono —  na leży d okonać  odpisu.

Tymczasem instrukcja  w yd a n a  w  dn iu  9 g ru d ­
n ia r. b. przez P e łnom ocn ika  Rzqdu do  sp raw  Da­
n iny N a rodow e j —  stw ierdza , że p o d w yżka  nie 
może m ieć zastosow an ia  ty lko  do  tych p o d a tn i­
ków , któ rzy w p ta c ili dan in ę  przed  dokonan iem  
w ym ia ru . N atom iast po  doko na n iu  w ym ia ru , choć­
by w p la ta  n a s i^p n a  przed  amem  31 g ru dn ia  r. b. 
p o d w yżka  z a rt. 19 nie u lega  a nu low an iu , a p o ­
d a tn ik  korzysta  je d yn ie  z b o n if ik a t p rzew idz ianych  
w arf. 37 dekretu , t. j. z b o n if ik a ty  25% -w e j.

To stanow isko instrukcji w yd a je  się n iezgodne  
z b rzm ien iem  dekretu  i jest n ieżyc iow e, bow iem  
p rak tyczn ie  rzecz b io rąc , u trąca  możność skorzy­
stania  z przepisu a rt. 19 § 3 o n iestosow aniu  p o d ­
w yżki w  raz ie  p rzed te rm inow e j w p ła ty .

D ekret o d an in ie  n a rod ow e j w yd ruko w an o  
w Dzienniku Ustaw z 21 lis top ad a  r. b., lecz w  rę­
kach p renum era to rów  i czy te ln ików  zn a la z ł się on 
d o p ie ro  o k o ło  25 lis topada .

Z g o d n ie  z instrukcją  d ia  Kom isji O byw ate lsk ich  
D an iny N a rod o w e j —  w ym ia r d a ;,in y  zosta ł d o k o ­
nany w okresie od  5 do  10 g ru dn ia  r. b. Z tego  
w yn ika , że ok- -s od  d o ta rc ia  D ziennika Ustaw do 
spo łeczeństw a —  do  począ tku  sporządzen ia  w y ­
m ia rów  —  b y ł za le d w ie  10-dn iow y. Zatem  w myśl 
instrukcji fy lko  ci m ogą  uchy lić  się od  g rożące j im 
p od w yżk i, k tó rzy d o ko n a li w p ła ty  p rzed 5, w zg lę d ­
nie 10 g rudm a  za iezn ie  od  te go  k iedy  d okonano  
im w ym ia ru  d an iny .

N a le ż a ło b y  sooie  życzyć, a b y  ta  część instruk­
cji z dn ia  9 g ru dn ia  r. b. u le g ła  odpow iedn iem u  
sprostow aniu , k tó re by  ją  u zg o d n iło  z p rzepisam i 
dekretu ,

5. P o s t ę p o w a n ie  w y m ia r o w e  i o d w o ł a w c z e
W ym ia ru  d a n in y  n a rod ow e j d o ko n yw u ją  d la  

poszczegó lnych  p o d a tn ik ó w  dz ie ln icow e  Kom isje 
obyw a te lsk ie , a  w  m niejszych m iastach —  m ie jskie 
kom isje  o byw ate lsk ie .

Przy w ym ia rze  d a n in y  kom is je  obyw a te lsk ie  p o ­
w inny  u w zg lędn iać  u lg i z a rt. 13 (za p ro w a d zen ie  
ksiqg) i z arf. 17 (w y jq fko w e  g ospodarczo  uza­
sadn ione  w y p a d k i) . N atom iast u lg i z arf. 37 
(P.P.O.K. i p rzed te rm inow a  w p ła ta )  n ie  b ęd q  uw iz- 
doczn ione  w  za w ia do m ie n ia ch  o w ym ia rze , lecz 
b ęd q  rea lizo w an e  bezpośredn io  p rzy w p ła c ie  d a ­
n iny. Tak w ięc p o d a tn ik , k tó ry  o trzym a nakaz na 
za p ła ce n ie  10.000 z ł. uda  się do  kasy skarbow e j 
z dyp lom em  z a p ła ce n ia  P.P.O.K. i w p ła c i 7.500 zł. 
na c a łk o w ite  pokryc ie  należności.

Zatem  p o d a tn icy  p ow inn i d o m a g a ć  się, aby  
w  doręczanych im zaw ia do m ie n ia ch  o w ym ia rze  
u w zg lędn iane  b y ły  u lg i z art. 13 i 17, n ie  m a ją  
zaś m ożności i po trzeby  żą da n ia , a b y  w  z a w ia d o ­
m ieniach tych u w zg lęd n ia no  b o n if ik a ty  z a rt. 37, 
g dyż  b o n if ik a ty  fe b ęd ą  rea lizo w an e  au tom a tycz ­
nie p rzy kasie w p ła t.

Jeżeli na skutek o m y łk i, czy n iepo rozum ien ia  ko ­
misje obyw a te lsk ie  nie zastosu ją, w  konkretnych  
p rzyp ad kach , u lg  z a rt. 13 i 17 (za księgi h a n d lo ­
w e i za gospodarczo  uzasadn ione  p rzyp a d k i) w ó w ­
czas na leży wnieść o d w o ła n ie  do  h ie ra rch iczn ie  w yż­
szej kom isji o byw a te lsk ie j. Jeśli w ięc w ym ia ru  d o ­
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k o n a ła  dz ie ln icow a  kom is ja  o byw a te lska  —  o d ­
w o ła n ie  rozstrzyga m ie jska kom is ja  obyw ate lska . 
W  m niejszych m iastach, g d y  w ym ia ru  d okona  m ie j­
ska kom isja  obyw a te lska  —  o d w o ła n ie  rozstrzyg­
nie w o je w ó d zka  kom is ja  obyw a te lska . Jeśli jed na k  
w ym ia r d an in y  przekroczy 2 mM. z ło tych  —  o d ­
w o ła n ie  na leży do  kom petenc ji g łó w n e j kom isji 
o byw a te lsk ie j. O rzeczenia  kom isii obyw ate lsk ie j, 
ja k o  instancji o d w o ła w cze i sg ostateczne. O d w o ­
ła n ie  na leży wnieść na jpó źn ie j w  c iągu  m iesiąca 
od  doręczen ;a za w ia do m ie n ia  o w ym ia rze . W n ie ­
sienie o d w o ła n ia  n ie wstrzym uje egzekucji.

(i. Z a p ła ta  d an in y  d r o g a  oo frącen ra  r pretensją  
p o d a tn ik a  w o b e c  Skarbu Państw a

Przedsiębiorstw a pos iad a ią ce  bezsoorna  i w y- 
m a q a ln a  w ie rzyte lność w ob ec  Skarbu Państwa 
z ty tu łu  np. w ykonanych  robót, m ogą  zam iast za ­
p ła ty  n o tń w ką , uiścić dan inę  n a ro d o w ą  d ro a ą  n o - 
tracen ia  d a n in y  ze sw o ia  w za iem na  pre fensia. W y - 
ja śn ia ią  to : pismo M in is terstw a Skarbu z dn ia  3 -go  
b. m. i o kó ln ik  M in is terstw a Skarbu z 27.VII.1946 r.

W  piśm ie z d n ia  3 g ru dn ia  r. b. N r D. V ./4 — 11 
13/46 M in is terstw o Skarbu s tw ierdza :

,.W  myśl art. 16 dekretu  z dn ia  13 lis top ad a  
1946 r. o d an in ie  n a rod ow e j na za g o sp o d a ro w a ­
nie Ziem  O dzyskanych (Dz. U. R. P. Nr 61, poz. 341) 
do  pos tęoow an ia  w  spraw ach d a n in v  stosuje się 
o d p o w ie d n io  m iędzy innym i przepisy dekretu  z dn ia  
16 m a ja  1946 r., o zobo w ią zan iach  p od a tko w ych  
(Dz. U. R. P. Nr 27, poz. 173), jeże li dekre t o d a ­
n in ie  n ie  stanow i inacze: Poniew aż dekre t o d a ­
n in ie  n a rod ow e j w  kw estii poruszone j na w stę­
p ie  n ie czyni ża dn eg o  w y ią tku , p rze to  w  tym  
w zg lędz ie  ma zastosow an ie  przeois a rt. 34 
w  łączności z a rł. 32 dekre tu  o  zo bo w ią zan iach  
p od a tko w ych  z zachow an iem  oczyw iście  w a run ­
ków , p rzew idz ianych  w  okó ln iku  M in is terstw a 
Ska-hu Nr 439 z dn ia  27 Ppca 1946 r. Nr D. V ./1 — 25 
h /39 /46  w  spraw ie  p o trącen ia  z zo bo w ią zań  p o ­
da tko w ych  p o d a tn ika  ieg o  w za iem ne i. bezsporne j 
i w vm a a a ln e i w ie rzyte lności w ob ec  Skarbu Pań­
stwo (Dz. U- M in . Skarbu Nr 15, poz. 168). W  p rzy ­
padku  p rzedstaw ien ia  przez p o d a tn ik a  w  te rm ite  
do  31 a ru dn ia  1946 r. w  trvb ie  p o w o ła n e a o  o k ó l­
n ika  zaśw iadczen ia  w ła d z  lub  u rzędów  asyanu ią - 
cych. s tw ie rdza iąceao , iż w ierzyte lność s ta ła  się w v- 
m ao a ln a  p rzed  dniem  31 a ru d n :a 1946 r., p o d a t­
n ikow i d a n in y  s łuży w  rryś l art. 37 § 2 dekretu
o dan in ie  n a rod ow e j p ra w o  do  25 % b o n if ik a ty " .

N atom iast p o w o ła n y  w yże i o kó ln ik  M in isterstw a 
Skarbu z 27.V II.1946 r. w y iaśn ia :

W ła d z e  i u rzędy asvanu :ace, zo bow iązane  do 
w v p ła fv  p o d a tn ik o w i w ierzyte lnośc i w obec  Skar­
bu Pańsfwa m oaa  na je a o  żądan ie  w ystaw ić  za ­
św iadczen ie  w e d łu g  za łą czo n e g o  w zoru stw ier- 
d za iace :

1) istn ienie, bezsporność i w ym aga lność w ie rzy ­
te lności p o d a tn ik a  w obec Ska-bu Państwa

2) nazw isko  i im ię w 'e rzyc !e la  Skarbu Państwa,
3) sumę w ierzyte lnośc i i da tę  je j p ła tnośc i,
4) ty tu ł w ie rzyte lnośc i,
5) określen ie  ty fu łu  bud że to w ea o , z k fó re ao  ma 

być  asygnow any  w yd a te k  (Część budże tow a, 
D z ia ł, Paragra f),

6) w yszczegó ln ien ie  za lea łośc i p o d a tn ika , k tó ­
ra m a być  p o k ry ta  w ie rzyte lnośc ią ,

7) ośw iadczen ie  w ła d z y  asygnu jące i, że suma 
określona w  zaśw iadczeniu  p rzekazana  zo­
stanie  u rzędow i skarbow em u n iezw łoczn ie  po 
uzyskaniu kredytu ,

8) da te  w ys taw ien ia  zaśw iadczen ia .
Zaśw iadczen ie  fo w inno  być  p od o isan e  przez

dw ie  osoby up raw n io ne  do  p a d o isyw a n ia  asyanaf 
dane i w ła d z y  asygnu jgce j i zu opa trzone  w  odcisk 
urzędow ej p ieczęci.

7. Z a l icz en ie  d an in y  d o  k o sz tó w  uzysk ania  
p rzych od u  ,

Jest zaoadn ien iem  w ie lk ie j w a g i czv p rzy o b li­
czaniu p o d a tku  d o ch o d o w e a o  —  w y d a tk i p o n ie ­
sione na dan inę  n a ro d o w a  b e d ą  z a l:czone do  f. zw. 
kosztów  uzyskan ia  p rzychodów , f. j. czy w y d a tk i 
te b ę d ą  o d liczon e  o d  dochodu , przez co zm nie j­
szy się p o d a te k  doch od ow y.

R ozstrzyoa jące  w  te j kw es‘ ii bedz ie  b rzm ien ie  
o dn ow ied n ich  p rzep isów  dekre fu  z d n ;a  8 sfvcTnia  
1946 r. o poda*ku  d ochodow ym  oraz dekre tu  z dn ia  
13 lis to p a d a  1946 r. o d an in ie  n a rodow e !.

W e d łu g  art. a rt. 10 i 11 dekre tu  o poda*ku  d o ­
chodow ym  —  koszfam i uzyskan ia  p rzych od ów  są 
m. in. poda*k i i inne d an in y  nubPczne za w v łą -  
czen:em p o d a tku  d och od ow e ao , nadzw yczam ego  
p o d a tku  o d  wzbooacen<a w o ie nn en o , p o d o ju  od  
spadków  i d a row izn  i innych p o d a tk ó w  osobi'f> 'ch. 
Czv d a n ire  m ożna uw ażać za poda rek  osobisty? 
O d n o w ie d ź  na to  zna idu jem v w  ad . ^ dekrefu  z dn. 
16.V.1946 r. o zo bo w ią zcn ia ch  p od a tko w ych . Prze­
pis fen s tw ie rd z e

„P o d a te k  uw a ża  się za rzeczow y, jeże li p rze d ­
m iotem  o p o d a tk o w a n ia  jest o b ró t, m a :g tek  lub 
p rzvchod  z m a ją tku , inne p o d a łk i uw a^a  się za 
osobiste, chyba , że ustaw y s fanow ia  in a cze i" .

Przy d an in ie  n a rod ow e j p rzedm io tem  o p o d a tk o ­
w a n ia  jest w łaśn ie  ob ró t, m a ia tek  lub  p rzychód  
z m a :q fku, iest to  w ięc p o d a te k  rzeczow y, a nie 
osobisty. W sze lk ie  zreszfq w ą tp liw o śc i w v!aśn ’a 
art. 36 dekre fu  o d an in ie  n a vodo w e j, sfw ierdz<yq- 
cy e x p r e s s i s  v e r b i s ,  iż ,.Oo d m in y  
s to s ie  się p rzep isy do tyczące  p o d a tk ó w  rzeczo­
w ych ".

Jeśli w ięc iest fo  podc.!ek rzeczow y p o d 'e ^ a  on 
za liczen iu  do  kocztów  uzyskan ia  p rzychodów .

M im o  o rzyw ^ ło ś r?  stanu rzeczy —  kom ­
petentne  d o  rozstrzygn icc ’a te i sp raw v M in is te r­
stwo Skarbu —  n;e w v d a ło  d o fn d  ż a ^ e n o  Wv- 
iaśn ien ia . a  p o d o b n o  w e w ła d za ch  skarbow ych  
nurtu ją  tendenc je  do  n ieza liczen ia  d a n in y  do  kosz­
tó w  uzyskan:a p rzychodów  Skn*h Pańsfwa zaoew - 
ne o b a w 'a  sie. że z a lx z s n ie  ta k ie  snow odow ę ito - 
b v  znaczny spadek w c łw w ó w  z p o d a tku  do<-ho- 
d o w e n o , przez co zm n ie iszv łobv  się, pośrednio , 
znaczn ie  i w a lo r  d a n in y  n arodow e !.

Takie  stanow isko , czvsto ficka 'ne , jest iednak  
niesłuszne. P om iia iac  b ra k  nod s faw  p raw ovch  do  
kw es tionow an :a 7 a ';czatności d a n in y  n arodow e ! 
d o  koszfów  uzvskan ia  r»rT''cV>od«*w —  stw ’o ^ r i c  
frzebo  że nie n r m  p ła c ;ć p o d a tku  od  pod a tku . 
W  w ie lu  p rzyp ad kach  d an in a  n a ro d o w a  p och ło n ie
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50, 80 czy 100% rocznego dochodu  p o d a tn ika . 
Trudno w ym a ga ć  od  p o d a tn ika , a b y  on wówczas, 
g dy  nie będz ie  m ia ł dochodu , lub też ty lko  dochód  
zn ikom o m a ły , p ła c ił ko losa lny , bo  dochodzący  
do  8 0 % ,  p o d a te k  d o ch o d o w y  od  n ie is tn ie jącego , 
ściśle teo re tycznego  dochodu. B y ło b y  to, ja k

w spom niano, p ła ce n ie  p od a tku  d och od ow e go  nie 
od  dochodu , a  od  tej części ob ro tu , k tó ry  poszed ł 
na za p łace n ie  d an in y  na rodow e j.

Spraw a jest w ażna, p iln a  i w y m a g a ją c a  szyb­
k ieg o  rozstrzygn ięc ia  w  duchu zgodnym  z lite rą  
p ra w a  i po trzebam i życia.

W ła d y s ła w  W ach n iew sk i

Szkody górnicze
Z a g łę b ie  Ś lą s k o -D ą b r o w s k ie .  K r a j  d y m ią c y c h  k o ­

m in ó w , k o p a iń  i h a łd , h u t  i z a k ła d ó w  p r z e m y s ło w y c h ;  
k r a j tw a r d e j  i  n ie u s t ę p l iw e j p r a c y .  D la  in ż y n ie r a  b u ­
d o w la n e g o  je s t  to  d z e ln i c a  P o ls k i,  w  k t ó r e j  z n a jd u je  
o n  o lb r z y m ie  p o le  d o  d z ia ła n ia  i o lb r z y m ią  r ó ż n o r o d ­
n o ś ć  o b  e k tó w  d o  w y k o n a n ia ,  a w ię c  k o n s t r u k c je  in ż y ­
n ie r s k ie  w  s ta li, b e to n  e, ż e la z o b e to n ie , d r z e w ie ,  c e g le  
itp ., ja k  b u d y n k i  p r z e m y s ło w e , h u tn ic z e , k o p a ln ia n e , 
fa b r y c z n e , w ie ż e  s z y b o w e , z b io r n ik i ,  lin  e p r z e s y ło w e  
w y s o k ie g o  n a p ię c ia , w ie ż e  a n te n o w e , d r o g i ,  m o s ty  itd .

L e c z  o p r ó c z  w y ż e j  w y m ie n io n y c h  o b ie k t ó w  is tn ie je  
n a  te re n a ch  w ę g lo w y c h  z a g łę b ia  Ś lą s k o -D ą b r o w s k ie g o  
je s z c z e  je d n o  s p e c ja ln e  z a g a d n ie n ie , ś c iś le  z w ią z a n e  
z e k s p lo a ta c ją  p o k ła d ó w  w ę g lo w y c h ,  a m ia n o w ic ie  z a - 
g a d n  en  e b u d o w n c t w a  n a  te r e n a c h  z a g r o ż o n y c h  p rz e z  
w y r o b  sk a  g ó r n ic z e ,  k t ó r e  to  z a g a d n ie n ie  p o t o c z n ie  
o k r e ś la m y  ja k o  s z k o d y  g ó r n ic z e .

w budownictwie
T r z e c ią  n a jc z ę s ts z ą  p o s ta c ią  są  p o w o ln e  o s ia d a n ia  

te re n u , m a ją c e  z a z w y c z a j  d o ś ć  d u ż y  z a s ię g , w  w y n ik u  
k t ó r e g o  t w o r z y  s ię  w k lę s ło ś ć  te re n u . I lu s tr u je  to  ry s .

Fig. 2. Większa zapadlina nad wyrobiskiem 
górniczym.

5a. 7 k tó^ e^ o  w :d z 'm v ,  że  n a  s k u te k  w y b r a n ; a p o k ła d u  
w ę g la  w a r s t w y  n a d  w y r o b is k ie m  o t r z y m u ją  r u c h y  
w  k ie r u n k a c h  p o k a z a n y c h  s tr z a łk a m i, o ra z  że  cz ą s tk i 
g r u n tu  o t r z y m u ją  n ie  t y lk o  p r z e s u n ię c ie  p io n p w e , le c z

Fig. 1. Szereg mniejszych zapadlin powyżej wyro­
biska górniczego.

P r z y  w y b ie r a n iu  p o k ła d ó w  w ę g la  w y s t ę p u ją  r u c h y  
w a r s t w  g e o lo g ic z n y c h ,  le ż ą c y c h  p o w y ż e j  w y r o b is k a  
g ó r n 'c z e g o .

N a  p o w ie r z c h n i  z ie m i r u c h y  te  w y s t ę p u ją  w  r ó ż n e j  
p o s ta c i .

P ie r w s z ą  p o s ta c ią  b ę d ą  z a p a d l in y . F ig . 1 i 2 i lu s tr u ­
ją  ja k  w y g lą d a ją  ta k ie  z a p a d lin y . W y s t ę p u ją  o n e  tam , 
g d z  e  w y b r a n y  p o k ła d  w ę g lo w y  z n a jd u je  s ię  n a  m a ­
łe j  g łę b o k o ś c i  i g d y  b r a k  je s t  s k a lis te g o  p o k r y c ia  p o ­
k ła d ó w  w ę g lo w y c h  lu b  je s t  o n o  b a r d z o  s ła b e . O c z y w i ­
s te  je s t , ż e  b u d o w la  z n a jd u ją c a  s ię  n a  te r e n ie  z a p a d li­
n y  je s t  b a r d z o  p o w a ż n ie  z a g r o ż o n a  lu b  z u p e łn ie  s tr a ­
c o n a .

D r u g ą  p o s ta c : ą są  r y s y  lu b  p ę k n ię c !a. R y s y  w  p o ­
s ta c i u s k o k ó w  p o w s ta ją  ta m , g d z ie  w y b ie r a n y  p o k ła d  
je s t  p r z e r w a n y  n a  s k u te k  z m ia n  g e o lo g ic z n y c h  (ry s . 
3a .). P r z y  o s :a d a n iu  p o w s ta ją  p ę k n ię c ia  te re n u  o tw a r te  
(ry s . 3 b ) lu b  te ż  r y s y  z u s k o k a m i (r y s . 3 c ). F ig . 4 ilu-r 
struje p ę k n ię c ia  o tw a r te .

Rys. 3. Rysy terenu nad wybranym pokładem
a) uskok, b) pęknięcie, c) pęknięcie z uskokami.
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r ó w n ie ż  p r z e s u n ię c ie  p o z io m e . T e  o s ta tn ie  n a  b r z e g a c h  
w k lę s ło ś c i  i w  ś r o d k u  są  r ó w n e  z e r u ; m n ie j  w ię c e j  
w  1 /4  są  n a jw ię k s z e  (ry s . 5b ).

O d p o w ie d n ik ie m  d o  p r z e s u n ię ć  są  n a p r ę ż e n ia  r o z ­
c ią g a ją c e  i  ś c is k a ją c e , u k ła d  k t ó r y c h  p o k a z a n y  je s t  n a  
ry s . 5 c. W ie lk o ś ć  o s ia d a n ia  p io n o w e g o  n a  p o d s ta w ie  
o b s e r w a c j i  wry n o s i :  p r z y  e k s p lo a ta c ji  n a  z a w a ł 20°/o d o  
60%> w y s o k o ś c i  w y b r a n e g o  p o k ła d u , p r z y  p o d s a d z c e  
p ły n n e j (z a m u la n ie  p ia s k ie m ) d o  10°/o w y s o k o ś c i  p o ­
k ła d u . , ' '*•

Fig. 4. Pęknięcie olwarle terenu.

P o w y ż s z e  p o s ta c ie  w y s t ę p u ją c e  n a  p o w ie r z c h n i  z ie ­
m i m o g ą  o c z y w iś c ie  w y s t ę p o w a ć  łą c z n ie .

R o z p a t r z m y  o b e c n ie  ja k ie  s z k o d y  p o w s ta ją  w  b u ­
d o w la c h , z n a id u ja c y c h  s ię  n a  te r e n a c h  z a g r o ż o n y c h  
p r z e z  w y r o b is k a  g ó r n ic z e .

N a  s k u te k  p r z e s u n ię ć  p o z io m y c h , b u d o w le ,  s z c z e g ó l ­
n ie  o  d u ż y c h  d łu g o ś c ia c h , ja k  n p . m u r y  o p o r o w e  k a ­
n a łó w , n a w ie r z c h n ie  d r o g o w e ,  o t r z y m u ją  z n a cz n e  n a ­
p r ę ż e n i  ś c is k a ja c e  lu b  r o z c ią g a ją c e .  N a p r ę ż e n ia  te  
s u m u ją c  s ‘ ę  n a  d łu g o ś c i  d o c h o d z ą  d o  d u ż y c h  w a r t o ś c i
i w  w y n ik u  n a s tę p u je  z g n ie c e n ie  lu b  p ę k n ie c ie  b u d o w ­
li.

Z a z n a c z y ć  n a le ż y , ż e  r a c h u n k o w e  u ję c i e  t y c h  n a ­
p rę ż e ń , w y c h o d z ą c e  z  z a ło ż e n ia  ta r c ia  b u d o w l i  o  g ru n t , 
d a je  w y n ik i  z u p e łn ie  n ie z g o d n e  z  r z e c z y w is to ś c ią .

T a k  n p . p r z y  n a w ie r z c h n ia c h  d r o g o w y c h  c ię ż a r  
w ła s n y  je s t  b a r d z o  m a ły , a p o n ie w a ż  ta r c ie  je s t  p r o ­
p o r c jo n a ln e  d o  o b c ią ż e n ia  p io n o w e g o ,  w ię c  z ra c h u n k u  
w y n ik a ło b y ,  że  p r z y p a d e k  z g n ie c e n ia  n a w ie r z c h n i,  n ie  
p o w in ie n  m ie ć  m ie js c a .  R z e c z y w is to ś ć  n ie  p o t w ie r d z a  
t e g o  w n io s k u . N a  f ig . 6 p o k a z a n y  je s t  m u r , k t ó r y  u le g ł 
z g n ie c e n 'u  n a  s k u te k  p r z e s u n ię ć  p o z io m y c h  g ru n tu .

O p r ó c z  ta r c ia  d u żą  r o lę  w  ty c h  z ja w is k a c h  o d g r y w a  
p r z y c z e p n o ś ć  g r u n tu  b u d o w la n e g o  d o  p o w ie r z c h n i  b u ­
d o w l i  s ty k a ją c e j  s ię  z g r u n te m .

P r z y c z e p n o ś ć  ta  w y n o s i  o d  0,25 d o  1 k g /c m  k w . p r z y  
le k k ic h  b u d o w la c h  i d o  2 k g /c m  k w . p r z y  c ię ż k ic h  b u ­
d o w la c h .

O d s tę p y  s z w ó w  d y la t a c y jn y c h  o k r e ś l ić  w  p r z y b l i -
<3 Fż e n iu  m o ż n a  za  p o m o c ą  w z o r u  L =  — ‘ -q W e  w z o r z e

ty m  o z n a c z a ją :  o —  n a p r ę ż e n ie  d o p u s z c z a ln e  m a te ­
r ia łu  b u d o w l i ,  F  —  p r z e k r ó j  p o p r z e c z n y  b u d o w l i  [jl — 
p r z y c z e p n o ś ć  g ru n tu , O  —  o b w ó d  c z ę ś c i  p r z e k r o ju  s ty ­
k a ją c e g o  s ię  z g r u n te m . (O d p o w ie d n ik  d o  o b w o d u  z w i l ­
ż o n e g o  w  h y d r a u lic e ) .

Do betonu np. przy a’ dop = 100 kgI cm kw. na

ś c is k a n ie  i a "  d o p  “  20 k g /c m  k w . n a  r o z c ią g a n ie ,  o d ­
s tę p y  s z w ó w  d y la t a c y jn y c h  b ę d ą  o d p o w ie d n io :

1°° • r »»— 20 F_
L  [i o  1 (t ' O

N a  s k u te k  p r z e s u n ię ć  p io n o w y c h  g r u n tu  p o d  fu n ­
d a m e n te m  b u d o w l i  m o ż e  n is t ą n ić  c^ ęsc . o s u n ie c ie  
s ię  g ru n tu . N a  ry s . 7 p o k a z a n y  je s t  p r z y p a d e k , k ie d y  
o s u n ię c :e s ię  g r u n tu  n a s tę p u je  p o c z y n a ją c  o d  k r a w ę ­
d z i fu n d a m e n tu .

R o z p a tr z m y  p r z y p a d e k , k ie d y  p o d s ta w a  fu n d a m e n ­
tu  m a  k s z ta łt  p r o s t o k ą tn y  i o b c ią ż e n ie  g ru n tu  je s t  r ó w ­
n o m ie r n e . W  m !a rę  p o s tę p u  u s u w a n ia  s ię  g r u n tu  lx 
w z r a s ta , p o w ie r z c h n ia  o d d z ia ły w a n : a fu n d a m e n tu  n a  
g r u n t  m a le je ,  a n a p r ę ż e n : a w z r a s ta ją , p r z y  c z y m  p o ­
c z ą tk o w o  n a s tę p u je  t r a p e z o w y  r o z k ła d  n a p rę ż e ń , a n a ­
s tę p n ie  w g . t r ó jk ą ta .  W  m ia r ę  u s u w a n ia  s ię  g r u n tu  
n a p r ę ż e n ie  n a  k r a w ę d z i  s ta le  w z r a s ta  d o p ó t y ,  d o p ó k i  
n ie  o s ią g n ie  w y t r z y m a ło ś c i  g r u n tu  a max, p o  p r z e k r o ­
c z e n iu  k t ó r e j ,  n a s tą p i z g n io t  g r u n tu  i b u d y n e k  z a cz n ie  
s ię  p o c h y la ć .  J e ż e l i  n a  o s i o d c ię t y c h  b ę d z ie m y  o d k ła -  

Ixd a ć  s to s u n e k  —  , a  n a  os i r z ę d n y c h  s to s u n e k  w y t r z y -  i L
m a ło ś c i  g r u n tu  a max d o  p o c z ą t k o w e g o  n a p rę ż e n ia  

, to  o t r z y m a m y  w y k r e s  w  p o s ta c i  k r z y w e j  p o k a z a n e j
. ^ n a  ry s . 7a. Z  w y k r e s u  t e g o  m o ż e m y  d la  k a ż d e g o  — O

lx  Ixp o d a ć  o d p o w ie d n ie  —  i o d w r o t n ie  d la  k a ż d e g c  - = -
i-* J-j

p o d a ć  o d p o w ie d n ie  -°  Wnx . P r z y  ~  —  0 ,25  r o z k ła d  
3 L

n a p r ę ż e ń  t r a p e z o w y c h  z m ie n : a s ię  n a  t r ó jk ą tn y ,  c z y l i  
w y p a d k o w a  w y c h o d z i  p o z a  r d z e ń  p r z e k r o ju  p o w ie -

Ixrz c h n i p r a s u ją c e j  fu n d a m e n tu . P r z y  - - = 0 , 5  s to s u -
JLj

, o mnx
n e k  -------- , e  w ię c  i a max d ą ż y  d o  n ie s k o ń c z o n o ś c i .3

N a  ry s . 7b  p o k a z a n y  je s t  p r z e b ie g  m a k s y m a ln y c h  
Mm o m e n tó w , w  f o r m i e — , c z y l i  d la  L  =  1, d la  z m ie ń -

n e g o  n a p r ę ż e r r a  p o c z ą t k o w e g o  i d la  o k r e ^ o n e i  w y ­
tr z y m a ło ś c i  g ru n tu , a w ię c  ja k  n p . n a  w y k r e s ie  d la  
a max =  8 k g /cm * , 12 k g /c m s i 16 k g /c m 5. R z ę d n e  ty c h

nad wyrobiskiem, b) wykres ruchów poziomych posz­
czególnych cząstek łetenu, c) naprężenia rozciąga­

jąca  ( + )  i ściskające (— ).



k r z y w y c h  o t r z y m a n e  są  w  te n  s p o s ó b , że  d la  o k r e ś lo ­

n e g o  s to s u n k u  i 777—-  i, w y k r e s u  7a  w z ię to  o d p o w ie d n iO
lxsto s u n e k  ~j~ i p o  w s ta w ie n iu  te j w a r t o ś c i  d o  w z o r u  

~  =  50. (  y  )  w y l i c z o n o  o d p o w ie d n i  m o m e n t

i 62 __________________

J e ż e li  w ię c  w y t r z y m a ło ś ć  g r u n tu  a m je s t  zn an a , 
to  o b ie r a ją c  n a c is k  p o c z ą t k o w y  n a  g r u n t  o r ó w n y
am m o ż e m y  o d ra z u  o b l ic z y ć  n a jw ię k s z y  m o m e n t . N ie ­
s te ty  w ia d o m o ś c i  n a sz e  o  w y t r z y m a ło ś c i  g r u n tó w  są 
b a r d z o  s k ą p e . Z a le ż ą  o n e  n ie  t y lk o  o d  r o d z a ju  g ru n tu , 
le c z  r ó w n ie ż  o d  s ta n u  w ó d  g r u n to w y c h ,  od  g łę b o k o ś c i  
z a ło ż e n ia  s p o d u  fu n d a m e n tu , o d  w y m ia r ó w  fu n d a m e n ­
tu  i t. p . D la te g o  te ż  z a le ca  s ię  w  p r a k ty c e  p r z y jm o w a ć
o m o ż l iw ie  d u ż e  i o b l i c z y ć  m o m e n t  d la  1 /3  L .

P r z y  d u ż y c h  fu n d a m e n ta c h  m o ż e  je s z c z e  z a jś ć  
p r z y p a d e k  o s ia d a n ia  g r u n tu  w  ś r o d k u  p o d s ta w y  (ry s . 
7c). O tr z y m a m y  w ó w c z a s  p r z y p a d e k  z b l iż o n y  d o  b e lk i 
n a  d w ó c h  p o d p o r a c h .

1946 R. —  PRZEGLĄD BUDOWLANY

Fi g. 8. Wieża do skoków spadochronowych.

J e ż e l i  p r z e p r o w a d z ić  a n a lo g ic z n e  r o z w a ż a n ia , to 
o t r z y m a m y  d la  m o m e n tu  g n ą c e g o  w z ó r

P r z y  je d n a k o w y c h  w a r t o ś c ia c h  a m o m e n ty  d la  p r z y ­
p a d k ó w  o s ia d a n ia  n a  k r a w ę d z i  i p o ś r o d k u  b ę d ą  ró ż n e . 
Z a le c a  s ię  je d n a k ż e  w  o b u  w y p a d k a c h  p r z y jm o w a ć  
r ó w n e  m o m e n ty . P r z y  ta k im  z a ło ż e n iu  o m d la  o s ia -  
d a n  a g ru n tu  n a  k r a w ę d z i  b ę d z ie  o  1/3 w ię k s z e  od  a m  
d la  o s ia d a n ia  w  ś r o d k u . W o b e c  b a r d z o  n ie p e w n e j o c e ­
n y  w y t r z y m a ło ś c i  g ru n tu  n ie  n a le ż y  p r z y p is y w a ć  d u ­
ż e g o  z n a cz e n ia  te j r a c h u n k o w e j r ó ż n ic y .  P r z y  M  =  M ‘

2
o t r z y m a m y  ż e  L' =  2  lx =  - j  L

R o z w a ż a n ia  p o w y ż s z e  d a ją  p o d s ta w y  te o r e t y c z n e  
d o  p r o je k t o w a n ia  b u d o w l i  n a  te r e n a c h  z a g r o ż o n y c h  
p rz e z  w y r o b is k a  g ó r n ic z e .  N a le ż y  je s z c z e  z a z n a cz y ć ,

Fig. 6. Mur, zgnieciony na skutek przesunięć po­
ziomych terenu.

Z  w y k r e s u  w id a ć ,  że  p r z y  m a ły c h  w a r t o ś c ia c h  a 
m o m e n ty  r ó ż n ią  s ię  b a r d z o  n ie z n a cz n ie , n a to m ia s t  
p r z y  w ię k s z y c h  w a r to ś c ia c h  a k r z y w e  m o m e n tó w  d la  
r ó ż n y c h  am w y k a z u ją  d u ż ą  r o z b ie ż n o ś ć .  G o d n y m  u w a ­
g i je s t  fa k t , ż e  m a x im u m  m o m e n tó w  k a ż d e j k r z y w e j
z a c h o d z i  p r z y  s to s u n k u  =  4, k t ó r y  to  s to s u n e k  na

ma* . T
<o max

U * i t .  = | z ,

Rys. 7.
Ixw y k r e s ie  7a  o d p o w ia d a  s to s u k o w i ^ = 0 ,3 3 , c z y l i  g d y  

o s u n ię c ie  s ię  g r u n tu  d o jd z ie  d o  V* p o d s ta w y .
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że p o n ie w a ż  są  to  p r z y p a d k i  k a ta s tro fa ln e , p r z y  k t ó ­
r y c h  w y t r z y m a ło ś ć  g r u n tu  je s t  p r z e k r o c z o n a , w ię c  
p r z y  p r o je k t o w a n iu  b u d o w l i  d la  t y c h  p r z y p a d k ó w  n a ­
le ż y  o d p o w ie d n io  p o d n ie ś ć  n a p r ę ż e n ie  d o p u s z c z a ln e  
tw o r z y w a , z  k t ó r e g o  w y k o n a n a  je s t  b u d o w la , D o  z b r o ­
je n ia  k o n s t r u k c j i  ż e la z o b e t o n o w y c h  i  d la  k o n s tr u k c ji

1,!>o 30

i----
ra_
50

Rys. 9. Fundam ent że lb e tow y  p o d  w ieżę do skoków 
spadochronow ych.

s ta lo w y c h  z e  s ta li  z le w n e j ,  ja k o  n a p r ę ż e n ie  d o p u s z ­
c z a ln e  n r z y im u je  s ię  g r a n ic ę  p la s ty c z n o ś c i ,  k t ó r a  w y ­
n o s i 2400 k g /c m  k w .

P o n ; że i p o d a ie  p a r ę  p r z y k ła d ó w  z  m e j p r a k ty k i  
w  te j d z i e d z i c e .  N a  f ig .  8 p o k a z a n a  je s t  w ie ż a  d o  s k o ­
k ó w  s p a d o c h r o n o w y c h .  W ie ż e  ta k ie  b u d o w a n e  b y ły  
p rz e z  L . O . P . P . p r z e d  w o.in ą  w  w ię k s z y c h  m ia s ta ch  
P o ls k i.  J e d n a  z tv c h  w ie ż  z o s ta ła  z b u d o w a n a  w  K a t o ­
w ic a c h  w  p a r k u  K o ś c iu s z k i , k t ó r y  je s t  te r e n e m  z a g r o ­
ż o n y m  p r z e z  w y r o b is k a  g ó r n : cze .

P o n ie w a ż , z  u w a g i  n a  w y c ią g  o s o b o w y , w ie ż a  m u s i 
s ta ć  s ta le  p io n o w o ,  p r z e to  n a le ż a ło  j e j  k o n s t r u k c ję  d o ­
s to s o w a ć  d o  r u c h ó w  g r u n tu  s p o w o d o w a n y c h  p r z e z  w y ­
r o b is k o  g ó r n ic z e .

W  d a n y m  w y p a d k u  z a s to s o w a n o  fu n d a m e n t  ż e la -  
z o b e t o n o w y  p o k a z a n y  n a  r y s u n k u  9, k t ó r y  p r z e l ic z o n o  
w  z a ło ż e n iu  u s u w a n ia  s :ę  g ru n tu . C z te r y  n a r o ż n ik i  
w ie ż y  o p a r to  i p r z y m o c o w a n o  d o  fu n d a m e n tu  w  te n  
s p o s ó b , że  w  p r z y p a d k u  p o c h y le n ia  s ię  g r u n tu  m o ż n a  
b ę d z ie  p o  z w o ln ie n iu  ś ru b  k o t w o w y c h  u s ta w ić  z p o ­
w r o t e m  w ie ż ę  za  p o m o c ą  l e w a r ó w  d o  p io n u  i p o  p o d ­
ło ż e n iu  p o d k ła d e k  w y r ó w n a w c z y c h ,  z m o n to w a ć  k o tw y  
fu n d a m e n to w e .

N a  ry s u n k u  10, p o k a z a n a  je s t  c z ę ś ć  m o s tu  d o  t r a n ­
s p o r tu  w ę g la  i tr a n s p o r tu  ż u ż la  n a  k o p a ln i  Ł a g ie w n ik i .  
T u  m ia ło  m ie js c e  z ja w is k o  p o z io m y c h  r u c h ó w  g r u n ta  
w y w o ła n e  w y r o b is k ie m  g ó r n ic z y m . M ia n o w ic ie  z a ­
o b s e r w o w a n o  p r z e s u n ię c ie  p o z io m e  fu n d a m e n tó w  s lu ­
p ó w . N a  ry s u n k u  10 są  o n e  p o d a n e  w  m ilim e t r a c h  p o d  
k a ż d y m  s łu p e m .

N a jw ię k s z e  p r z e s u n ię c ie  z a o b s e r w o w a n o  p o d  s k r a j ­
n y m  s łu p e m . W y n o s iło  o n o  515 m m . O s ia d a n ia  p io n o ­
w e g o  fu n d a m e n tó w  n :e z a o b s e r w o w a n o . W  s łu p a ch  
p o w s t a ły  b a r d z o  z n a c z n e  o d k s z ta łc e n ia , w  k s z ta łc ie  
l i t e r y  S , n a  s k u te k  z a m o c o w a n ia  s łu p ó w  u  g ó r y  w  k o n ­
s t r u k c j i  m o s tu  za  p o m o c ą  z a s tr z a łó w  i c z ę ś c io w e g o  z a ­
m o c o w a n ia  w  fu n d a m e n ta c h  za p o m o c y  s i ln y c h  k o te w .

W s p o r n ik o w a  c z ę ś ć  m o s tu  z o s ta ła  w y p c h n ię t a  d o  g ó r y , 
c o  u n ie m o ż l iw i ło  p r z e ja z d  w ó z k ó w  n a  h a łd ę . P o n ie ­
w a ż  m o s t  p o łą c z o n y  je s t  z b u d y n k ie m  s z y b o w y m , w ię c  
o c z y w iś c ie  s i ły  p o z io m e  p r z e n o s z o n e  s z t y w n o ś c ią  s łu ­
p ó w , s u m u ją c  s ię  w  k o n s t r u k c j i  m o s t o w e j  p r z e k a z y w a -  
w a n e  b y ł y  n a  b u d y n e k  s z y b o w y ,  w y k o n a n y  w  k o n ­
s t r u k c j i  s ta lo w e j,  i ta m  w y w o ł y w a ł y  p r z e c ią ż e n ie  i o d ­
k s z ta łc e n ie  k o n s t r u k c j i  s ta lo w e j b u d y n k u . C e le m  z n i­
w e lo w a n ia  w p ły w u  p r z e s u n ię ć  p o z io m y c h  fu n d a m e n ­
tó w  z a s to s o w a n o  w  s łu p a c h  p r z e g u b y  p o d  p a s e m  d o l ­
n y m  d ź w ig a r ó w  g łó w n y c h ,  u s u w a ją c  je d n o c z e ś n ie  z a ­
s t r z a ły  p r z e s z t y w n ia ją c e  k o n s t r u k c ję  o ra z  z a s to s o w a n o  
p r z e g u b y  w  s to p a c h  s łu p ó w , k t ó r e  w y k o n a n o  w  ten  
sp o s ó b , ż e  m o ż n a  j e  p r z e s u w a ć  p o z io m o  n a  s z y n a c h  
s l :z g o w y c h  i z a m o c o w a ć  ś r u b a m i w  d o w o ln y m  p o ło ż e ­
n iu . S łu p y  o c z y w iś c ie  u s ta w io n o  p io n o w o .  W  r a z ie  d a l­
sz e g o  p r z e s u w a n ia  fu n d a m e n t ó w  m o ż n a  b ę d z ie  z n o w u  
p rz e s u n ą ć  s t o p ę  s łu p a  w  te n  s p o s ó b , b y  z a ją ł  o n  p o ło ­
ż e n ie  p io n o w e .

F u n d a m e n t y  s łu p ó w  z o s ta ły  o d p o w ie d n io  p o s z e r z o ­
n e  w  k ie r u n k u  p r z e c iw n y m  d o  p r z e s u n ię ć .

N a  r y s u n k u  11 p o k a z a n y  je s t  m o s t  k o le jo w y  d o  w y ­
s y p y w a n ia  p ia s k u  n a  je d n e j  z  k o p a lń  R u d z k ie g o  G w a ­
r e c t w a  W ę g lo w e g o .  P ia s e k  w y s y p y w a n y  s łu ż y  d o  z a - 
m u łk i  w y r o b is k .

N a  s k u t e k  r u c h ó w  g r u n tu  w y w o ła n y c h  p r z e z  w y ­
r o b is k o ,  p r z y c z ó łk i  o p r ó c z  n ie r ó w n o m ie r n y c h  o s ia ­
d a ń  z a c z ę ły  s ię  p o c h y la ć .  P o c h y le n ia  w  k ie r u n k u  p r o ­
s to p a d ły m  d o  o s i b y ł y  b a r d z o  n ie z n a c z n e , n a to m ia s t  
p r z e c h y le n ia  w  k ie r u n k u  r ó w n o le g ły m  d o  o s i  m ostu  
b y ły  z n a cz n e , p r z y c z y m  p r z y c z ó łk i  p o c h y la ły  s ię  w  te n  
s p o s ó b , ż e  ś w ia t ło  m o s tu  u le g a ło  z w ię k s z e n iu , c z y li  
p r z y c z ó łk i  (w z g lę d n :e je d e n  z  p r z y c z ó łk ó w )  p o c h y la ły  
s ię  w  s t r o n ę  n a s y p ó w . W  k o n s e k w e n c j i  r u c h y  p r z y ­
c z ó łk ó w  z a g r a ż a ły  z je c h a n ie m  w a łk ó w  ło ż y s k  z p ły t  
p o d ło ż y s k o w y c h ,  a  w  d a ls z e j k o n s e k w e n c j i  z a w a le ­
n ie m  s ię  m o s tu .

O s ia d a n ie  p io n o w e  or&z p o c h y la n ie  s ię  p r z y c z ó łk ó w  
w  k :e r u n k u  p r o s t o p a d ły m  d o  os i m o s tu  m o ż n a  b y ło  
z r e k o m p e n s o w a ć  p o d k ła d k a m i p o d  ło ż y s k a , lu b  n a d -  
b e to n o w a n ie m  p r z y c z ó łk a  p o d  ło ż y s k a m i.

C e le m  z a b e z p ie c z e n ia  m o s tu  p r z e c iw k o  o d c h y la n iu  
s ię  p r z y c z ó łk ó w  z a p r o je k t o w a n o  s p e c ja ln ą  k o n s t r u k c ję  
z a b e z p ie c z a ją c ą ,  k t ó r a  s k ła d a ła  s ię  z d w ó c h  ja r z m  
o b e jm u ją c y c h  p r z y c z ó łk i  i d w ó c h  r o z p ó r  w z g lę d n ie  
ś c ią g ó w  k r a t o w y c h .  Z a d a n ie m  te j k o n s t r u k c j i  je s t  
u t r z y m a n ie  s ta łe j  o d le g ło ś c i  p o m ię d z y  p r z y c z ó łk a m i.

JlfiŁ-iE__fflfSŁ

Rys. 10. Szkic części mostu do  transportu  w ęg la  
i żużlu, na k o p a ln i Ł a g ie w n ik i. Z aznaczono  przesu­
n ięc ia  p o z io m ie  fundam en tów  s łupów  (w mm), spo­

w o d o w a n e  ruchem  g run tu  nad  w yrob isk iem  
górn iczym .

R o z p o r y  i ja r z m a  o b l i c z o n o  w  z a ło ż e n iu  u s u n ię c ia  
s ię  z ie m i p o d  k r a w ę d z ią  s t o p y  p r z y c z ó łk a .

J a k o  o s ta tn i p r z y k ła d  p r z y t a c z a m  b u d y n e k  e le k ­
t r o w n i  n a  k o p a ln i  A n d r z e j  w  B r z e s z c z u . B u d y n e k  te n
o  w y m ia r a c h  82,5 X  83,43 m  s k ła d a  s ię  z  p o m ie s z c z e ­
n ia  d la  z b io r n ik ó w  n a  w ę g ie l ,  k o t ło w n i ,  p o m ie s z c z e n ia  
d la  p o m p , m a s z y n o w n i  i p o m ie s z c z e n ia  d la  t r a n s fo r m a -
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t o r ó w . B u d y n e k  w y k o n a n y  je s t  w  k o n s t r u k c j i  żelbe­
t o n o w e j .  T y lk o  d a c h y  k o t ło w n i  i  m a s z y n o w n i  z  u w a ­
g i  n a  d u ż ą  r o z p ię to ś ć  (25 m  i 27 ,25 m ) w y k o n a n e  są 
w  k o n s t r u k c ji  s t a lo w e j .  T a k  d u ż y  b u d y n e k  n a le ż a ło  
o c z y w iś c ie  d o s to s o w a ć  d o  p r z e w id y w a n y c h  r u c h ó w  
g ru n tu . W  ty m  c e lu  z o s ta ły  z a s to s o w a n e  c o  15 m  fu g i  
d y la t a c y jn e  w  k ie r u n k u  p o d łu ż n y m  b u d y n k u .

Rys. 11. Mosf kolejowy do wysypywania piasku 
do zamułki wyrobisk na jednej z kopalń Rudz­

kiego Gwarectwa Węglowego.

D y la t a c je  p r z e c h o d z ą  z  g ó r y  n a  d ó ł  p r z e z  c a ły  b u ­
d y n e k , a  w ię c  d a ch , n o ś n ą  k o n t r u k c ję  ż e lb e t o w ą  
o ra z  fu n d a m e n ty  i p o z w a la ją  n a  s w o b o d n e  d o s to s o w a ­
n ie  s ię  c z ę ś c i  b u d y n k u  d o  r u c h ó w  g ru n tu .

P o n ie w a ż  p o s z c z e g ó ln e  c z ę ś c i  b u d y n k u  w y t w o ­
r z o n e  p r z e z  d y la t a c ję  m o g ą  n ie  t y lk o  o s ia d a ć  p io n o w o ,  
le c z  m o g ą  n a  s k u te k  n ie r ó w n o m ie r n e g o  o s ia d a n ia  
g r u n tu  o t r z y m a ć  w y c h y le n ia  z p io n u ;  p r z e to  d y la ta ­
c j e  d a ją  m o ż n o ś ć  p r z e s u n ię ć  p o z io m y c h  d o  Hr 200 m m  
w  d y la t a c ja c h  p o d łu ż n y c h  i d o  ~  100 m m  *v d y la t a -  
c ja c h  p o p r z e c z n y c h .

N a  z a k o ń c z e n ie  c h c ia łb y m  je s z c z e  p o d a ć  p a r ę  u w a g . 
A  w ię c  je ż e l i  c h o d z i  o  fa k t u r ę  m a te r ia łu , t o  n ie w ą t p li ­
w ie  n a jw ię k s z e  z a s to s o w a n ie  w  b u d o w n ic t w ie  n a  t e ­
r e n a ch  z a g r o ż o n y c h  p o s ia d a  s ta l z  u w a g i  n a  d u ż ą  w y ­
t r z y m a ło ś ć , p ie r w s z o r z ę d n e  w ła ś c iw o ś c i  p la s ty c z n e  
i c ię ż a r  k o n s tr u k c ji ,  d z ię k i  k t ó r y m  d o s to s o w u je  s ię  on a  
d o  p r a c y  w  n o w y c h  w a r u n k a c h  i p o z w a la  n a  ła t w e  
i s z y b k ie  u s u n ię c ie  s z k ó d  g ó r n ic z y c h .  T a m  n a to m ia s t , 
g d z ie  c h o d z i  o s tw o r z e n ie  n ie z b y t  d u ż y c h  b lo k ó w  m o ­
n o l it y c z n y c h , k t ó r e b y  p r z y  o s ia d a n iu  g r u n tu  b y ł y  d o ­
s ta te c z n ie  w y t r z y m a łe ,  n ie w ą t p l iw ie  w ię k s z e  w a lo r y  
p o s ia d a  ż e lb e t  z e  w z g lę d u  n a  n iż s z e  k o s z ta  i d u żą  
s z ty w n o ś ć .

M o g ą  b y ć  o c z y w iś c ie  k o n s t r u k c je  k o m b in o w a n e  
z  r ó ż n y c h  m a te r ia łó w , c z e g o  d o w o d e m  są  z w y k łe  d o ­
m y  m u r o w a n e  o s ie d li  ś lą s k ic h  n a  te r e n a c h  z a g r o ż o ­
n y c h , k tó r e  c o p r a w d a  s to ją  p o c h y lo n e  i p o p ę k a n e , le c z  
d z ię k i o d p o w ie d n ie m u  p o w ią z a n iu  za  p o m o c ą  k o t w  ze  
s ta li  o k r ą g łe j ,  są  n a d a l u ż y t k o w a n e  p r z e z  m ie s z k a ń c ó w  
i w y p a d k i  r u n 'ę c ia  ty c h  d o m ó w  są b a r d z o  r z a d k ie . Z a ­
g a d n ie n ia  te  w y m a g a ją  je d y n ie  n a le ż y te g o  p r z e m y ś le ­
n ia  i d o b r e g o  z r o z u m ie n ia  w ła s n o ś c i  s to s o w a n y c h  m a ­
te r ia łó w .

N a jw ła ś c iw s z y m  r o z w ią z a n ie m  je s t  d o s to s o w a n ie  
H kłaau  s ta ty c z n e g o  i k o n s t r u k c ji  d o  p r z e w id y w a n y c h  
lub zaobserw ow anycn  ruchów  p o d ło ż a * ).

*) Arlykuf jest streszczeniem odczytu, jaki autor wygtosit 
w Oddziale Polskiego Związku Inżynierów Budowlanych 
w Katowicach.

Za materiał do niego posłużyły artykuły z następujących 
czasopism:

,,Beton u. Eisen"

„Zentralblatt fur Bauverwalfung"

„Bautechnik"
pozafym:

Katalog „Wspólnoty Interesów"

1907 r. str. 113
1909 r. sir. 25
1914 r. str. 72 i 308
1912 r. str. 217 ii 242
1913 r. str. 13
1937 r. str. 213 i 244

1938 r.

STANtSŁAW KW INTO

Plastyczna masa drzewna w budownictwie
współczesnym

Zakres odbudowy, jakiego wymaga zniszczona przez woj­
nę i okupanta Rzeczpospolita, skierowuje myśli techników 
polskich do powiększenia ilości i polepszenia jakości ma­
teriałów budowlanych. Podstawowy artykuł budowlany ja­
kim jest cegła, już po pierwszej wojnie światowej poczyna 
stopniowo zatracać charakter wyłączności. Równolegle z 
rozwojem budownictwa, przy wznoszeniu kolosów budowla­
nych staje się niezbędnym poszukiwanie materiałów lżej­
szych, odporniejszych na warunki atmosferyczne, a  zwiększa­
jących szybkość budowy. W technologii drzewa zdobycze 
techniki są rewelacyjne. Wynalazek „stapiania drzewa", 
kształtowanie płyt pilśniowych z włókna drzewnego, lako 
dalszy postęp po zdobyczach w produkowaniu płyt drze- 
wno - cementowych, o różnych patentowanych nazwach, 
opartych na kompozycji wiór drzewnych z cementem, spo­
iwem magnetyzowym, krzemionkowym lub innym, zdobywa 
najwyższe uznanie w zastosowaniu.

Rok 1930 był przełomowym w tym kierunku.
Zapoczątkowanie przez Stany Zjednoczone i Kanadę wy- 

wytwarzanla płyt izolacyjnych i sztucznej deski z włókna

drzewnego, masy drzewnej w połączeniu z innymi surowca­
mi o składniku celulozowym, wywołuje niezwłoczne na­
śladownictwo w Szwecji, Finlandii, Niemczech i Związku 
Radzieckim.

Produkcja fego artykułu jest początkowo otoczona wielką 
tajemnicą. Jest wysoce rentowną. Pabryki wytwarzające nic 
posiadają w swych magazynach najmniejszego zapasu. Ry­
nek budowlany, w warunkach bez porównania gorszych pod 
względem popvtu, niż w chwili obecnej, pochłania wszystko.

Szwecja i Finlandia prędko uporały się z produkcją, d a ­
jąc doskonały material, nie ustępujący USA. Technicy Zwią­
zku Radzieckiego przeprowadzają szereg prób na razie bez­
owocnych, wypowiadając w artykułach żale na temat fatal­
nej redakcji zastrzeżeń patentowych, z których nie mogą wy­
łowić sedna rzeczy, bowiem redakcja tych zastrzeżeń jest 
tak mętna, że wszystko ukrywa i nic zdobyć nie można 
(p. artykuły E. S. Buchina, Drewiesnyje płasticzeskija massy, 
kak zamienitieli", prace W. M. Kofowa, Chuchrianskiego, A.
I. Nazarowa i inn.). Zdobywają tajemnicę dopiero w roku 
1935. Na czoło zagadnienia wysuwa się produkcja płyt z
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włókna drzewnego, które w budownictwie znajdują w p-ost 
nieograniczone zastosowanie. W roku 1930, rynek budowla­
ny w USA pochłonął zapoczątkowaną produkcją w ilości 
400.000 tonn płyt, przy czym popyt nie został zaspokojony. 
Płyty posiadały wymiary: grub. 13 mm., i wagę 1 m2 3,12 kg 
(ciężar objętościowy 0.239).

Dalsza produkcja obejmowała już więcej różnorodne wy­
miary.

W praktyce, w /g  sprawozdań prot. I. W. Filipowicza 
w pracy jego „Płastifikacja drewiesiny' , 1 m* takiej płyty 
zastępował 6!2‘ cegły normalne, zmniejszając obciążane 
ścian i fundamentów o ISO kg. na każdym m ścian i za­
bezpieczając całkowicie termicznie lokal, przy innych do­
datnich korzystnych własnościach.

Inż. Buchin podaje właściwości tych płyt izolacyjnych 0*az 
sztucznych desek, formowanych z włókna drzewnego:

Dane techniczne
Płyty

izolacyjne
SzHc».na

deska

180— 360 
1000 — 4750 

600 — 1200 
1 0 — 15

650 — 1100 
2440 — 4200 

1220 
2 —  25

10 —
22 —

30
40

350 — 1200 
700 — 1550

1. W aga 1 nr1 w kg.
2. Wymiary: długość

(mm) szerokość 
grubość

3. Wytrzymałość w kg/cm"
na rozciąganie 
na zginanie

4 Współczynnik przewodnictwa
ciepła 0,035 -  0,045 0,08 — 0.1

Dla zorientowania się co do przewodnictwa ciepła, w 
stosunku do różnorodnych ścian, różnych wymiarów, wydaw­
nictwo „Wsiesojuznoje naucznoje inzemerno - techmczfc,ko|a 
obszczestwa lesnoj i lesochimiczeskoj pro^yszlennost. za 
praca „Neue Wege der stofflichen Hilznutzung und Ho.z- 
forschnung” podają następującą tabelkę porównawczą:

Współczynnik 
przew. ciepła

Materiał Grubość ściany 
o jedn. wł. ciepln.

0,043
0,05
0,08
0,12
0,35
0,65
0,85
1,35

Płyta drzewna pilśniowa 
Korek
Beton lekki, porowaty 
Suche drzewo 
Wilgotne drzewo 
Cegła czerwona 
Cegfa wapienna 
Beton zwykły

3,1 cm
4,4 cm.
7,0 cm.

10,5 cm.
30.0 cm.
57.0 cm.
75.0 cm. 

120,8 cm.

W tym stanie rzeczy staje się zupełnie zrozumiałe roz­
powszechnienie w budownictwie tego rodzaju materiału.

Uzyskanie jednak dobrego artykułu w produkcji płyt 
drzewnych nie było tak łatwe, jak by ło się mogło zdawać. 
Trzeba było walczyć z całym szeregiem przeszkód i zmienić 
zasadniczo ujemne własności drewna, poddawanego do­
tychczas jedynie mechanicznej obróbce. Do tych ujemnych 
własności należały następujące:

1. Różnorodność budowy poszczególnych części materia­
łu drzewnego i indywidualne wartości różnego rodza­
ju drewna.

2. Niejednolita wytrzymałość, przy jednakowym obciąże­
niu, uzależniona od kierunku naprężeń.

3. Stosunkowo łatwa palność.
4. Krótkotrwałość.
5.- Mała odporność na wpływy atmosferyczne
6. Mała odporność na działania chemiczne.

7. Zmienność własnoici pod wpływom wilgoci i tempe­
ratury.

8. Podleganie niszczeniu przez mikro- i makro-szkodniki.

Z chwilą kiedy zdobycze techniki posunęły się tak d a ­
leko, że zapewniły jednolitość materiału, zwiększenie jego 
wytrzymałości, odporności na wilgoć, niepalności) dług- 
trwałości i inn., płyty z włókna drzewnego zdobywają cał­
kowite uznanie w budownictwie. Jedynie kwesiia niepal- 
ności jest jeszcze wątpliwa, mimo szerokiej reklamy.

Bądź, co bądź, mechanjczna obróbka drzewa w połą­
czeniu z chemiczną doprowadziły do całkowitej zmiany fi­
zycznego stanu drewna, korygując poniekąd naturalne 
i przyrodzone własności, przystosowując do wymagań tech­
nicznych i otwierając szerokie pole zastosowania w budow­
nictwie.

Zaznaczyć przy tym należy, ż e  O D e c n i e  posiadamy moż­
ność pożytecznego przekształcania drzewnych odpadków 
wszelkiego rodzaju bez wyjątku w uszlachetniającej prze 
róbce na materiał budowlany. W dobie powojennego znisz­
czenia stanu zalesienia, przy wzmożonym zapotrzebowania 
na wszelkie materiały budowlane, wykorzystanie tej olbrzy­
miej ilości odpadków na tartakach, (ca40%) w lesie (ca 10u/» 
części nadziemnej w poslaci pni i korzeni), oraz w postaci 
gałęzi, sęków i in. (ca 12,5% ogólnej ilości masy drzewnej 
w lesie), jest wprost obowiązujące. Trzeba też mieć na uwo­
dzę, że obecnie posiadamy możność wykorzystania niektó­
rych odpadków dosłownie d w a  r a z y .  Dotyczy to np. 
kory, która po ekstrakcji garbników, doskonale nadaje się 
do przeróbki na płyty. Odpowiednio spreparowane trociny 
w pewnym stosunku dodane, również znajdują tutaj zasto­
sowanie.

Ponieważ najcieńsza ścianka z cegły, (J^cegły), pokryta' 
zamiast tynkowania płytami daje całkowite zaoezpieczenie 
cieplne w naszym klimacie, wytwarzanie takich płyt ogrom­
nie odciążyć może cegielnie, wymagające wiele sił robo­
czych i opału. Przy stosowaniu lekkich betonowych ścian, 
z gruzów powojennych, przy szkieletach żeiazo-b^tonowych 
i płytach izolacyjnych, odbudowa dużych gmachów miej­
skich może być znacznie przyśpie^ona i ułatwiona.

Przy wytwarzaniu płyt pilśniowych jest ogromnie ułatwione 
otrzymywanie kształtów i wymiarów, ściśle odpowiadających 
zupotrzebowaniu. Daje to w rezultacie zupełnie nikłą ilość 
niewykorzystanych odpadków przy budowie.

Zamiast wysoce nieoszczędnej budowy wiejskiej z drew­
na, w postaci bali, wykorzystanie płyt drzewnych w przeróż­
nych kombinacjach z gliną, betonem, płytami cementowymi 
i t. p. materiałami, daje możność kikakrotnie więcej wykon 
czyć budowli z dysponowanego, a dotąd niewłaściwie wy­
korzystywanego budulca. Podmiejskie osiedla, domki robot­
nicze, wagony, izolacja chłodni, krycie dachów, ocieplanie 
piwnic i poddaszy, a przede wszystkim odbudowa wsi, •— 
oto jest teren, gdzie sztuczna płyta drzewna jest n iezasą 
pionym materiałem budowlanym.

Jest ona nierozłącznie związana z przyśpieszeniem odbu­
dowy oraz także jej potanieniem.

Dla orientacji co do kosztów potanienia przytaczam ce­
ny w /g  stawek przedwojennych, ceny bowiem obecne są 
uzależnione od wielu warunków, które zaciemnieją rzeczy 
wista wartość. W Niemczech, za 1 nr  płyty, cena wahała się 
od 1,35 marki do 4,3 marki, zależnie od grubości płyty.

W ZSRR, gdzie zmobilizowano duże siły techniczne i na 
ukowe w celu rozwoju tej produkcji, lm2 kosztował od 
do 90 kopiejek.
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Koszty fabryczne układają się w pozycjach następują­
cych: \

N. p. Pozycje % ceny ogólnej

1. Surowiec 26,7
2. Ooał w fabryce 11,8
3. Zużvta sita mecnan 17,3
4. Woda 1,2
5. Robocizna . 18,2
fi. Wydatki warsztatowe 16.8
7. Ogólne wydatki fabryczne 8,0

razem . 100%

*J'td"venlć t'ltai natezv ż«» oprócz odnadków drzewnych 
Wóre stosuje się do wytwarzania piyt pilśniowych, bardzo się 
nadaie jeszcze inny surowiec, jakieqo mamy w Polsce pod 
dostatkiem i którego z niezrozumiałych przyczyn i pow o­
dów, nie chcemy stosować. Jest to trzcina i sitowie, po ra­
stające brzeai naszych jezior i rzek, nie wymaqaiqce pie­
lęgnacji i hodowania, a potrzebujące jedynie zbioru i od ­
transportowania.

Na rynkach zagranicznych płvty drzewne pilśniowe oraz 
sztuczna deska z miazai i z włókna drzewneqo znana jest 
pod nazwami ,.masonit", „ensonit", „fryteks" i inn. Mai^ 
drzewna przekształcona i przystosowana do wymaqan wv- 
snl<:ei wvtr*vmałości statecznej, iest znnna ood no’wnmi: 
„lianoston", (drzewo-kamień), „tekstolit", clavinq (cement 
drzewny), bottit, barkalaif, kaczuryf i wiele inn. Co do „lig- 
rostonu" trzeba zaznaczyć, że ie<t to o’rzewo zwykłe. p o d ­
dane obróbce mechaniczne! i chemicznej bez nrcżdżenio 
które przy znacznej !ekkości; posiada wytrzymałość stali. 
W końcu należy wspomnieć o ostatniej zdobyczy w wytwa­
rzaniu płyt z miazgi drzewnej. Jest to płvta, do wyrobu 
którei zcstosowano miazgę drzewna łącznie z aęstym spo­
idłem, (jak np. wiskoza), roznveszanym z powietrzem, które 
tworzy w mesie niezliczoną ilość drobnych pęcherzyków, 
w postaci kulek. Za powlokę w tvch kulkach stuzv spoia'o, 
a  wewnątrz mieści się powietrze. Po skoagulowaniu spoidła 
powietrzne pęcherzyki zostaia zamknięte wewnątrz płyty, 
tworząc drobne pneumatyki. Powoduje to wysoką elastycz­
ność ptyty i niezwykle niski współczynnik przewodnictwa 
cieplnego. Jesf to pierwszorzędny materiał izolacyjny dla 
potrzeb chłodnictwa, jak również i dla innych celów budo­
wlanych wytwarzany w Ameryce. W Europie artykuł ten nie 
jesf jeszcze produkowany z braku odpowiednich fabryk i... 
małej znajomości rzeczy. Afryka już fo stosuie. do nas, jak 
i wszelkie inne nowości techniczne, ze Stan. Zjedn. Am. do­
chodzą ze znacznym opóźnieniem.

Interesujące jest obecnie zagadnienie, czy posiadamy w

Polsce odpowiednie warunki do uruchom:enia produkcji płyt 
z włókna drzewnego i wykorzystania ich w odbudowie.

Bez żadnych zastrzeżeń na fo pytanie należy odpowie­
dzieć twierdząco. Odpowiedź taką nakazują następujące ar­
gumenty:

1) Przy uruchomieniu naszych tartaków i wszelkich innych 
warsztatów mechanicznej obróbki drzewa (dykfa, sto- 
larszczyzna i inn.) marnujemy w odpadkach, które 
przeważnie są nieprodukcyjnie spalane, od 40% do 
50% masy drzewnej.

2. W odpadkach leśnych tracimy również poważną ilość 
masy drzewnej.

3. W odpadkach przy fabrykach tektury, masy papierni­
czej przy fabrykacji celulozy i t. p . łącznie z korą nie- 
wyzvskanq przv otrzymywaniu garbnika, lub po jei wy­
zyskaniu, również mamy surowiec drzewny. P r z y  fabry­
kach np. tektury, posiadamy dosłownie półfabrykat, 
przygotowany do dalszej obróbki.

4. Jeżeli dodać do teqo surowiec, jaki możemy m i e ć  do­
datkowo z sitowia i trzciny, fo okazuie się. że dyspo 
nujemy materiałem do przerobu w wielkiej ilości.

Tak się ma rzecz z surowcem.
Pozostaje kwestia uruchomienia produkcji.

W obecnym stanie wiedzy technicznej dziedzina fa jest 
opanowana całkowicie. Należy tutaj zastrzec, że nie wszyst­
kie rodzaie pfyt z masy drzewnej wvmaqaia sknmnl’kowa- 
nei aparatury. Oczywiście, lepsza wymagaia w:ększego na­
kładu inwestveyjneqo, ale doskonałe wvniki otrzvmuie się 
przv produkcii przy skromnieiszej aparaturze. Oprócz teqo 
nadaią sie do wvzvskania niektóre istniejące urzadrenia, 
które o W’̂ 'e w'^cei r>c.7»tku przyniosłyby w d-r'e'e odbudo-

• kraju przy nastawieniu warsztatu na materiał budowlany.

W budownictwie wiejskim stonowanie nł«ł drzewnych ma 
wyjątkowe pole do rozwoju. System odbudowy wsi z bali 
drzewnych, nie zabezpieczonych przed gniciem i n i s z c z e ­

niem pod wpływem warunków atmosferycznych, ie*t d-^siaj, 
przy nikłym drzewostanie powojennym, nie do pomyślenia. 
Jesf fo marnotrawsfwo. które musi bvć ukrócone. W dodatku, 
z każdej izby, pobudowanej z bali drzewnych, przy zasto­
sowaniu materiałów ogniotrwałych i, często przy wyzyska­
niu gruzu z ruin powojennych, można 5-krotnie więcei (do 
fe-krotnie) pobudować izb, ciepłych, suchych, wygodnych 
i schludnych, stosując materiał ptyty pilśniowe.

Nic więc nie stoi na przeszkodzie inicjatywie i rozwoju 
produkcji tego nad wyraz cennego materiału.

P R Z Y P O M I N A M Y  O  W P Ł A C I E  

P R E N U M E R A T Y  N A  R O K  1 9 4 7
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Odbudowa gmachu Sejmowego
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Widok na zniszczoną Salą Sejmową w chwili przystąpienia do odbudowy w październiku 1946 i.

W dniu 7 lutego 1946 r. na posiedzeniu Komitetu OJou- 
dowy Sal Parlamentarnych pod przewodnictwem V-Prezy- 
denta Krajowej Rady Narodowej Ob. Szwalbego, z ud'.ic.- 
tem Ministra Odbudowy, Ministra Skarbu, Kierownika B;u- 
ra Odbudowy Stolicy oraz przedstawicieli Biura Prezydial­
nego K. R. N., powzięto uchwalę odbudowania Sali Seimo- 
wej w /g poprzedniego projektu prof. Skórewicza, na daw­
nym miejscu i w dawnej formie, z poprawieniem, w miarę 
możliwości, warunków akustycznych. W dyskusji 'ścierały 
się dwa poglądy: pierwszy, przedstawiony przez Biuro Od­
budowy Stolicy, przedłożenia Komitetowi nowego, bardziej 
odpowiedniego miejsca pod budowę Sejmu w/g wymagań 
Urbanistyki B. O. S., motywując swój pogląd mato reore- 
zentacyjnym położeniem przy ul. Wiejskiej oraz wadliwym 
pod względem akustyki kształtem Sali Sejmowej; pogląd 
drugi wyrażał opinię wykorzystania starych murów Sali, co 
wpłynie na szybkość odbudowy oraz okoliczność dobrze 
zachowanego Domu Sejmowego. Przeważył, jak powiedz:e 
liśmy, pogląd  drugi z uwagą polecenia rozpisania kon­
kursu architektonicznego na całość zabudowań Parlamentu 
Polskiego z uwzględnieniem pozostawienia na starym miej­
scu Sali Sejmowej.

Na dalszych posiedzeniach Komitetu Odbudowy zdecy 
dowano powierzenie wykonania projektu rekonstrukcji Sali
— Biuru Odbudowy Stolicy, zapraszając Politechnikę G d ań ­
ską do przepracowania zagadnienia akustyki Sali. Pro­
jekt zaś i wykonanie konstrukcji stalowej nad kopułą powie­
rzono „Mostostalowi", przedsiębiorstwu, podległemu Mini- 
nlsterstwu Przemysłu.

Od powzięcia uchwał przez Komitet Odbudowy mn'ej- 
więcej do połowy sierpnia wykonywano projekty i rysunki 
robocze, ogłaszając przetargi nieograniczone łia yoboty 
budowlane, instalacyjne i kamieniarskie.

W wyniku tych przela gów Biuro Prezydialne K. R. N. 
powierzyło roboty budowlane „Przedsiębiorstwu Budowni­
ctwa Przemysłowego". Dla uniknięcia przykrych kolizji na

Założenie pierwszego dźwigara stalowej konstrukcji 
dachowej.

budowie, łejże firmie oddano roboły instalacji: kanal.-wo 
doc„ centr. ogrzew., wentylacji i klimatyzacji oraz robotv 
elektryczno i sygnalizacyjna. Roboty kamieniarskie otrzymała
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Wnętrze Sali Sejmowej podczas odbudowy. Okry­
wanie deskowaniem stalowej konstrukcji dachowej.

Wnętrze Sali Sejmowej podczas odbudowy 
Widok z góry.

f. „Granit". Robót instalacji filmowej — podjął się „Film Pot 
ski", a  instalacji radiowej —  „Polskie Radio".

Co się tyczy technicznego wyposażenia Sali Sejmowej, 
należy podkreślić, że przewidziane są najbardziej nowo­
czesne urządzenia instalacyjne.

Projekt klimatyzacji Sali, wykonany przez Biuro Odbu 
dowy Stolicy, przewiduje czterokrotną wymianę powiet.-za 
na godzinę. Powietrze będzie doprowadzone przez dwa 
zespoły klimatyzacyjne w ilości po 24.000 m3/godz. Przygo­
towanie powietrza o odpowiedniej wilgotności i odpowied­
niej temperaturze przewidziane jest zarówno na okres letni 
jak i zimowy. Instalacje klimatyzacyjne czerpią powiet-ze 
z zewnątrz i doprowadzają je do specjalnej komory, gJzie 
podlega ono oczyszczeniu w odpylnicach i dalszemu oczysz­
czeniu i nawilżeniu w przejściu wdłuż rozpylaczy wod­
nych. W okresie letnim będq one również ochładzać po­
wietrze do odpowiedniej temperatury. Do ochładzania wo­
dy będą zainstalowane dwie specjalne sprężarki chłodnicze
o wydajności po 110.000 ciepł./godz. W okresie zimowym 
powietrze poza oczyszczeniem i nawilżeniem będzie podle­
gało  podgrzaniu w podgrzewaczu wstępnym i w nagrze­
wnicy. Zachowując poprzedni system ogrzane powietrze 
wtłaczać się będzie do Sali przez odpowiednio umieszczone 
Kratki podłogowe. Dodatkowe ogrzewanie centralne na 
Sali i ogrzewanie kuluarów i pomieszczeń ubocznych — 
przewidziano przy pomocy odpowiednio umieszczonych 
grzejników Wentylowanie Sali Sejmowej odbywać się bę­
dzie przez dwa zespoły wyciągów powietrznych, które bę­
dą wyciągały zanieczyszczone powietrze.

Projekt urządzeń elektrycznych wykonało również Bicro 
Odbudowy Stolicy. Urządzenia te w odbudowanej Sali 
dzielą {się na dwie grupy: I. grupa — ułządzenia silno- 
prądowe, w skład których wchodzą a) urządzenia siłowe
o mocy ca 80 KW do urządzeń klimatyzacyjno - went/la-

Wnętrze Sali Sejmowej. Na środku wieża drewniana 
wybudowana dla montażu konstrukcji dachowej.

cyjnych, b) oświetlenie ogólne, c) oświetlenie do zdjęć til 
mowych, d) oświetlenie rezerwowe; II. grupa — urządzę 
nia słaboprądowe, na co składa się: a) sygnalizacja stołu 
prezydialnego, z sygnalizacją da  głosowania, do steno 
graf~», do wartowni itp., b) sygnalizacja kinowa, c) insta­
lacja elektryczna pomiarów temperatury i wilgotności, c1) 
urzadzenia głośnikowe, e) radio - transmisyjne, f) dźwięko­
we - filmowe, g) urządzenie wyświetlania filmów. Ogółem 
in*‘alacje elektryczne zawierają w tych dwuch grupach 15 
f<-imodzielnych działów. Urządzeń telefonicznych na tere.iie 
Sali nie przewiduje sl%.
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Widok na konstrukcję dachową 
Z prawej strony kran Wolffa.

Widok ogólny Sali Sejmowej na początku grudnia 
1946 roku.

Specjalna uwaga poświęcona została sprawie akustyki. 
Przedwojenna Sala Sejmowa znana była z wadliwości akus­
tyki. Wynikało to przede wszystkim z samego kształtu Sali; 
niestety, tej okoliczności nieda się naprawić, przeto czy­
nione są wszelkie wysiłki, aby przy istniejących kształtaci 
możliwie poprawić warunki akustyczne. Drug'm powodem 
zlej akustyki było wykonanie wnętrza sali całkowicie w mar­
murze, bez płaszczyzn pochłaniających głos. Wobec do­
brego zachowania kolumn z pełnego marmuru i tę okolicz­
ność nieda się zadawalająco całkowicie przepracować. 
Obliczenia akustyczne zostały wykonane przez Politechnikę 
Gdańską zalecającą wykonanie jak największej ilości płasz­
czyzn ścian wnęfrza sali jako glosopochłaniające; b ę d j  to 
w części parterowej sali duże płaszczyzny ujęte w formę

Odbudowa Sali Sejmowej. Stan robót z końca grudnia 1940 r
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architektoniczną, obite materią, chwilowo prowizorycznie ju- 
tą-workiem, z tym nastawieniem, że zostaną zamówione 
w pracowniach tkackich gobeliny o bogatym rysunku. Kon 
cepcja rysunku zostanie wybrana na podstawie specjalne­
go konkursu. Na ścianach galerii rozpięta będzie matetia
o skromnym geometrycznym, nikłym rysunku. Aby wzmóc 
pochłanianie fal głosowych materie na parterze i galerii 
rozpięte będą na 5 cm. grubości warstwie waty żużlowej lub 
szklanej, przykrytej gęstodziurkowaną dyktą olszową. Na 
suficie galerii i innych frcgmentach ścian projektuje s.ę 
ułożenie specjalnych pfyt porowatych w rodzaju celolilu
o właściwościach głosopochłaniających.

Pewną nowością w dziedzinie budownictwa będzie drew­
niana konstrukcja kopuły, zbudowana na zasadach kon­
strukcji płatów samolotowych. Wobec niezmiernie krótkiego 
terminu zadanego do odbudowy Sali Sejmowej, należało 
obmyśleć budowę kopuły w konstrukcji i w materiale moż­
liwą do wykonania warsztatowo, aby nie przerywać prac 
wnętrza sali. Z tych to względów odrzucono pierwotny p.o- 
jekt kopuły o konstrukcji żelbetowej, która i tak w /g po­
przedniego projektu miała być podwieszoną pod konsiruk- 
cją stalową. Projektowana kopuła składać się będzie z 19 
segmentów sferycznych, każdy o 4-ch kasetonach. Segmenty 
takie wykonane warsztatowo z drewna specjalnego t. zw. 
stalodrzewu, specjalnie wysuszonego, montowane będą w 
kopułę już jako gotowe elementy. Całość wewnętrzna zo­
stanie pociągnięta warstwą nakrapianego lakieru imitują­
cego tynk terrazytowy. Pomysł techniczny, obliczenia sta­
tyczne oraz dozór nad całością wykonania należy do Dyr.

firmy „Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysłowego ru.
B. Miszułowicza. '

Całość wnętrza meblarskiego została zaprojektowana 
przez Dr. inż. arch. St. Sienickiego. Podium stołu prezy­
dialnego opracowano w dębie i przozdobiono rzeźbami fi­
guralnymi w/g projektu prof. Żurakowskiego. Fotele mar­
szałków, rządowe, poselskie, dyplomacji oraz ławy dla pia- 
sy i publiczności wykonane będą w sośnie to le ro w a n e j  
dębem. Pokrycia mebli w kolorze butelkowym wykonywa 
się na zamówienie w fabryce Żyrardowskiej. Całą stolarkę 
wnętrza wykonuje szereg fabryk państwowych. Wnętrze Sali 
Sejmowej przygotowane jest na pomieszczenie około 905 
miejsc siedzących.

Ilustrując przebieg wykonywanych robót trzeba przyznać, 
że żadna z tirm nie zawiodła pokładanego w nich zaufania. 
W momencie pisania tych słów mamy Salę Sejmową zam­
kniętą i pod dachem. Roboty rozpoczęto 1 października. W 
ciągu więc 10 tygodni zmontowano konstrukcję dachową, 
wykonanoi i zmontowano plafon świetlika doi..ego, wyko­
nano wszelkie roboty murarskie, wytynkowano f_sady we­
wnętrzne, oczyszczono i wyreperowano gzymsy i rzezb/, do­
starczono i częściowo obsadzono stoiarkę budowlaną, wy­
konano tynki wewnęirzne, uruchomiono centralne ogrzewa­
nie, instalacja kanał. - wodoc. na ukończeniu, instalacje 15 
działów elektrycznych w pierwszym etapie rurkowania ukoń­
czono, zaawansowana jest roooia koputy, — wszystko to 
razem wziąwszy daje obraz, że* tempo prac jest doskoni’e, 
a ukończenie odbudowy w terminie będzie prawdziwą re­
welacją nawet dla świata budowlanego.
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Józef Kam ler

Ogrzewanie osiedli ludzkich
Istnieje przekonanie, że choroby powstają głównie z 

przeziębienia, przeto ciepłe mieszkanie jesf jednym z pod­
stawowych czynników zdrowia. Człowiek pierwotny już w 
epoce jaskiniowej, po odkryciu ognia, podtrzymywał ogni­
sko w pobliżu swego legowiska i starał się je wprowadzić 
do wnętrza swojej jaskini. Epokowym, ale znacznie póź­
niejszym, wynalazkiem stał się komin, który rozwiązał za ­
gadnienie odprowadzenia spalin z ogrzewanych pomiesz­
czeń. Pionierami ogrzewań siedzib ludzkich byli Chińczycy, 
a w Europie — Grecy i Rzymianie. Wykopaliska i termy 
rzymskie wyjaśniają, jak bardzo pomysłowo były wykony­
wane w starożytności ogrzewania podłogowe i ścienne. 
Gazy spalinowe z centralnego paleniska przechodziły ka­
nałami w ścianach budynku lub pod podłogami, nagrze­
wając je i tworząc bardzo dobrze pomyślane dla pomiesz­
czeń ogrzewania przez promieniowanie.

Przed kilkoma wiekami Anglia pierwsza wprowadziła 
do mieszkań ogrzewanie kominkowe które przetrwało do 
czasów dzisiejszych pomimo, że dają  one pomieszczeniu 
mało ciepła w stosunku do ilości zużywanego paliwa.

Znacznie później zostały wprowadzone do mieszkań 
zwykłe piece a  następnie nadzwyczaj kunsztowne piece 
kcflowe, często o bardzo dużych wymiarach. Piece kaflo­
we mają i dzisiaj licznych zwolenników, a  w szczególności 
przy zastosowaniu ich dla mniejszych domów mieszkalnych. 
Największą zaletę pieców stanowi to, że część powierzchni 
pieca t. j. 75% oddaje ciepło pomieszczeniu przez promie­
niowanie, a tylko 25% przez konwekcję.

Zagadnienia odnoszące się do ogrzewań centralnych 
siedzib ludzkich mają pierwszorzędne znaczenie, Jak ze 
względów zdrowotnych, jak i gospodarczych. Wybór właś­

ciwego systemu ogrzewania dla domów mieszkalnych, szpi­
tali, sanatoriów, szkół, kąpielisk, sal gimnastycznych, biblio­
tek, teatrów, warsztatów pracy i t. p. stanowi często trudne 
dla techników zagadnienie do rozwiązania.

Zastosowanie pary i ciepłej wody do ogrzewania po ­
mieszczeń mieszkalnych datuje się od sześćdziesięciu lat, 
nie uwzględniając wcześnejszych ogrzewań (wodnych sy­
stemu Perkins'a o wysokiej temperaturze i dużym ciśnieniu, 
stosowanych przeważnie w fabrykach i starych kościołach. 
Ogrzewania grzejnikowe parowe niskiego ciśnienia od kil­
kunastu lat są wykonywane znacznie rzadziej i przeważnie 
już nie w domach mieszkalnych i gmachach publicznych, o 
do ogrzewania pomieszczeń fabrycznych przy zastosowaniu 
pary także do parowo-powietrznych ogrzewań nagrzewni­
cami. Są to aparaty skrzynkowe z grzejnikami płyćwino- 
wymi i przewietrznikami, które wtłaczają do pomieszczenia 
nagrzane powietrze.

Wyjątek stanowią ogrzewania parowe niskiego ciśnie­
nia, próżniowo-różnicowe, o temperaturze min. pary 60°C; 
posiadają one dla mieszkań wszelkie zalety, tak ogrzewań 
wodnych, jak i parowych, a  jedynie ze względu na duże 
koszty zainstalowania są stosowane w wielopiętrowych 
domach (drapaczach chmur) i w specjalnych budowlach.

Natomiast powszechne zastosowanie mają ogrzewania 
wodne niskiego ciśnienia, tak w domach mieszkalnych, jak 
i użyteczności publicznej. Grzejniki są ustawione w po­
mieszczeniach, obecnie rzadziej przy ścianach wewnętrz­
nych, a  najczęściej we wnękach podokiennych ścian ze­
wnętrznych. Ciepła woda dochodzi ze źródła ciepła do 
grzejników z temperaturą od 45CC do 90°C, a powraca do 
kotła dla ponownego nagrzania od temp. 30°C do 70UC.
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Fig. 2. Widok sufitu grzejnego po zdjęciu desko­
wania przed wyprawieniem.

Obieg wody między źródtem ciepła a  grzejnikami jest wy­
wołany samoczynnie (grawitacyjnie) przy zespołach ogrze­
wań mniejszych, a  w dużych obieg ten odbywa się pod 
wpływem działania elekfro-pomp obiegowych.

Od kilku lat zainteresowanie ogrzewaniami przez pro­
mieniowanie stale się zwiększa. Zajmują się nimi obecnie 
n e tylko teoretycy techniki cieplnej i wykonawcy tych ogrze­
wań, ale także liczni architekci, higieniści, lekarze i użyt­
kownicy tego systemu ogrzewania.

Pojawiły się w wielu publikacjach technicznych liczne 
krytyki, sprawozdania, zestawienia porównawcze w odnie­
sieniu do różnych innych systemów ogrzewań, a głównie do 
dobrze znanych ogrzewań radiatorowych.

Chcąc wskazać i wviasnic zasadniczą różnicę nrędzy 
oarrewnn'ami rad :aforowvmi i oąrzewaniem przez promie­
niowanie należy wspomnieć o sposobach pracv ogrzewań 
!'onw“ krvinvch. Jako przewodnik ciepła w fvch oqrzewa- 
niach służv główn’e powietrze pomieszczenia. Ogrzane po­
wietrze od arzeinika unosi się do qóry i oddaie swoie cie­
pło wszystkim przedmiotom, z którymi się ono sfvka i koło 
którvch przechodzi. Jest ono zatym przewodnikiem, roz­
prowadzającym ciepło w pomieszczeniu. Taki sposób na­
zywamy unoszen'em (konwekciqV Grzeiniki tecjo rodzaju 
wysyłaią również pronven'e cieplne do oąrzewaneao po­
mieszczenia. lecz w stosunku do joao powierzchni stanowią 
one zaledwie nieznaczny procent niezbędnego ciepła

Oddawanie ciepła przez grzeiniki radiatorowe wytwa­
rza ruch powietrza, który wywołuje w pomieszczeniu nie­
pożądane zjawiska, a mianowicie:

'1) Grzejniki z wodą ciepłą obiegową o średniej tem­
peraturze 70° — 80°C wytwarzają przepływ gorącego po­
wietrza, chciwie zabierającego wszelką wilgoć; wtedy od-1 
czuwa się w pomieszczeniu nieprzyjemną suchość, jak rów­
nież nierówne temperatury. Szczególnie nieprzyjemnie to się 
odczuwa w pobliżu grzejników przy oknach.

2) Ponieważ ogrzane powietrze wznosi się od grzej­
ników do góry, temperatura najwyższa jest pod sufitem, 
najniższa zaś przy pod'odze. Normalnie jednak wymaga się 
czegoś odwrotnego (głowa chłodna, ciepłe stopy).

3) Ożywiony przepływ powietrza w pomieszczeniu uno­
si wszystkie cząsteczki kurzu, które drażnią przewody od-

<0

Fig. 1. Ułożenie rur grzejnych w stropie 
syst. Akermana.

dechowe i powiększają tym samym uczucie suchości. Uno­
szące się nad grzejnikami powietrze tworzy nc ścianach 
brzydkie smugi, brudzą się także sufity i firanki.

4) Ustawianie grzejników pod oknami powoduje więk­
szą stratę ciepła.

5) Powietrze jest złym przewodnikiem ciepła; aby 
ogrzać pomieszczenie, grzejnik musi mieC dostatecznie wy­
soką tmperaturę dla spowodowania ruchu powietrza, co 
można osiągnąć dopiero prz> temperaturze powyżej 45°C. 
Skutkiem tego może nastąpić łatwo przegrzanie pomiesz­
czeń.

Powyższe wady ogrzewań grzejnikami podnoszone iq 
zwykle przez zwolenników ogrzewań przez promieniowa­
nie, a najczęściej przez wykonav/ców tych ostatnich urządzeń 
Znaczną część tych wad można łatwo usunąć, a mianowi­
cie: przez powiększenie powierzchni ogrzewalnych grzej­
nika i przez obniżenie jednoczesne temperatury wody obie­
gowej. Suchość powietrza w pomieszczeniu można usunąć 
przez ustawienie lub zawieszenie na grzejniku naczyńka 
z wodą, która paruje. Od brudnych smug kurzu na ścianach 
zabezpieczają półeczki ustawione nad grzejnikami. Uciecz­
kę ciepła na zewnątrz przy grzejnikach ustawionych pod 
oknami usuwa się przez staranne uszczelnienia okien oraz 
(przez ocieplenie wnęk podokiennych.

Należy przytym podkreślić, że ogrzewania wodne grzej­
nikami radiatorowymi spełniają doskonale swoje zadanie; 
zyskały sobie powszechne uznanie i będą miały zawsze licz­
nych zwolenników.

P R O M I E N I O W A N I E

Ciepło promieniowania zostało między innymi zbadane 
i teoretycznie uzasadnione przez sławnych naukowców Ste­
phana i Bolzmana.

Prawo Bolzmana określa, że całe promieniowanie
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Rys. 3. Połączenie dwuch grup ogrzewań przez 
promieniowanie i radiatorami, w którym grupa po­
mieszczeń ogrzewanych przez promieniowanie jest 

większa od grupy ogrzewanej radiatorami.

ciała bezwględnie czarnego (płynnego czy stałego) jest 
proporcjonalne do czwartej potęgi bezwzględnej tempera­
tury (T =  i«C +  273°C)

Q  =  C  . F
czar

( — y\100/ kcal/h

Oznaczenia:
Q =* ciepło promienio­

wania.
C =  współczynnik 
F =  powierzchnia 

promieniująca 
T =  temp. bezwzględ­

na powierzchni 
promieniującej

Na zasadzie najnowszych badań współczynnik promienio­
wania ciała bezwzględnie czarnego (niezależnie od tem­
peratury), określono następującą wartością:

C czar =  4,96 kcal/nrrh°C.

W przeciwieństwie do konwekcji promieniowanie świa­
tła i ciepła leży poza właściwościami przenoszenia ciepła, 
nie jest związane z materią, może się odbywać w wolnej 
przestrzeni, nawet całkowicie pustej, lub napełnionej g a ­
zami ( powietrzem), przepuszczającym promienie. Promie­
niowanie odbywa się z powierzchni na powierzchnię, przy- 
czem nieuniknione jest też zjawisko absorbcji.

A zafym zasadnicza różnica między ogrzewaniami przez 
promieniowanie a  ogrzewaniami radioiorowymi polega na 
tym, że pierwsze nie używają powietrza, lecz promieni ciepl­
nych do bezpośredniego przenoszenia ciepła na ściany i 
przedmioty znajdujące się w pomieszczeniu.

Ściśle biorąc żadne ciepło nie jest wypromieniowywa- 
ne. Jeżeli jest mowa o promieniach cieplnych i promienio­
waniu cieplnym, ło pojęcie to jest jako łakie fałszywe. 
Promieniowanie jest to rodzaj fal elektromagnetycznych, 
które pochłonięte przez przedmioty zamieniane zostają nc 
ciepło. Fale te różnią się od innych fnl elektromagnetycz­
nych (świetlnych, promieni Rentgena i f. p.) jedynie dłu­
gością. Własności fal elektromagnetycznych wyjaśniają za­
sady promieniowania, mianowicie promienie rozprzes>rze- 
niają się w pomieszczenu i są pochlanione i częściowo od­
bijane w chwili gdy natrafią na przedmioty.

Charakterystyczną cechą ogrzewań przez promieniowa­

nie stanowi układ grzejnika. Jest on umieszczony w części 
płaszczyzn, otaczających ogrzane pomieszczenie i oddaje 
ciepło pozostałym nieogrzanym płaszczyznom. W fym sy­
stemie obojętne jesf, czy grzejnik jest umieszczony w kon­
strukcjach sufitu, podłogi czy ścian. Takie umieszczenie 
grzejników ma duże znaczenie pod względem zdrowotnym 
i archtektonicznym.

W dawnych szpitalach do ogrzewania przez promienio­
wanie były używane podłogi. Okazało się ło niepraktyczne. 
Podłoga nie jesf miejscem odpowiednim do umieszczania 
w niej grzejników, gdyż jej temperatura musi być ograniczo­
na ze względów zdrowotnych.

Podłoga, jako powierzchnia ogrzewalna ma jeszcze tę 
wadę, że może być pokryła dywanami, względnie są na 
niej ustawione meble, co hamuje oddawanie ciepła. Na­
stępnie na powierzchni podłogi zbiera się najwięcej kurzu. 
Umieszczenie grzejników w ścianach stwarza również dużo 
niedogodności. Pozostaje więc dla ogrzewania promieniu­
jącego fylko sufit, który jest oddalony od ludzi i pa  któ­
rym nie zbiera się ani kurz, ani brud.

Przy ogrzewaniach przez promieniowanie powierzchnia 
sufitu staje się grzejnikiem. Ponieważ powierzchnia ogrze­
walna jest bardzo duża w porównaniu ze zwykłym grzej­
nikiem, to żądana temperatura wody obiegowej może być 
niska. Już temperatura sufitu 30° wystarcza, ażeby osiąg­
nąć ogrzanie pomieszczenia.

Każda cząsteczka zewnętrznej powierzchni rury w su­
ficie jesł w najściślejszej styczności z betonem, który jest 
dobrym przewodnikiem ciepła. Ciepło przyjęte przez zabe­
tonowanie rury przenosi się dalej do innych części betonu, 
tak, że stopniowo sufit zostaje nagrzany.

Trwałość rur w betonie jest bardzo duża, a  krążąca w 
nich ta sama woda zabezpiecza ich wnętrze od korozji.

Długoletnia praktyka i dokładne próby w zakładach 
badających materiały, wykazały, że przy temperaturach wo­
dy, potrzebnych do ogrzewania sufitowego, rozszerzalność 
betonu i rury ogrzewalnej jest zbliżona i dzięki temu nie 
ma wpływu na siłę wiążącą rury z betonem. Wyprawa su­
fitu musi być także dostosowana do rozszerzalności beto­
nu, ażeby wykluczyć możliwość powstawania jej pęknięć.

Obecnie rury grzejne, posiadające wszystkie niezbędne 
właściwości wykonywane są według patentu „Fretz-Moona" 
za pomocą nieprzerwanego walcowania, aby otrzymać du­
że długości rur bez potrzeby spawania. Wężownice ruro­
we są wytwarzane w fabrykach, poddawane ciśnieniu 50 
afm. i wyginane mechanicznie. f

Rys. 4. Połączenie dwuch grup ogrzewań przez 
promieniowanie i radiatorami, w których grupa 
pomieszczeń ogrzewana radiatorami jest większa od 

grupy pomieszczeń ogrzewanych przez 
promieniowanie.
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W i roku 1918 firma R. Criltall — Londyn — wykonała 
pierwsze ogrzewanie sufitowe w Liverppolu, wkrótce fen 
system ogrzewań znalazł duże zastosowanie w Anglii, Ho­
landii, Francji, Italii, Finlandii, Szwecji, Szwajcarii i Sta­
nach Zjednoczonych A.P. Ogrzewania te mają szczególnie 
duże zastosowanie w Anglii, gdzie architektura jest często 
związana z ustalonymi pojęciami estetyki.

Rys. 5. Urządzenie rozdzielcze ogrzewań miesza­
nych radiatorami i przez promieniowanie, ze znacz­

nie większym udziałem ogrzewania radiatorami.

Liczni zwolennicy ogrzewań sufitowych przez promie­
niowanie podkreślają następujące zalety tego systemu:

1) Osoby, znajdujące się w pomieszczeniu są wszędzie 
w jednakowej odległości od sufitu, a  tym samym jednako­
wo oddalone od żrodia ciepła.

2) Ściany, podłoga i meble nagrzewają s!ę pod wpły­
wem promieni, podczas gdy powietrze pozostaje zimne.

3) Spokojne chłodne powietrze nie powoduje uczucia 
suchości' zawurta w mm w,igoć stwarza a .a  hi.c^ kuiKuw 
warunki dobrego samopoczucia, a  dla kwiatów i roś\ n wa­
runki rozwoju takie, jakie mają na wolnym powietrzu.

4) Powietrze w pomieszczeniu pozostaje prawie bez 
ruchu, kurz się nie unosi, a zatym sufit, ściany i firanki me 
ulegają brudzeniu. Sumując powyższe zalety, można stwier­
dzić, że ogrzewanie sufitowe przez promieniowanie, nadaje 
się doskonale dla szpitali, sanatoriów, muzeów i t. p.

5) Przewietrzanie pomieszczeń może 
bez poczucia chłodu.

być stosowane

Ażeby tę wadę przynajmniej w części usunąć w urzą­
dzeniu, trzeba mieć bardzo elastyczne źródło ciepła; mała 
zawartość wody w urządzeniu i małe przekroje rur mimo- 
woli prowadzą do ogrzewania pompowego. Można nie­
elastyczne źródło ciepła usprawnić przez włączenie w okre­
sie rozruchu zasobnika ciepłej wody. Przez dodatkowe 
wbudowanie zasobnika może być fakże osiągnięte polep­
szenie działania źródła ciepła.

Ta zaleta może być wykorzystana dla każdego rodzaju 
ogrzewania i obecnie ze względu na oszczędne gospoda­
rowanie opałem jest specjalnie zalecana. Doświadczenia 
wykazały, że elastyczne źródło ciepła przedłuża znacznie 
promieniowanie ciepła z sufitu. Dlatego też należy w ogrze­
waniu sufitowym rozwijać rodzaje budowy sufitów, które 
posiadają bardzo małe zdolności magazynowania ciepła, 
natomiast zaopatrzone są w zasobniki

Czas podgrzewania wody w kotle może być skrócony 
przez włączenie w fazie początkowej zasobników ciepła, 
przy zmniejszonej pojemności wody w systemie. Ten drugi 
sposób budowania ogrzewań sufitowych, gdzie woda musi 
przechodzić długimi drogami w cienkich rurkach nasuwa 
konieczność zastosowania pomp cyrkulacyjnych. Ta przy­
śpieszona cyrkulacja wody jest konieczna, ponieważ przy 
ogrzewaniach sufitowych, mających temperaturę wody na 
dopływie do sufitu tylko 50°C nie można dopuścić do zwy­
kłego ochłodzenia wody o 20°C jak przy ogrzewaniach 
konwekcyjnych (z 9C° na 7t"), gdyż wtedy średnie różnice 
temperatury między sufitem a pomieszczeniem byłyby zbyt 
małe. Przy płycie sufitowej uwydatniają się różnice tempe­
ratury między wlotem a  wylotem o 1°C przy długości tur 
około 10 m. fj. o 1° na 1 metr rury. Stosowanie zasobnika 
daje możność czynienia przerw w opalaniu kotła w nocy.

Przy ogrzewaniach sufitowych między rurą ogrzewczą 
a promieniującą powierzchnią ogrzewalną istnieje opór po­
wstały z powodów: przewodnictwa ciepła w betonie 
i zdolności magazynowania ciepła w suficie. Temperatura 
powierzchni sufitu zbliża się do swego stanu stałego do­
piero po długim przeciągu czasu, który mimo to leży jesz­
cze wydatnie poniżej temperatury wody zasilającej. Dopie­
ro po 6'A godz. podgrzewania, średnia temp. powierzchni 
sufitu przy wężownicy wynosi 40llC podczas gdy temp. wo­
dy zasilającej 50°C, a  wody powrotnej 47°C. Przy rozgrze­
waniu sufitu zastosowanie zasobnika w tym wypadku nie 
może wpłynąć wydatnie na wydajność. Zdecydowany 
wpływ ma natomiast początkowa jego temperatura. Nasu­
wa się praktyczny wniosek, że przy ogrzewaniach sufito­
wych przerwy w ogrzewaniu wywołują ochłodzenie sufitu,

6) Ogrzewanie sufitowe daje oszczędności na opale, 
wynoszące ok. 25% w porównaniu z ogrzewaniem grzej­
nikami radiaiorowymi.

7) Grzejniki sufitowe latem można zastosować do 
ochładzania pomieszczeń.

Wady ogrzewań sufitowych są następujące:

a) Powolność uruchamiania, gdyż rozgrzanie budyn­
ku następuje w czasie znacznie dłuższym, niż przy grzej­
nikach radiatorowych.

b) Większe koszty wykonania urządzenia.
c) W wypadku zamrożenia instalacji duże sfraty. 

Czas potrzebny do ogrzania wody i czas ogrzania sufitu 
odgrywają poważną rolę i mają duży wpływ na oddawa­
nie ciepła. Przy dużych przerwach w opalaniu, ogrzewani# 
sufitowa staja się ba rdzo  nisalasłyczne.

Fig, 6. Centrala rozdzielcza ogrzewania sufitowe­
go wraz z pompami obiegowymi.



czego należy specjalnie unikać. Następnie, ażeby uniknąć 
długiego procesu ogrzewania sufitu, należy ogrzewać 
pomieszczenia bez przerw nocnych. Jest to połączone 
z większymi stratami ciepła, ale elastyczność ogrzewania 
sufitu trudno jest nastawić na inne warunki.

Dla różnych wymiarów rur ogrzewających, ich odstępów 
i różnych temperatur wody ustalają się na podstawie do­
świadczeń bardzo różne temperatury sufitu.

Beton porowaty, zastosowany ponad rurami ogrzewają­
cymi w suficie, powoduje znaczne przytłumienie ciepła. Je­
żeli izolacja podłogi została dobrze wykonana, to hamuje 
ona dopływ ciepła w górę.

Stałą wydajność ciepła z powierzchni sufitu otrzymuje 
się dopiero po 30 godzinach równomiernego ogrzewania 
bez przerw.

Rozwój ogrzewań sufitowych poczynił postępy od czasu
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zastosowania wężownic rurowych do uzbrojenia stropów 
betonowych w/g systemu opartego na doświadczeniach in­
żynierów holenderskich koncernu Crittall.

W Polsce, do chwili obecnej zainteresowanie ogrzewa­
nymi przez promieniowanie nie było duże. Jeżeli się po­
minie małe ogrzewania sufitowe, wykonane w kilku miesz- 
kcniach prywatnych, to za pierwsze uważać należy ogrze­
wanie promieniujące, zainstalowane w budynkach miesz­
kalnych Towarzystwa Kredytowego Miejskiego w Warsza­
wie na placu Unii Lubelskiej, rozpoczęte jeszcze w r. 1939 
Budynki Towarzystwa Kredytowego nie zostały dotąd wy­
kończone. Dlatego też doświadczenie nasze, co do celo­
wości stosowania tego rodzaju ogrzewania, są jeszcze ma­
łe Ogrzewania sufitowe w Zachodniej Europie mają licz­
nych zwolenników. Około 2.000 tych urządzeń zostało już 
wykonanych i funkcjonuje z dobrym skutkiem.

1946 R. —  PRŻEGLĄb 6UPÓWLANY

Listy czytelników
W  SPRAWIE OCENY TECHNICZNEJ PA LO W AŃ .

Prof. Inż. Radzimir Piętkowski nadesłał nam naslępjją- 
ce uwagi:

„W dwóch numerach Przeglądu Budowlanego (NN. 7/8 
i 9) zostały umieszczone artynuiy dotyczące pali Hagrup- 
p a  i Franki, gdzie dla oceny technicznej typów pali przy­
jęto zbyt uproszczone kryterium, a  mianowicie pcm.cry 
w.elkości ich osiadania pod próbnym obciążeniem. Jeżel.by 
chcieć zadawalać się tylko tymi pomiarami( to do zupełma 
nieszczęśliwej oceny właśnie jednego z tych typów palowań 
możnaby dojść na podstawie referatu L. Casan^rande zgło­
szonego na Berliński Kongres Mostów i Konstrukcji w 1937 t , 
a  jest tu rzeczą wyraźną, że w omawianych przez Casa-

grande warunkach każdy inny typ pali zachowałby się p o ­
dobnie.

Jeżeliby chcieć rzeczywiście oceniać warfość różnych ty­
pów pali, to należy brać pod uwagę: 1) w jakich warun­
kach dany typ daje pewność, że uda się rzeczyw.śc.e wy­
konać każdy pal właśnie tak, jak został on zaprojektowa­
ny, 2) konieczność dostosowania zarówno rodzaju pala 
formy jego, jak i m etid  wykonania do charakteiu pokła­
dów gruntu i miejscowych warunków zabudowania.

Aczkolwiek w wielu podręcznikach fundamentowani 
mamy w literaturze międzynarodowej mniej lub w ęcej do­
kładne opisy poszczególnych typów palowań, temat k,y- 
tycznego ich ujęcia nie znalazł dotychczas na.eżytegj 
opracowania". Ł  pię,kow,ki.

Z doświadczeń i obserwacji.
P O D W O Z IA  POD M ASZYN Y BUDOW LANE.

Podwozia pod maszyny budowlcne wykonywane są 
obecnie prawie wyłącznie jako jednolicie spawane z blach 
I profili zimnowalcowanych, lżejszych znacznie od profili 
uniwersalnych (fig. 1). Połączenie przez spawanie poszcze­
gólnych części ramy podwozia w jedną masywną całość 
zmniejsza szkodliwy wpływ wibracji na trwałość podwozia 
i zmniejsza w ogólności wstrząsy zespołu maszynowego 
(b. ważne przy sprężarkach!).

Maszyny budowlane montowane są z zasady na pod­
woziach - przyczepach przystosowanych do szybkiego ruchu 
samochodami wzgl. ciągnikami. Wózki przednie budowane

Fig. 2.

dotąd jako pokrętne, są konstruowane obecnie podobnie 
do przednich osi samochodowych t. j. koła są pokrętne na 
nieruchomo do podwozia umocowanej osi. Odpowiednie 
drążki sterujące łączą oba koła z dyszlem przyczepy (fig. 
2).

Ptg 1. W. B.
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M ASZTY ŻELBETOWE DO  LINIJ ELEKRYCZNYCH.

Po pierwszych próbach stosowania masztów żelbetowych 
do linii eiektrycznych jeszcze w latach JS38 — 33, zaraz po 
ukończeniu działań wojennych podjęło plancwq akc,ę 
zmierzajqcq do stopniowego zastępowania stupów drew­
nianych przez żelbetowe. Akcja ta, spotkała się z ogrom­
nym zainteresowaniem i zrozumieniem wśród poszczegól­
nych Zjednoczeń Energetycznych, które po przekonaniu się
0 znacznych zaletach masztów żelbetowych przystqpity do 
budowy pojedynczych odcinków iinii tak wysokiego jak i ni­
skiego napięcia na masztach żelbetowych wykonanych 
w wytwórniach krajowych. Jednocześnie wytwórnie wraz 
z powiększeniem się ilości zamówień prowadzq śc.sle b a ­
dania nad udoskonaleniem techniki wyrobu masztów w ta­
kim stopniu, iż należy spodziewać się, że w niedługim czasie 
maszty żelbetowe będq powszechnie u nas stosowane. Masz­
ty te dotychczas wykonywane sq fabrycznie melodq w.bia- 
cyjnq w różnych typach i długościach opracowanych przez 
fachowców betoniarkich, stosownie do żądań poszczegól­
nych Zjednoczeń Energetycznych, na podstawie szczegóło­
wych obliczeń statycznych. Najczęściej stosowane sq nas<ę- 
pujqce typy masztów: „Ala ' — do linii niskiego napięcia
1 linii telekomunikacyjnych, „Hanka" — jako przelotowe do
l . n u  w/soiuego nap .ęoa  wzgiędnie konstrukcji z D i i z n i a -  

czonej .ub p o i  t a l o w e j  j u k o  niu^iy ouporowe i nurozi.e do 
tych l<nii, oraz zbliżone typy masziów krańcowych, na.oż- 
nycn, odporowo-naroznycn. Waga masziu wynosi od 580 — 
li.OUO kg. Do zamocowania i z o i a i o r o w  wyrao,ane sq różnej 
długości i kształtu stosownie do życzeń zleceniodawców 
specjalne wysięgniki, względnie oiwory bezpoś>edn.2 w 
masziach — przy liniach niskiego napięcia. Z powodu <iość 
dużej wagi masziow, p o c z q i K O w e  truunosci p r z y  tianspo o e  
i w y l a d u n K U ,  zostały ł a t w o  pokonane p r z e z  skonstruowanie 
specjalnych przyczep ciqgmkowych o  nośności do 6 tonn 
moyqcych przewozie maszty do ZU mtr. długości. Maszt wy- 
łedowany z wagonu na przyczepę za pomocq dżw.gu 'e- 
dnoszynowego zostaje przew.ez.ony wprost na m.ejsce usta­
wienia. Postawienie jeanego stupa trwa około 15 m.nut, przy 
użyciu 2 godzin roooczych, naiuialme, po przygoiow^mu 
i usiaw.en.u urzqdzen pomocniczych tak zwanycn „.cróli" 
(lekki maszt kraiowy) — s'użqcych do dźwignięcia masztu 
powyżej jego środKu c i ę Ż K O s c i  i wpuszczeniu w zawczasu 
przygoiowany otwor tunaameniu. J. Sł.

Poszczególne fazy ustawiania masztu „Ala".
.r«n pojedynczy maszt wytrzymuje naciqg 160 kg, 

„zdublowany' do 750 kg.

Przeglqd wydawnictw.
ARCH design simplifid.
a  text —  book  on the rap id  an d  economical design oi 
aren unges, including iuu.es an d  niusitanve designs 

by W. A. Fairhurst.

Podręcznik ten  m a ułatw ić inżynierowi nakreślen ia  
łuków mostowych w sposób szybki i wediug osi n a jb a r­
dziej ekonomicznej. Zgodnie więc ze zadaniem  zam ienia 
au to r wzory, spotykane w teo rii łuków n. p. u  S trassne- 
r a  w tablioe, z których można odczytać współczynniki dła 
szukanych wielkości H, A i M, n. p. M =  k . 0,01 . pl. 
W zasadzie więc zadanie je s t  proste, jeżeli chodzi o łuki
o sta łym  Jub praw ie sta łym  przekro ju  oraz obciążeniu 
łatw o definiowanym.

A utor, wychodząc z rów nań p racy  sprężystej łuku, 
doszedł do wniosku, ż e  paraboliczny łuk nie je s t  ekono­
m iczn ie n a jk orzy stn ie jszym  łukiem  mostowym. Ni* od-

p rzy  tym  n iczego  n ow ego, b o  p o  ca łe j law in ie  p ra c  
iinnych au torów  z te j dziedziny, tru d n o  o ty m  nie w ie ­
d zieć . ( 

W ięce j ciekaw ym  przedsięw zięciem  au tora  je s t  w p ro - 
wadzienie do opra cow an ia  ta b lic  s ta łego  w spółczynnika

lcn —  — _ —  gdziie I c  m om ent bezw ładności
ls cusys

w  kluczu, a  is  w stopach  łuku. W iem y  dobrze, że w  ten  
■władnie sposób duża część łuków  zosta ła  w ybudow ana. 
Jedn ak  w iem y doskonale, ja k  bardzo p o jęc ie  ta k ie  w y p a ­
cz a  w yn ik i liczenia. T o  tea autor w prow adza  na przie>- 
strzeni od 1/4 do stóp łuku bardziej zmienny moment bez­
w ładn ości, którem u d a je  m atem atyczn y  w y ra z : 

lc
1 =  /  , 4x'\ g d z ie  n  ja k  w yżej

J a k  dalece w zór ten  dooran y  je s t  szczęśliw ie, au tor b liżej 
n ie  w y jaśn ia . M ożna ty lk o  zrobić u w agę, ż «  podobn e
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zm iany m om entu bezwładności luku były już dawniej 
wprowadzone przez licznych innych autorów .

Nie można przez to powiedziećf aby praca p. Fairhur- 
sta była zupeln.e bezużyleczna: w pierwszym przybliżeniu 
d a  ona niezawodnie punkty, o k tóre konstruk tor zaczepić 
się może, jed n ak  przy projektow aniu  i obliczaniu osta­
tecznym  będzie m usiał mościanz sięgnąć głębiej po linie 
wpływu itd. łuku, od przekroju  do przekroju  przekonstru­
owanego, aby n ie operować przybliżeniam i, k tóre z punk­
tu  w idzenia dzisiejszej wiedzy o w ytrzym ałości są  niedo­
puszczalne.

K siążka w ydana je s t  w  1945 r. s ta ran n ie  przez spół­
kę wydawniczą Concrete publications, i stanow i je a n ą  
z 30 innych dość cennych m onografii budownictwa beto­
nowego. Zazdrościć należy ty .ko autorom  angielskim , że 
zna jdu ją  ta k  sta rannych  naiciadców. D la czytelnika pol­
skiego będzie ona m ateria łem  dość ciężkostrawnym , zwła­
szcza w skutek odrębnych m iar angielskich (cale, fu n ty ), 
i nieczytelnych, ręcznie pisanych tab lic  itp. ^

Heating ond Ventilation of Dwellings. By the heating 
arid ventilation Committee.
London ib 4U. i ir .  Z2.S. t-onnat 15 X  25 cm.

Published ior the Ministry ot Works by His Majesty's
Stationery Oliice.
Dość (Jlugi okres demobilizacji Armii Angielskiej po os'at- 

niej' wojnie postanowiono wykoizystać dla przeszkolenia zoł- 
nierzy w różnych zawodach. Celem ułatwienia tego prze­
szkolenia oraz ala późniejszych potrzeb edukacyjnych in -  
gielskie Ministerstwo Pracy wydato cały szereg podręczni­
ków i publikacyj. Jedną z takich pomocy w nauczaniu !«?:.t 
wydawnictwo, omawiające ogrzewanie i wentylacje pomiesz­
czeń.

Popularne to wydawnictwo obok ogrzewania i wenty!ucji 
omawia również urządzenia do przygo'owattia ciepłej Wijdy, 
gotowania i prania.

W sposób prosty i dostępny dla każdego, autorzy p.oty 
omówili spiUwę ogrzewa/i i wentylacji, zapoznając czytel­
ników ogoln.e z zagadnienie.il. Omówiono zatem roaraje 
i właściwości paliw oraz czynniki, które wpływają na ich 
koszt. Następnie poruszono sprawę, janim warunkom powin­
ny odpowiadać pomieszczenia z punktu widzenia buJowla- 
nego i temperatur wewnętrznych. Straty ciepła usiiOjóv» bu­
dowlanych i współczynniki przenikania ciepła mają swój 
diziat. Zapoznano również czytelników ze sprawnoiCiviini 
różnych urządzeń i aparatów grzejnych dla paliwa stałego, 
płynnego, gazu i elektryczności, jak również zwiócono j w j - 
gę na konieczność uwzględnienia estetyki ich wyglądu ze­
wnętrznego. Wybór aparatów do ogrzewania i golowjnia 
uzależniać się powinno od osiągnięcia ekonomii użytkujące- 
jo , jak i zaoszczędzania zasobów naturalnych Państwa..

Oszczędności na opale zalecane są głównie przez unika­
nie przegrzewania pomieszczeń, przerwy w ogrzewaniu 
w pewnych porach doby oraz budowę ustrojów budowla­
nych, zabezpieczonych od nadmiernych srrat ciepła.

Dział wentylacji oraz urządzenia do ogrzewania w b a ­
jach na terenie kontynentu i Ameryki Północnej omówiono 
raczej skromnie.

Problem ogrzewania wiosek i farm angielskich omówiono 
pobieżnie.

Ulubionym zwyczajem angielskim, kominek został po­
traktowany b. przychylnie i załączono do tekstu jedyny ry­
sunek — starannie wykonany.

Dołączone do książki odpowiedzi z przeprowadzonych 
b. wielu ankiet wśród używających różnego icdzaju apa-  
rały i urządzenia ogrzewnicze oraz szeregi tablic ilusfrują-

cych: sprawność aparatów i urządzeń, koszty obsługi 1 utrzy­
mania itp. — dają ciekawy maieriał dla specjalistów, pra­
cujących w technice ogrzewniczej.

Wielokrotne podkreślanie, że poczucie komfortu i hygie- 
na życia w powojennym budownictwie zależą przede- 
wszystkim od właściwego rozwiązania ogrzewań.a i ws.ir 
lacji wnętrz, stanowią dużą zaletę tej książki. Szkoda, że 
nie zapoznano czytelnika z techniką projektowania urządzeń 
grzejnych i wentylacyjnych, gdyż mogłoby to zachęcić wielu 
początkujących do rozpoczęcia studiów w tym dziale.

Inź. S. J.

O D B U DO W A  MOSTU KOLEJOW EGO
POD B O R D E A U X

Mosl kolejowy na rzece Dordogne, niedaleko Bordeaux, 
c konstrukcji przypominającej warszawski most Kierbedzia,
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Fig. 1. Stan mosfu w grudniu 1945 r. 
zosfał uszkodzony przez Niemców, w sposób uwidoczniony 
w fig. 1. Dwa przęsła zostały przerwane, wskutek czego od­
cinek mostu długości 22 m jednym końcem zarył się w dno 
rzeki opierając się z drugiej strony na przechylonym sta­
lowym filarze.

Fig. 2. Stan mostu w kwietniu 1946 r.
Władze kolejowe francuskie, pomimo chwiejnej równo­

wagi, w jakiej znalazł się odcinek mos'u, postanowiły pod­
nieść go i dospawać do stojących części mosfu. Prace roz­
poczęto od wyprostowania filara, poczym przy pomocy po-

Fig. 3. Stan mosfu w maju 1946 r. 
tężnego lewara ustawionego na ocalałym odcinku mostu, 
rozpoczęto podnoszenie zwalonego przęsła. Trwało ono 5 
miesięcy, gdyż okazała się konieczność odcięcia elemen­
tów, które zaryły się w otaczający sąsiedni filar narzut ka­
mienny. Fig. 2 i 3 obrazują postęp robót.
L'Ossature Mstall ique" — lipiec - sierpień 1946 int. E. O.

amt
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1. Katedra św. Pawta 
wzniesiona po wielkim poża­
rze Londynu w 16G6 r,

Twórca tego arcydzieła, 
Krzysztof Wren, spoczywa w 
grobowcu umieszczonym we­
wnątrz samej Katedry. Na 
płycie widnieje dumny napis 
łaciński: „Jeśli grobowca szu­
kasz — rozejrzyj się wkoło".

Na pierwszym planie krze­
wy i chwasty pleniące się na 
gruzach zburzonych przez 
naloty i bombardowania ra­
kietowe domów, katedra zy­
skała na tym przez cdsłonię- 
cie perspektywy.

O zasadniczej sylwecie dzisiejszego Londynu zadecy­
dowały: talent jednego człowieka, jego długowieczność — 
i żywiołowa klęska — pożar

Krzysztof Wren, urodzony w 1632 r. należał duchów? 
jeszcze do tego dziwnego okresu Odrodzenia, w którym je­
den człowiek, mocą swej potężnej indywidualności, próbo­
wał swych sił na licznych polach działalności i odnosi! na 
każdym sukces.

Wren ukończył w bardzo młodym wieku uniwersytet Ox- 
fordzki i w 28-ym roku życia oojął tamże katedrę astrono­
mii. Jego prace w tej dziedzinie jak również w dziedzinie 
matematyki, konstrukcji przyrządów i pirotechniki zyskały 
uznanie Newtona i leibnitz'a. Jednakże już w tym okresie 
interesował się archttefciurą, a  w kilka lat potem przerzu­
ci) się na nią całKOwicie. Decyzja ta zbiegła się z katastro­
falnym pożarem Londynu w 1666 r. Spłonęła wtedy znaczna 
część miasta i uszkodzeniu ulegfo wiele monumentalnych 
budowli, wśród nich katedra św. Pawła. Stan katedry, którą 
już przed pożarem czas zamienił niemal w ruinę, był tak 
opłakany, że o odbudowie nie mogło być mowy; co gorsza 
jednak ocalała 60-meirowa wieża, której rozbiórka nastrę­
czała poważne trudności z uwogi na sąsiedni gęsto zabudo­
wany teren. Wren rozwiązał zagadnienie w sposób równie 
oryginalny, jak śmiały. Obliczył mianowicie wielkość i spo­
sób rozmieszczenia ładunków wybuchowych tak szczęśliwie, 
że wedle świadectwa współczesnych, wieża po wybuchu 
uniosła się w całości o kilka cali i nie rozsypując się na

boki, zwaliła się pionowo na ziemię. Pamiętajmy, że był fo 
17-iy wieki

Budowa nowej katedry zajęła Wren'owi 40 lat. Plany by­
ły wielokrotnie przerabiane i pierwszy, najpiękniejszy z nich, 
nie został zrealizowany. Zadecydowały względy drugorzęd^ 
ne, mianowicie życzenie króla i kleru, aby katedrze nad sć 
zasadniczy podłużny kształt, bardziej się od foremnego na­
dający do teatralnej inscenizacji wielkich uroczystości. Tym 
nie mniej katedra św. Pawła ze swą wspaniałą kopułą i lek­
ką dwustopniową kolumnadą może godnie stanąć w rzędzie 
największych arcydzieł tego rodzaju, katedry Kolońskiej 
i katedry św. Piotra w Rzymie.

W ciągu półwiecza swej zdumiewająco płodnej działal­
ności artystycznej Wren zbudował w Londynie prócz tego 
S‘2 kościoły. Znaczna ich część uległa zniszczeniu w 1940 r. 
lecz i ło co pozostało, zmusza do podziwu.

Złożenie w rękach jednego człowieka troski o sylwetę 
ccłego miasta było w owym czasie wydarzeniem bez pre­
cedensu. Trudno byłoby Wren'a nazwać „pierwszym urba­
nistą", bo w nowoczesnej urbanistyce budownictwo monu­
mentalne stanowi tyiKo jeden z akcentów ogólnego pla­
nu jednakże sposób zgrupowania owych 52 budynków wo­
kół katedry św. Pawła świadczy o wyjątkowym poczucu 
harmonii i o intuicyjnym darze operowania bryłami. Pod­
kreślić zresztą należy, że Wren opracował szczegółowy plan 
przebudowy całego miasta, którego nie udało się zrealizo-
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w at iedynie ze względu na olbrzymie koszła wykupu licz- 
cznych prywatnych budynków i terenów.

Każdy niemal z kościołów projektowanych przez Wren'a 
jest skończenie piękny i każdy jest inny. Większość iest 
w stylu renesansowym, niektóre gotyckie. Jako m a t e r i i  
używał Wren Drzeważnie piaskowca, który wietrzejąc w wil­
gotnym i zadymionym powietrzu Londynu daje szlachetne 
czarno-białe efekty.

Zastanawiać nas może dzisiaj to nagromadzenie mnó­
stwa kościołów na stosunkowo małej powierzchni centrum 
Londynu. Wydaje się, że przypisać to należy nie tyle szcze­
gólnej pobożności Londyńczyków z końca 17 wieku, ile tak 
znamiennemu rysowi charakterystycznemu dla Anglików—ich 
zamiłowaniu do wyłączności posiadania i użytkowania: An­
glik chce mieć w s w o j e j  parafii s w ó j  kościół, 
może skromniejszy, ale s w ó j  własny.

Ze świeckich budowli monumentalnych Wren'a na uwn- 
ae  zasługuję pałace, jak Champion Court, teatr w Oxford, 
biblioteka w Cambridge i szpital w Chelsea.

Wren był ponadto przez długie lata posłem do parla­
mentu i przez pięćdziesiąt lal bez przerwy piastował urząd 
Ncdzorcy Robót Królewskich.

Z czynnego życia wycofał się dopiero w 85 roku życia, 
a  dożył lal 91.

Niełatwo w kilku słowach syntezy zamknąć charaktery­
stykę twórczości Wren'a. Być może najznamienniejszymi ce­
chami były: umiar, umiejętność operowania przestrzenią, 
a nade wszystko zupełny brak programowego formalizmu.

Wren tworzył swobodnie i przez wszystkie jego dzieła 
przemawia wrażliwa dusza człowieka-twórcy i gruntowna 
wiedza uczonego.

2. Fragment pałacu 
Hampton Courł. Dzieło 
Krysztofa Wren'a.

MOSTY KANAŁU REN —  AMSTERDAM.

W Holandii prowadzi się roboty przy budowie kanału, 
który pozwoli na przejazd najcięższego typu barek z Re­
nu do Amsterdamu. Typowy most nad kanałem posiada 80 m 
rozpiętości i wznosi się 9 m nad zwierciadłem wody.

Po przeprowadzeniu obliczeń porównawczych zdacydo-

Ż y c i e  bu
Z J A Z D  N A U K O W Y  

POLSKIEGO ZW IĄ ZK U  INŻYNIERÓ W  
BUDO W LANYCH

Polski Związek Inżynierów Budowlanych organizuje 
w dniach 15 — 16 —  17 marca b. r. w Warszawie pierwszy 
powojenny Zjazd Naukowy pod hasłem:

ORGANIZACJA I TECHNIKA ODBUDOWY

Tradycją Związku powstałego w roku 1934 jest zwoły­
wanie równoczesne ze Zjazdem Delegatów, który jest naj-

Jan Oderield

wano wykonanie wszystkich mostów w konstrukcji stalowej, 
która choć nieco droższa od żelbetowej zapewnia możli­
wość dokonywania przeróbetk względnie przesunięć. Za 
mostami stalowymi wypowiedziały się również czynniki woj­
skowa.

„De Inganłaur" — 3 m aja  1946 
Inż. E. O.

d o w I a n e
wyższą władzą Związku Zjazdów Naukowych poświęconych 
najpilniejszym bieżącym zagadnieniom technicznym wcho­
dzącym w zakres zainteresowań fachowych swych rzłonków. 
Dorobek przedwojenny Związku pod tym względem jest bar­
dzo duży i ogólnie znany w kołach technicznych.

Po wojnie —  po wznoy/ieniu działalności Związku i re­
aktywowaniu Oddziałów (Kraków, Wrocław, Katowice, Poz­
nań, Łódź, Warszawa, Lublin, Gdańsk i Szczecin) jest to 
pierwszy Zjazd Naukowy.

Najpilniejsze zagadnienie — to odbudowa Kraju. Tym 
zagadnieniom będą poświęcone obrady.
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UCZESTNICTWO
Prawo udziału w Zjeździe Naukowym posiada każdy 

członek P.Z.I.B. oraz każdy kogo interesuje zagadnienie or­
ganizacji i techniki odbudowy kraju, po uprzednim zgłosze­
niu i uzyskaniu Karty Uczestnictwc uprawniającej do wzięcia 
udziału w obradach poszczególnych sekcji.

Zgłoszenie na Zjazd przyjmują wszystkie Oddziały 
P.Z.I.B. oraz Sekretariat Generalny Komitetu Zjazdowego 
(Warszawa, Narbuta 26).

Koszta udziału w Zjeździe wynoszą: dla członków 
Związku 5 0 0  zł. dla nieczłonków 1 0 0 0  zł. Koszta powyższe 
obejmują koszta udziału w zapowiedzianych imprezach, 
wspólnej wieczerzy i Księgi Zjazdowej.

Koszta przejazdu pokrywa każdy uczestnik, przyczyni 
przewidziane jest uzyskanie 50% zniżki kolejowej.

Zamiejscowi uczestnicy Zjazdu będą mieli zapewniona 
zakwaterowanie, oraz wyżywienie 

OBRADY
Obrady Zjazdu poza częścią oficjalną toczyć się będą 

w 3-ch sekcjach, 
l iseiicjo zuyadnień ogólnych.

W ramach tej sekcji wygłoszone zostaną reteraty oraz 
przeprowadzona dyskusja w zakresie planowania ogolnego 
i gospodarczego z ograniczeniem do rozpatrywania proble- 
mow, dotyczących budownictwa i inżynierii w pracy nad od­
budową kraju.

Referaty w tej sekcji obejmować będą zakres jednego 
ze składników planowania, a  mianowicie:

1. Zagadnienie planu gospodarczego.
2. Zagadnienie sił fachowych.
3. Zagadnienie materiałów budowlanych i przemysłu 

maienatów budowlanych.
4. Zagadnienie sprzętu budowlanego i przemysłu sprzę­

tu budowlanego.
5. Zagadnienie organizacji.
6. Zagadnienie środków (finansowanie).
7. Zagadnienie badań  naukowych budownictwa,

li Sekcja zugoar^eń technicznych.
W ramach tej sekcji wygłoszone zostaną reteraty i pod­

jęta dyskusja w zakresie:
1. Zużytkowania materiałów w rumach nasz/ch możli­

wości i sposobu zwięKszania tych możliwości.
Pod określeniem „możliwości" należy rozumieć stan 
posiadania naturalnego, produkcyjnego (stan i roz- 
woj przemysłu), zużytKowanie materiałów z rozbió­
rek itp.

2. Oigumzacji i mechanizacji budownictwu.
Nuiczy oarozmc zakres oigamzacji, poruszonych 

w sencji zagadnień ogolnycn, gdzie otgumzucja 
trakiowuna bęazie w znuaem u struktury organizacyj­
nej w ramacn pianu gospoaarczego, natomiast w ra- 
macn sekcji zagaanien lecnmcznycn, organizacja bę­
dzie poiraiuowana do węzszego zaKiesu scisie tech­
nicznego, jaK np. organizacja ouaowy ibezposrednie- 
go wynonawsiwa specjainycn robot np).

3. Howycn maieriaio<v i nowycn baaań.
4. Nowoczesnycn meiod budowniciwa.
5. Zagaanien nauKOwo-konstruKcyjnych.

Ili Konieiencja sratykow i konsiruKioiuw.
Celem powyzszej konferencji będzie nawiązanie bliż­

szej współpracy naukowej inżynierów statyków i konstrukto­
rów, ogolny przegląd nowych osiągnięć w dziedzinie statyki, 
wytrzymałości i teorii nowych konstrukcyj.

W czasie konferencji wygłoszone zostaną również re­
feraty.
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Ogółem n a  Z j a z d  z g ł o s z o n o  d o t y c h c z a s  5 0  r e f e r a t ó w ,  

k t ó r y c h  t e m a t y  o g t o s i t i ś m y  v.’ p o p r z e d n i c h  n u m e r a c h  „ i n ż y ­

n i e r i i  i B u d o w n i c t w a " .

R e t e r a t y  n a  Z j e ź d z i e  w y g ł a s z a n e  b ę d ą  w  s k r ó c e n i u .  

F e ł n y  t e K s t  o g ł o s z o n y  z o s i a r t i e  w c z e ś n i e j  w  c z a s o p i s m a c h  

t e c h n i c z n y c h .  U a o i t K i  r e i e i a i o w  o t r z y m a j ą  w s z y s c y  u c z e s i m c y  

Z j a z a u  w  p o s t a c i  K s i ę g i  Z j a z d o w e j .

N a  p o a s t a w i e  p o r o z u m i e n i a  z  r e d a k c j a m i  c z a s o p i s m  

i e c h n i c z n y c n  r e i e i a t y  b ę a ą  o g ł a s z a n e  p r z e d  Z j a z d e m  w  n a ­

s t ę p u j ą c y c h  c z a s o p i s m a c n :  „ i n ż y n i e r i a  i B u d o w n i c t w o " ,  P r z e ­

g l ą d  B u a o w l u n y '  ; „ D r o g o w n i c t w o " ;  „ C z a s o p i s m o  l e c h n i c z -  

r . e  ,  o r a z  „ C e m e n t " .

R o z s y i a m e  p e t n e g o  t e k s t u  w s z y s t k i c h  r e f e r a t ó w  ( K s i ę g a  

Z j a z d o w u ;  z g ł o s z o n y m  u c z e s t n i k o m  n a s i ą p i  w  p i e r w s z y c h  

d m u c h  m a r c u ,  t a i ć  a b y  k a z u y  u c z e s t n i K  m ó g ł  s i ę  w  s p o k o j u  

z a p o z n a ć  z  i c n  t r e s c . ą  i p r z y g o t o w a ć  s i ę  d o  d y s k u s j i  w  c z a ­

s i e  z . j a z u u .

l e z y  p r o g r a m o w e  p o d j ę l e  p r z e z  Z j a z d  z o s t a n ą  p r z e d ł o ­

ż o n e  o a p o w i e a n i m  c z y n n i k o m  p a n s i w o w y m .

ZJAZD DELEGATÓW
W  o k r e s i e  Z j a z d u  N a u k o w e g o  z o s t a j e  r ó w n i e ż  z w o ł a n y  

Z j a z d  D e i e g a t o w  j u k o  s i u i u i o w o  p r z e w i d z i u n a  n a j w y z s z a  

w t a d z a  P .Z . I . B .

B ę a z i e  t o  p i e r w s z y  p o w o j e n n y  Z j a z d  D e l e g a t ó w ,  p r z e d  

k i ó r y m  z t o z y  s p r a w o z d a n i e  z e  s w e j  d z i a ł a l n o ś c i  l y r n c z u s o w y  

Z a r z ą d  O i c w n y  P .Z . I .B . ,  o s r a n y  p r z e z  N a d z w y c z a j n e  Z e b r a ­

n i e  w  d n i u  Z 4 . i a . 1 U 4 5  r.

Z j a z d  D e i e g a i o w  w y ł o n i  n o w y  Z a r z ą d  G ł ó w n y  P .Z . I .B . ,  

o i a z  w y i y c z y  p i u n  d z i a ł a l n o ś c i  z . w > ą z k u  n u  O i u e s  n a j D i a s z y .

P o z a  z a g a d n i e n i a m i  n a r u r y  o r g a n i z a c y j n e j  p i z e w i d z i a -  

n e  j e s t  r o z s z e r z e n i e  o b i a d  Z j a z d u  u e i e g i - . o w ,  p r z e z  w y g i o -  

s z e n . e  r e i e r u i o w ,  p r z e d / S A U i o w u n i e  n u j p , i n , e j s z y c n  z u g u u m e ń  

z v / i q z a n y c n  z  p r o g r a m e m ,  s t . u i a u r ą  Z - W ią z n u  i j e g o  u u z i a i e m  

w  n o w e j  k o n t i g u r u c j i  ś w i a t a  t e c h n i c z n e g o .

O a z i a i  w  z . j e z d z i e  D e l e g a t ó w  m a j ą  t y l k o  u p r a w o m o c ­

n i e n i  p r z e z  O d d z i a ł y  a e l e g a c i .  W s i ę p  n a  s a i ę  o b r a d  a o z w o -  

i o n y  j e s ł  r ó w n i e ż  d i a  z w y c z a j n y c h  c z ł o n k o w  Z w i ą z k u ,  j e d n a k  

bez p r a w a  g l o s o w a n i a .

I M P k E Z Y

W c z a s i e  t r w a n i a  Z j a z u u  i ^ u u k o w e g o  p r z e w i d z i a n e  j e s i  

- r z ą d z e n i e  S z e i e g a  i m p i e z  d i u  u t z e s m i i w W  z - j u - ł u u  ju « i  w y -  

u e e z K i  n u  c i u i v u w j i e  u u u u w y  i m u s r ,  l u n e i ,  l o m . s ^ u ,  u w u r z . e e  

K O i c j u w y j ,  z w i b u z c i i . b  I H i u s i u  ^ z u u i z e i u e  i p u s u j p  o u u u u u w y j ,  

p r z < = U s iu * i ł , e n i e  t e u i r u i n e  o r a z  w s p u r n u  K o i u e j u .

b i i z s z y c n  t n i u r i n u c j i  u u z i e i u  J C M e i u n u i  z - j a z c i u  w  l o k a ­

lu  k e a u o . c j i  „ i n ż y n i e r i a  i b u d u w m c i w o V y a i s z u w u ,  H u i o a i -  

t a  z * .

P U L i K i  t f O M f f l e k '  r t O K M A L l Z A C Y i H Y

k. v-'r ,.wi\iiVA I .

W o b ec  licznych  za py ta ń  ze sirony p roducen tów  
i konsum em ow , r o i i i u  i x o i r i i t e r  i S o n n u n z u e y j n y  w y- 
j u s h . u , z e  p r z e a w o j e n n e  r o i u u t  J o n i t y  z u u u W u j ^  

ł i t t u a i  s w q  w a z n u s c  l e c n m c z n q  a z  a o  c z a s u  i t w a j i .

In u  n ^ r m u c n  o u e c m e  d r u i w w a n y c i i ,  p o  r e w i z . j i  

z a z n a c z a  u n i e w a ż n i e n i e  s i a i c y j  w y u a n i a .

O  S i a n i e  r e w i z j i  p o s z c z e g o n i y c n  n u u n  n n o r m a -  

c j t  u a z i e i u j q  D i u r u  t x o n i i i e i u  y y u i i z a w a ,  r i e i u c M e -  

g a  Z  •*. i u i u z . e  n a i e z y  K i e r o w a ć  z a m ó w i e n i a  n a  n o r -  

i u y  p r z e u w o j e n n e  ^ l o i o K o p i e j  i z o r o r o w e  z a m ó w i e ­

n i a  n a  n o t t u y  n o w e .  ^ i p r z e a a z  u e i u i i C z n a  n o r m  n o ­

w y  c n :  i n o w u  K s u j y a r i n a  l e c n n i c z n a  ul .  1 ' o z n a n -  

i k a  12.
Sekretarz G ene ra lny  P.K..N.

(— ) Luz. C z . bzczeK ow sK i
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O  N O W E KADRY F A C H O W C Ó W  W  PRZEMYŚLE
C h k  A tv ts c z iv tM .

(bmp) Nie wszyscy doceniają jeszcze należycie ogrom 
korzyści, jaKie osiągnęłaby Polska rozbudowując swój prze­
mysł ceramiczny. Korzyści te są w pełni uza;admone, jfcśii 
się zwazy, ze odbudowa kia;U opiera się o budown.c‘« j ,  
które zuzytkowuje ogromne ilości materiałów budowliny ;"t, 
stanowiącycn najważniejszą gałęź przemysłu ceiamicz.im.j j ;  
powióre co najważniejsza — p r z e m y s ł  c e r a  m ■ c z- 
n y opiera o s u r o w c e  k r a j o w e .

Z ubolewaniem poakreślić należy, iż polski przemysł 
ceramiczny w okresie przedwojennym zasilany byi w bo 'h> 
przez lacnowców zagramcznycn. W chwili oóecnej stan 
takt nie byiby do pomyślenia; paiącą więc kon.ecznjtcq  
jest dostarczenie przernysiowi csiamiczne.nu nmum-m -c- 
chowcow-iechnikow i inzyn.erów ceramiKow, które o jp o  
w.adaioby ilości zakładów ceramicznych.

W Poisce, p r z e a  wojną me D / t o  n a  żadnej z w y ż s z y c h  

u c z e l n i  t e c n m c z n y c h  k a t e d r y  c e r a m i k i .  Jedyną s z k o l ą  k s t l a l -  

c ą c ą  w t y m  k i e r u n k u  b y ł o  p a ń s t w o w e  Liceum Ceram c:ne 
w Warszawie.

Rozbudowa i reorganizacja Liceum Ceramicznego 
nastąpiła z początkiemroku szkolnego 1S46 —  1947, kiedy 
to Warszawskie Liceum Ceramiczne przekształcone zo.i i o 
na Państwowe Liceum Ceramiczne i Szklarskie z wydnato- 
mi ceramicznym i szklarskim. Reorganizacja nastąpiła w p >
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rozumieniu z Ministerstwem Przemysłu, które za pośredni­
ctwem Centralnego Zarządu Przemysłu Mdterialow Budowla- 
nycn postanomio suo^ydiować tę uczelnię przez zacpat-  o- 
n.e jej w pomoce naukowe oraz przez udzielanie 
diow wszystkiiii uczinom szkoły,

PANiiW OW t LlCtUM CtRAMiCZNE i SZKLARSKIE 
mieści s.ę we własnym gmachu -przy ul. Hożej Nr. ba. Ma 
ono na celu przygotowanie młodzieży do pracy wykonaw­
czej w zakresie pizemystu ceramicznego, a  iniunow.c.e wy- 
robow ceglarsktch, katlarskich, ogniotrwałych, fajansowych 
i szklarskich.

Absolwenci Liceum obok praktycznego przygotowania 
zawodowego posiadają oapowieant za>ou wiauo.i.osct te- 
Oieijrcznycu, kio.e umozliWiują im szybkie wyrobienie s.ę 
na w/ks^iuiconycn tacnowcow w dowolnym dziale p.zem/- 
słu ce.amicznego.

N a u k a  w Państwowy!.'. Liceum Ceramicznym i Szklarskim 
trwa trzy lata (tj  poiroczy, 46 godzin zujęć tygodniowo). 
W czasie tern wakacyjnych uczniowie odoywaju prai\tyKę 
w zakładach ceramicznych. Po złożeniu egzaminów — ucz­
niowie otrzymują świadectwo ukończenia liceum z tytułem: 
technik-ce.amik, lub technik, szklarski.

Od odpowiednio przeprowadzonej propagandy w szkol­
nictwie i od sity liczebnej kadr młodych facnow^ów zależeć 
będzie przyszły rozwój pr--amysłu ceramicznego w Polsce.

Ustawodawstwo i orzecznictwo
OKÓLNIKI MINISTERSTWA O DBUDO W Y.

44. Okólnik Nr. 29 z 24.X.1946 r. L.III/9407/6/46 o 
sprztsaaży artykułów reglamentowanych *)

45. Okólnik Nr. 30 z 14 listopada 1946 r. L. de. 
V - 2 - 1 o«3/46 o rejestracji sił technicznych z dziedziny 
budownictwa.

Okólnik ustala sposób rejestracji sił technicznych w 
dziedzin.e budownictwa, której obow.ązek ustanowiony zo­
stał dekretem z 5 września 1946 r. o rejestracji i przymu­
sowym zadudnieniu fachowych sił technicznych z dziedziny 
budownictwa na rzecz odbudowy Kraju (Dz. U. R. P. Nr. 17 
poz. 266) *••).

Poza tym okólnik wyjaśnia, że za majstrów budowla­
nych uważa się majstrów: murarskich, ciesielskich', kamie­
niarskich, dekarskich, blacharskich, malarskich i lakierni­
czych, ślusarskich, stolarskich, zduńskich (kaflarskich), bru- 
kctskich, studniarskich i sztukatorskich, zaliczając balo­
niarzy do majstrów murarskich.

Do majstrów instalacyjnych okólnik zalicza majstrów kc- 
nalizacyjno-wodociągowych, centralnego ogrzewania, gazo­
wych.

46. Okólnik Nr 31 z 28.XI.1946 r. w sprawie norm wyna­
grodzenia za prace inżynierskie w zakresie domowych in­
stalacji wewnętrznych. Okólnik ustala zasady obliczania wy- 
nagtodzeń za prace inżynierskie, dotyczące urządzeń wodo­
ciągowo - kanalizacyjnych, cantralnego ogrzewania, gazo­
wych i elektrycznych, wykonywane na rzecz Skarbu Państwa. 
Wynagrodzenie za powyższe prace, w myśl okólnika powin­
no być obliczane, z zastosowaniem do ustalonych w nim 
norm mnożnika 15, przy dzielniku 22 dla robót wodociągo­
wo - kanalizacyjnych i gazowych, i dzielnika 25 dla robót

*) Treść okólnika została omówiona w innym miejscu 
(patrz sfr. 381).

**) Patrz „Przegląd Budowlany" Nr 10/11, str. 337.

elektrycznych. Równocześnie został uchylony okólnik Nr 3 z 
16.11.1946 r.

47. Okólnik Nr 32 z 28.XI.1946 r. o uzgodnieniu planów 
i wytycznych przez urzędy pionowania przestrzennego z wła­
dzami i organami publicznymi (L. dz. O. M. 398/46).

Okólnik ustala tryb uzgadniania z zainteresowanymi wła­
dzami i organami ptanów i wytycznych, opracowanych prz*sz 
o tgana planowania przestrzennego.

Uzgadniać należy zasady pianów, przed przystąpieniom 
do icn sporządzenia i projekty planów w roku ich opraco­
wania oraz wytyczne, w stadium ich piojektowania, — z rów­
nymi hierarchicznie władzami i organami. W razie koniecz­
ności poglądów organow planowania przestrzennego, z jed­
nej strony, i zainteresowanych władz i urzędów, z diugi*sj 
stiony rozstrzygają, gdy rozbieżność powstała pom.ędzy 
miejscowym urzędem planowania przestrzennego a władzą 
lub organem, pośrednio podległymi władzy centralnej — re- 
g onalne dyrekcje planowania przestrzennego w porozumie­
niu z odnośnymi władzami równorzędnymi, a  gdy rozbież­
ność powstała pomiędzy regionalną dyrekcją a  tymi wła­
dzami — Ministerstwo Odbudowy w porozumieniu z właś­
ciwą władzą naczelną.

48. Okólnik Nr 33 z 17.XII.1946 r. w sprawie kursu dla 
gazmistrzów (L. dz. B. Z, 1740/46),

Okólnik podaje do wiadomości o zorganizowaniu przaz 
Polskie Zrzeszenie Gazowników, W odociągow ców  i Techni­
ków Sanitarnych w styczniu 1947 r. w Bydgoszczy kursu dla 
gazmistrzów i zaleca de legow anie  na powyższy kurs przez 
zarządy miejskie odpowiednich kandydatów .

49. Okólnik Nr 34 z 18.XII.1946 r. w sprawie utrzymania 
płac robotniczych w ramach układu zbiorowego pracy w 
przemyśle budowlanym (L. dz. 111/15420/2/40) ■).

Okólnik zabrania urzędom, instytucjom publicznym i przed 
siębiorstwom pańslwowym akceptowania stawek plac robot-

*) Patrz komentarz (W. Z.) sfr. 381.
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niczych, wyższych od przewidzianych w układzie zbiorowym 
piacy. W przypadkach, gdy zostały już zawarte umowy o 
pracę, oparte na stawkach płac wyższych, należy w rrwśl 
okólnika spowodować ich wvpowiedzenie. Równocześnie 
z zastosowaniem stawek układowych, okólnik poleca wpro­
wadzenie akordowego systemu płac.

SPRZEDAŻ ARTYKUŁÓW  'S 'G LA M EN TO W A N YC H .
Okólnikiem Nr. 29 z 24.X.1945 r. L.111-9407/6/46 Mini­

sterstwo Odbudowy ustaliło zasady sorze^daży artykułów 
reglamentowanych, używanych przy budowie.

Artykuły te po cenach sztyv/nych maiq bvć dostarczone 
dla robót wykonywanych z funduszów państwowych I spo­
łecznych oraz przy remoncie domów jednorodzinnych, nie- 
czynszowych, zniszczonych lub uszkodzonych wskutek dzia" 
łań wojennych,, następuiącej kategorii obywateli:

a) rolników, zakwalifikowanych do korzystania z po" 
mocy państwowej przy odbudowie,

b) robotników i pracowników, żyjących z pracy na" 
jemnej i nie mających innych źródeł dochodu".

Z przytoczonego brzmienia okólnika wynika, że dla ro' 
bóf wykonywanych z funduszów państwowych i społecz­
nych omawiane artykuły będą dostarczane po cenach sztyw­
nych niezależnie od przeznaczenia wznoszonych lub odbu­
dowywanych budynków, a  więc zarówno mieszkalnych, ja*
i niemieszkalnych, a  jeżeli chodzi o budynki mieszkalne, nie­
zależnie od tego, dla jakiej kategorii lokatorów mają by^ 
przeznaczone, i że ograniczenie co do kategorii osób mo" 
gących korzystać z cen sztywnych, dofvczy tych wypadków, 
gdy roboty są wykonywane nie z funduszów państwowych 
lub społecznych, lecz z funduszów osób prywatnych. Okól” 
nik nie określa bliżej, jakie tundusze należy zaliczyć do 
kategorii osób, mogących korzystać z cen sztywnych, do’ 
tyczy łych wypadków, gdy roboty są wykonywane nie z fun­
duszów państwowych lub społecznych, lecz 7. funduszów 
osób prywatnych. Okólnik nie określa bliżej, jakie fundusze 
należy zaliczyć do kategorii społecznych. Wydaje sTę właści­
wym zaliczenie do tej kategorii funduszów zarówno łakich 
instytucji, jak Powszechny Zakład Ubezpieczeń Wzajemnych, 
jak i zwykłych Spółdzielni mieszkaniowych albo mieszka- 
niowo-budowlanych.

Dla wszelkich innych robót artykuły budowlane mają 
być dostarczane po cenach komercyjnych.

Przydział artykułów budowlanych powinien odbywać się 
na podstawie z góry ułożonego planu z zachowaniem wa­
runków:
1) że w pierwszym rzędzie należy pokryć zapotrzebowanie

na artykuły po cenach sztywnych.
2) że sprzedaż powinna być dokonana w okresach, na któ­

re artykuły były przydzielone —  bez przetrzymywania
remanentów.

Różnica porrrędzy ceną sztyv/ną a ceną komercyjną ma 
być odprowadzona w całości na fundusz aprowizacyjny.

Ceny komercyjne mają być ustalane w porozumieniu 
z Departamentem Ekonomicznym Ministerstwa Przemysłu.

Materiały mają być, dostarczone bezpośrednio konsu­
mentom, a nie pośrednikom.

Rozdysponowania materiałami będzie dokonywało Mi­
nisterstwo Odbudowy za pośrednictwem władz odbudowy
I i II instancji.

PRZESTRZEGANIE STAWEK PŁAC, 
U R EG U LO W A N Y C H  W  UKŁADZIE 

ZB IO R O W Y M .
Sprawa płacenia stawek wyższych niż przewiduje układ 

zbiorowy została ostatnio poruszona w okólniku Minister­
stwa Odbudowy Nr. 34 z dnia 13 X1I.1946 r. Okólnik łen
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skierowany do W D. O., BOS'11. wsrvstkich Ministerstw 
5>. P. B. i O nfro lneao  Za'zadu Państwowvrh Przedsię­
biorstw Budowlanych ma brzmienie nasfępuiące:

„W końrii sezonti budr>wlnneqo. w tw'd^Wi 7 r>rrei<c'<">- 
wvm nns’l0" '0"'' r*-bót daie s*e rnitwnjvr ł*»nrl«rtrirj ?W''Ż- 
Itowa w dziedzinie płac pracowników przemysłu budowla­
nego.

W  wi<=*tti wvpodkrich stwipird^An^ 17 ur7**d'». in-
sMnrie pt)Wir7n(> i nr7edsi<=»bnrstwn pr«Aeł*»/rłw«,
wipnre roboty h"d^wlrfn<> nkreotuin sławki nłac roK^łni- 
C7V'*h w w t c t n'ż prTftwMłiripfi w ob^winTiiirf*"''^ w rtr-rA- 
myśle budowlanym układzie 7hiorow''m prn<-v. Prnktvka te­
go rodzaiu ipst niedoDUszczalna, gdyż z jednpi stronv wv- 
wołuie anarchię na rynku płacy i ren. z drinipi strnnv 
mo7= ętnnov-'ć punkt wviscia do żndnnia zw-'żki płac 
W układzie zbiorowym pracy, kłóry będzie zawarty na no­
wy sezon budowlany.

Z pow 'ższvch wznlędów Ministerstwo OHHjdowv wskn- 
ziiie nn konieczność nctvrhmiasfoweno di' tr 'sowaniri wy­
sokości płac pracowniczych w przemyśle budowlnnvm do 
stówek pr7vi*tvch w oKrt>A/<n7uiacvrn układzie zbiorowym 
pracy. W tvm cft'j należy soowodowoć wypowiedzenie 
umów o pracę opcrtvch na stawkach płac wyższych, niż 
prrewidziare w ukłodzie zbiorowym pracy i przejść na 
stawki określone ukłcdem zbiorowym pracy.

Równocześnie z  zastosowaniem stawek układowych n a-
I e ż v w p r o w a d z i ć  a k o r d o w y  s y s t e m  p ł a c ,  
b ę d ą c y  p o d s t a w a  u k ł a d u  z b i o r o w e q o  
p r a c y .  Przy wprowadzeniu akordoweqo systemu płac, 
rea lna- wartość zarobków robotniczych może nie ulec ob­
niżce, a w w etu wypadkach nawet podnieść się, dzięki 
zwiększonfej wydajności pracy".

Okólnik 'en należy rozumieć w ten sposób, iż Mini­
sterstwo Odbudowy zleca państwowym i samorzqdowvrn 
przedsiębiorstwom budowlanym, aby w stosunku do swoich 
pracowników nie stosowały wvzszvch stawek płac. niż to 
przewiduie układ zbiorowy. Okólnik fen jest zarazem wska­
zówką dln prywatnecso p - » ^ vstu budowlanego, aby rów­
nież przestrzegał stawek układu.

Zagadnienie to ma 2 aspekty: gospodarczo-społeczny oraz 
piawny.

Z punktu widzenia interesów ekonomicznych przemysłu oraz 
zn względu przestrzegania rządowej polityki płac i cen — 
podwyższenie stawek płacy, przewidzianych w umowie zbio­
rowej jest niepożądane. Dały temu wyraz wielokrotne wypo- 
v/iedzi miarodajnych czynników urzędowych.

Jeżeli natomiast chodzi o aspekt prawny zagadnienia, to 
przedstawia się on odmiennie.

W myśl przepisów prawnych układ zbiorowy ustala fylko 
dolną granicę zarobków pracowniczych. Kodeks Zobowiązań 
w art. 44^ stanowi: ,,Postanowienia umów indywidualnych, 
mniej korzystne dla pracowników, niż postanowienia układu 
zbiorowego są nieważne. Zamiast nich mają moc odpowied- 
r ie postanowienia układu zbiorowego.

Niema natomiast w Kodeksie Zobowiązań przepisu od­
wrotnego, któryby unieważnił warunki korzystniejsze niż prze 
widziane w układzie zbiorowym.

Ustawa z 14.IX.1937 r o układach zbiorowych pracy 
w art. 7 stanowi: „Postanowienia układu żbiorowego pracy 
korzystniejsze dla pracowników, n ż postanowienia indywidual­
nych umów o pracę, zastępują z mocy prawa odnośne posta­
nowienia tych umów, jednak postanowienia indywidualnych 
umów o pracę, korzystniejsze dla pracowników niż postano­
wienia układu zbiorowego pracy, pozostają w mocy".

Utarta, wieloletnia praktyka sądowa, uznaje w całej pełni 
ważność umów indywidualnych, korzystniejszych od posta­
nowień umowy zbiorowej.

W. Z.
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BEZPIECZEŃSTWO I H IG IEN A PRACY
W  Z A K ŁA D A C H  PRACY

W Nr 62 Dziennika Ustaw z 1946 r. pod pozycjq 344, ogło­
szone zostato rozporządzenie Minisjra Pracy i Opieki Spo­
łecznej, wvdane łącznie i w porozumieniu z zainteresowa­
nymi ministrami o bezpieczeństwie i higienie pracy.

Stosownie do przepisu art. 2 ust. 1 rozporządzenia każdy 
zakład pracy powinien posiadać odpowiedzialnego kie­
rownika i o tym kto kieruje zakładem pracodawca obowią- 
zcny jest zawiadomić obwodowego inspektora pracy w 
terminie miesięcznym od daty uruchomienia zakładu, a  je­
żeli zakład istniał w dniu 25.XI.1946 r. od tego dnia. Kie­
rownik zakładu w tym samym terminie obowiązany jest za­
wiadomić obwodowego inspektora pracy o nazwiskach, za­
kresie czynności i odpowiedzialności osób, wyznaczonych 
przez niego do sprawowania kierownictwa poszczególnych 
działów pracy, nadzoru nad pracą lub nadzoru technicz­
nego (§ 2 ust. 2) — oczywiście, jeżeli osoby takie stosownie 
do potrzeby zostały przezeń wyznaczone.

Osoby, sprawujące kierownictwo zakładu pracy lub posz­
czególnych działów pracy, nadzór nad pracą, nadzór tech­
niczny łub nadzór lekarsko - higieniczny, są obowiązane do 
stałego pouczania osób sobie podległych o treści przepisów 
rozporządzenia oraz nadzoru nad ich przestrzeganiem (§ 1 
ust. 2).

Rozporządzenie zawiera przepisy:
1) o urzędrenłu  i utrzymaniu budynków zak ładów  pracy,

jak: a) o utrzymywaniu budynków, b) o otoczeniu budynków,
c) o pomieszczeniach w budynkach, d) o podłogach, e) o 
oknach, f) o drzwiach, g) o przejściach w budynkach, h) o 
konstrukcjach pomocniczych nad poziomem otoczenia, i) o 
schodach, drabinach, pochylniach, j) o zagubieniach i ot­
worach, k) o ogrzewaniu pomieszczeń, I) o wentylacji, m) o 
oświetleniu, n) o higienie otoczenia zakładu pracy, o) o 
środkach przeciwpożarowych;

2) o budowie, utrzymaniu i obsłudze urzędzcA technicz­
nych w zak ła dach  pracy, a w szczególności: a) o ogólnych 
warunkach, jakim powinny odpowiadać urządzenia tech­
niczne, b) o silnikach, c) o pędniach i innych przenośnikach 
siły (wały, koła napędowe, koła zębate), d) o urządzeniach

elektrycznych, e) o przewodach rurowych I zbiornikach, f) o 
transporcie (podnośniki, koleje, koleiki, transport materiałów 
niebezpiecznych, transporf samochodowy, konny, ręczny, o 
ładowaniu i wyładowywaniu, h) o magazynowaniu, i) o ro­
botach specjalnie niebezpiecznych;

3) o środkach ochrony i higieny osobistej pracowników, a 
mianowicie: a) o odzieży ochronnej, b) o ochronie oczu, c) o 
ochronie uszu, d) o ochronie narządów oddychania, e) o 
ochronie rąk, f) o jadalniach, g) o umywalniach i urządze­
niach kąpielowych, h) o szatniach, i) o ustępach, j) o schro­
niskach, k) o wodzie do picia.

W stosunku do zakładów nowopowstających rozporządze­
nie weszło w życie z dniem 25.XI.1946 r. w stosunku zaś 
do zakładów istniejących, częściowo z dniem 25.XI.1946 i , 
częściowo zaś wchodzi w życie w terminach późniejszych 
(poszczególne przepisy wchodzą w życie w terminach 3 mie­
sięcy, 6 miesięcy, roku, wieszcie 2 lat licząc od daty ogło­
szenia rozporządzenia t. zn. od dnia 25.XI.1946 r.) Dalsze 
odroczenie, dostosowania istniejących zakładów do posz­
czególnych przepisów jest dopuszczalna w wypadkach wy­
jątkowych za zgodą obwodowego lub okręgowego inspek­
tora pracy, który w razie potrzeby, ze względu na zagro­
żenie życia lub zdrowia pracowników może również znżą- 
dać wcześniejszego dostosowania istniejącego zakładu do 
poszczególnych przepisów rozporządzenia.

Rozporządzenie nie stosuje się do statków morskich
i rzecznych,

Z dniem wejścia w życie rozporządzenia albo poszcze­
gólnych jego przepisów tracą moc obowiązującą odpo­
wiednie przepisy dotychczasowe a w szczególności: Przepi­
sy o bezpieczeństwie pracy w zakładach fabrycznych z 
19.II.1913 r. (Dz, U. Rozp. Ros. Nr 103 poz, 1515) i Rozpo­
rządzenie Kierownika Ministerstwa Handlu w porozunv«niu 
z Ministerstwem Spraw Wewnętrznych z 23.XI.1905 r., któ­
rym wydane zostały ogólne przepisy celem ochrony ż / ' i a
i zdrowia robotników pomocniczych (Dz. U. Austr. Nr. 176). 
Nie straciło natomiast mocy obowiązującej rozporządzanie 
Ministrów Spraw Wewnętrznych i Opieki Społecznej o prze­
strzeganiu warunków Bezpieczeństwa i higieny przy robo­
lach budowlanych z 23.V.1935 r. (Dz. U. R. P. Nr 50, poz, 
3Ł9) *) S-

KOMUNIKATY: 
B I U R A  

K o m i s j i  N o r m a l i z a c y j n e ;  B u d o w n i c t w a  
cr a z  P o l s k i e g o  K o m i t e t u  N o r m a l i z a c y j n e g o
z dniem  25 lis to p a d a  1946 r. przeniesione zosta ły  
do  b. p a ła c u  Zam ojsk ich  —  ul. P ie rack iego  t/2 /4 .

TABLICE LICZBOW E DO O G R ZEW N IC TW A 
I W IETRZENIA.

W o b e c  w ycze rpa n ia  się n a k ła d u  po lsk iego  w y ­
d a n ia  p od ręczn ika  R ietschel'a  p. ł . : „O g rz e w a n ie  
i w ie trze n ie ", zo s ta ły  w ykonane  ko p ie  ta b lic , ja k o  
pom oc d la  p ro je k tu jących .

O d b itk i n ab yw a ć  m ożna w  kreślarn i Po litechnik i 
u p. Ja b łońsk ie j (ha ll-p a rte r)

S P R O S T O W A N I E :

W  num erze 10/11 zauw ażono  następu jące  o m y ł­
ki, k tó re  pon iże j p rostu jem y:

na str. 307 w inno  b yć : P rzem ów ienie  Lecha 
G rabow sk iego .

na str. 323 p o d  ty tu łem  ta b e li w inny  b yć  nastę­
pu jące  oznaczen ia :

(1) GRUZ: 1/2 ce g la n y  +  1/2 be tonow y,
(2) GRUZ: cea lany,
(3) G RUZ: 1/2 ce g lan y  +  t /2  z kam ien ia  na ­

tu ra lnego ,
na str. 325 im ię i nazw isko a u to ra  a rtyku łu  w in ­

no b rzm ieć: Stefan K o łod z ie jczyk .
na str. 328 i 329 w a rtyku le  p. ł. „O  pop raw ne  

nazw y maszyn b u d o w la n y c h " oouszczono nazw isko 
au to ra  a rty k u łu : M ie czys ław a  K ra jew skiego .

W  tym że a rtyku le  w  tabe łce  na str. 329 w in ­
no być :

pkt. 3 w iersz 1 i 2 —  rys. 1, 2a, 2b,
pkt. 3 w iersz 3 —  rys. 3a.

*) Patrz: „G. Szymkiewicz —  Prawo budow lane  i z a b u ­
dowanie osiedli" wyd. 1938 r. do  art. 376.
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Czytelnikom pomyślnego
N o w e g o

Na marginesie ko
W  zw iązku z re fe ra tam i, a rtyku ła m i i rozw aża ­

n iam i o m a w ia jącym i dz iedz inę  kam ien iarską  i moż­
liw ości rozw o ju  u nas tego  przem ysłu  nasuwa sią 
szereg uw ag, kfóre  n a le ża ło b y  d la  d o b ra  spraw y 
uw zg lędn ić . Nasz m ło dy  przem ysł kam ien iarsk i nie 
p o s ia d a ją cy  w ie low iekow ych  tra d yc ji an i tak w spa­
n ia łych  ka rt w historii ja k  fo obserw ow ać m ożem y 
na zachodzie  we W łoszech, Francji itp . n ie może 
w chw ili obecne j znaleźć w łaśc iw ego  kierunku swe­
go  rozw o ju , w brew  z d a w a ło b y  się w yb itn ie  sprzy­
ja ją cym  w arunkom  ja k ie  stw arza O d b u d o w a  Kra ju.

Okres za bo rów  i ówczesna m arfw o fa  g o sp o d a r­
cza naszego kra ju  nie sp rzy ja ła  w  najm nie jszym  
S to p n iu  rozw o jow i tej g a łę z i przem ysłu.

Po odzyskan iu  n ie po d le g ło śc i p o w s fa ły  now e 
p o trzeb y  budow n ic tw a  państw ow ego  —  sp ow odo ­
w a ły  one naw et s łabe  odruchy zo rg an izow an ia  
i u ruchom ien ia  leg o  przem ysłu. M ó g ł on w b ud ow ie  
ówczesnej Polski za jąć  należne mu miejsce, je d n a k
i is tn ia ło  ;witedy w ie le  przyczyn, k tó re  nie p o z w o liły  
fe g o  os iągnąć. B y ły  to : >

R o k u

życzy R E D A K C J A

ngresu techników
1. trudności w  w yzyskan iu  ówczesnych naszych 

m ożliwości surow cow ych.

2. konieczność b u d o w y  i rozb ud ow y  za k ła d ó w  
na skalę p rzem ysłow ą,

3. n iechęć inw estow an ia  k a p ita łó w  tak  k ra jo ­
w ych ja k  i zagran icznych  w m a ło  ren tow ną  
ich zdan iem  dziedzinę, n ie  zabezp ieczoną  
c ią g ło śc ią  p racy  o raz niesłusznie uw ażaną  
ja k o  luksusową na k tó rą  nas jeszcze nie słać.

4. zb y ł m a łe  p rzyg o ło w a n ie  teore tyczne  i b rak  
p ra k tyk i w  dz iedz in ie  s tosow ania  kam ien ia  
w śród naszych inżyn ie rów  i a rch itek tów .

Dzisia j sy tuac ja  o ty le  się zm ien iła , że uzyskaliś­
m y b o g a te  zasoby różn o rod ne g o  surowca kam ienr 
nego  o raz zo rg an izow an e  na b. w ysokim  poz iom ie  
p rzem ysłow ym  ka m ie n io ło m y  i z a k ła d y  w ytw órcze, 
k tó re  m ożem y stosunkow o n iew ie lk im  w ys iłk iem  fi­

nansow ym , fia lo m ia s t dużym  o rg a n iza cy jn o -lu d z - 
kim  uruchom ić i zaprząc  d o  o d b u d o w y  naszego

- kra ju .
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O becny  stan przem ysłu  jest okresem  p rze jśc io ­
wym , charak te ryzu jącym  s ta łą  dążność do  o krzep ­
n ięc ia  ó rg a n izó cy jn e g o  i p rzy jęc ia  tak ich  form , Ic'd- 
reby  n a jb a rd z ie j o d p o w ia d a ły  specyficznym  w a ­
runkom  p ra cy  fego  przem ysłu .

Jednoczesne w ykon yw an ie  zam ów ień  b ieżących, 
p rze jm ow an ie  i u rucham ian ie  poszczegó lnych  za ­
k ła d ó w , studia  nad  na jlepszym i techn icznie  sposo­
b am i w yrobu  m a te r ia łó w  kam iennych —  d a ją  m oż­
ność fakże  kry tycznego  spo jrzen ia  na ca łość na ­
szej p racy  i zd an ia  sobie  sp raw y z doda tn ich
i u jem nych je j o b ja w ó w .

R ozw ażan ia  o p a rte  na b ieżące j p racy  z a k ła ­
d ów  przem ysłu  kam ien ia rsk iego  nasuw a ją  nastę­
p u jące  u w a g i:

1) R ac jona lna  p ra ca  z a k ła d ó w  w ym a ga  zużytko- 
w yw a n ia  wszystkich w ytw arzanych  p ro du k tó w , 
a  w ięc i ubocznych m a te ria łó w .
K a m ie n io ło m y  nie są w  stanie p ro d u ko w a ć  
w y łą czn ie  ty lk o  te asortym enty, ja k ie  o d p o ­
w ia d a ją  M in isterstw u K om un ikac ji, m im o, żę 
jest g łó w n ym  ich o d b io rcą .
M in is te rs tw o  K om un ikac ji w inno  pom yśleć
0 o d p o w ie d n im  zuży tkow an iu  m a te r ia łó w  p o ­
bocznych w  swoim  resorcie.

2) Celem  o s iągn ięc ia  oszczędności w  transporc ie  
fa k  m a te r ia łó w  kam iennych  d ro go w ych , ja k
1 p ro d u k tó w  kam iennych d la  b u d o w n ic tw a  —  
na leży  rozb ud ow a ć K ie leckie  i K rakow skie  Z a ­
g łę b ia  K a m ie n io ło m ow e  d la  zw iększenia  p ro ­
d ukc ji tych m a te ria łó w .
M in is terstw a Przemysłu i O d b u d o w y  w inny 
p rzys tąp ić  d o  sporządzen ia  o d p o w ie d n ie g o  
p lanu , u w zg lę d n ia ją c  m ożliwość zastosow an ia  
urządzeń m aszynow ych z n iektó rych  ka m ien io ­
ło m ó w  D o lnego  Śląska.

3) M in is te rs tw o  K om un ikac ji w inno  szczegó łow o  
p rze a n a lizo w a ć  sp raw ę transportu  po trzebne ­
g o  mu m a te ria łu  i ta k  g o  z a p la n o w a ć  w  ilo ­
ści i czasie, a b y  nie k o lid o w a ł z innym i p rze ­
w ozam i o w ie lk im  znaczeniu gospodarczym  
d la  Państwa (żywność, w ęg ie l itp .)
W  zw iązku  z tym  n a le ż a ło b y  także  w yko rzy ­
stać is tn ie jące  m ożliw ości transportu  w od ne go  
d la  m a te r ia łó w  kam iennych.

4) D la  na leży teg o  rozw o ju  przem ysłu  ka m ie n io ­
ło m o w e g o  na leży  w yd a ć  odnośny dekre t regu­
lu ją cy  sp raw ę w yko rzys tan ia  te renów  z p o k ła ­
dam i kam iennym i.

5) Z a leca  się s tosow anie  w  ja k  najszerszej ska li 
m a te ria łu  kam iennego  we wszystkich d z ie d z i­
nach, gdz ie  m ożna zastąp ić  używ ane  d o tą d  ; 
m a te r ia ły  (cem ent, be ton , d rew no , sta l) naw e t 
w  w yp a d ka ch  pozo rn ie  wyższych kosztów .

6) M in is te rs tw o  O d b u d o w y  w inno  z rew idow ać  
sw oje stanow isko  i co fnąć zakaz stosow ania  
liców ek  kam iennych o raz  w yda ć  odnośne za ­
rządzen ia  ce lem  ich rozpow szechn ian ia .

7) M in is terstw o Przemysłu z p o d le g ły m  mu Cen­
tra lnym  Z arządem  Przemysłu M e ta lo w e g o  
w fr-rto  na tychm iast p rzys tąp ić  doi zb a d a n ia  
m ożliw ości sze rok iego  zastosow an ia  o d p a d ­
kó w  b aza ltu  i innych to p liw ych  g a tu nkó w  
kam ien i w  przem yśle.

8) N aw iązu jąc  do  p rze dw o je nn e go  eksportu  na ­
szych w y ro b ó w  kam iennych —  na leży  zw ró ­
cić u w a gę  M in is te rs tw a  Ż eg lug i i H and lu  Z a ­
g ra n iczn eg o , ja k  rów n ież naszych eksporte ­
rów  i im p orte ró w  na rynkach zagran icznych.

9) M in is te rs tw a  O d b u d o w y  i Ku ltury i Sztuki w in ­
ny b ezw łoczn ie  p o w o ła ć  d o  życ ia  fa cho w ą  
o rg a n iza c ję  w ykonaw czą , k tó ra  p o s ia d a ła b y  
w y łączn e  p ra w o  i zadę łaby się ca łk o w ic ie  
p rze p row a dze n ie m  ro b ó t renow acy jnych  za ­
by tkow ych  d z ie ł sztuki kanrreniarskie j w  Polsce.

10) M in is te rs tw a : Przemysłu, Kom un ikac ji,. O d b u ­
d o w y  i O św ia ty  w inny w spó ln ie  p rzys tąp ić  d o  
rozb ud ow y  istn ie jących kursów  kam ien ia rsk ich  
p rzy  kam ien io ło m a ch , p rzyśp ieszenia  urucho­
m ien ia  szko ły  kam ien ia rsk ie j w  Chęcinach i o r­
g a n iza c ji „Techn iczne j S zko ły K a m ie n ia rsk ie j"
i Sekcji K am ien ia rsk ie j p rzv W yd z ia le  Budow ­
lanym  na Politechnice Śląskiej.

11) D la  podn ies ien ia  poziomu, fa cho w eg o  i e tycz­
nego  p ryw a tn e g o  przem ysłu  ka m ie n io ło m o w e ­
g o  i kam ien ia rsk iego , na leży rea k tyw ow a ć  
d aw ne  „Z rzeszen ie  Przemysłu K a m ie n io ło m e- 
g o  i E ksp loa tac ji M ine ra lnych  w  Polsce" (d a ­
ją c  a na lo g iczn e  p ra w a , ja k  S towarzyszeniu 
P rzem ysłow ców  B udow lanych) w raz z konce ­
s jonow an iem  fe go  przem ysłu  i z o bo w ią zk ie m  
na leżen ia  d o  Zrzeszenia.

12) Przystąpić na leży natychm iast d o  zo rg an izo ­
w a n ia  p la n o w e g o  k ie row n ic tw a  ca łośc i p rze­
m ysłu k a m ie n io ło m o w e g o  i kam ien ia rsk iego
i ześrodkow an ia  g o  w  jednym  ręku. O rg a n iza ­
c ją  ta ką  b ęd z ie  p o w o ła n ie  o d o o w ie d n ie j ko ­
m órk i, d z ie lące j się na trzy sektory : państw o­
w y , sam orządow y i p ryw a tn y  z R adą  Tech­
n iczną Przemysłu K a m ie n io ło m o w e g o  orzy 
Prezesie C.U.P. na czele. j).
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Jerzy ChoKodziński i S te fan  Sun derlan d.

Kamień w odbudowie kraju
i.

Problem znalezienia najwłaściwszych maieriałów budo­
wlanych i najlepszych form ich zastosowania w odbudowie 
zniszczonych krajów jest dziś lematem statych studiów i roz­
ważań wielu uczonych i techników-praktyków wszystkich na­
rodów zniszczonej Europy.

Oczywiście, że powszechny brak używanych dotąd ma­

teriałów, jak również brak sił wykwalifikowanych zmusza 
myśl techniczną w kierunku poszukiwania nowych materia­
łów i nowych metod budownictwa,

Metody prefabrykacji standaryzowanych elementów bu­
dowlanych coraz bardziej przyjmują się na świecie, dając 
w efekcie przyśpieszenie czasu budownictwa i potanienia 
budowli.
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P r a g n i e  s i ę  f u  o s i q g n q c  j e d n o c z e ś n i e  —  f a ń s z y  m a t e r i a ł  

{ b u d o w l a n y ,  o p a r t y  z w y k l e  n a  s u r o w c u  o d p a d k o w y m  l y h  

n i e u ż y t e c z n y m  d o t q d  ( z n a m y  w i e l e  s z u m n i e  r e k l a m o w a ­

n y c h  p a t e n t ó w ,  c z ę s t o  m e w q t p l i w i e  i s t o t n i e  p o ż y t e c z n y c h  

o r a z  z m n i e j s z a j q c y c h  k o s z t a  s a m e g o  w y k o n a n i a  b u d o w l i ) .

Oto jak jeden z farncuskich architektów p. Francois Vila!* 
ujmuje fo zagadnienie w artykule „Czy bedziemy odoudo- 
wywać w kamieniu", w znanym miesięczniku „L‘Architecture 
d'aujcurd'hui", Nr. 5 — 1ł46:

„Czy pozostanie, jako nieprodukcyjny fen kapitał, jakim 
jest „kamień"?

W obecnej sytuacji wielkich zniszczeń naszego dorooku 
pokoleń, wyrazów najszlachetniejszej myśli ludzkiej — kult 
dla przeszłości, kult dla jego piękna stawać się będz e co­
raz powszechniejszy. Będziemy coraz częściej zbierać ostaf- 
nich świadków dawnej świetności „folkloru narodowego", 
będziemy go segregować w kartotekach i wystawiać w wi­
trynach.

Mówi przeszłość — „tysiąclecie budownictwa w kamieniu" 
.. „naród kamieniarzy"

W wyniku tego powrotu do tradycji i piękna monumc'itnl- 
ności, będziemy ganili tych architektów, którzy nie potrafią 
czy nie zechcą objawić zrozumienia dla takiego kieruiiku 
myśli ludzkiej.

Fasada budynku wykonana w kamieniu
. . .....

O b s e r w o w a n e  d ą ż e n i a  d o  b u d o w n i c t w a  c a ł k o w i c i  

p r e f a b r y k o w a n e g o ,  w y d a j ą  s i ę  w  c h w i l i  o b e c n e j ,  p o  z a -  

L e ż e n i u  w o j n y ,  n i e s ł u s z n e .  Z r o z u m i a l e  M y  «  ^

1 r w a n i a  w o j n y  -  w o b e c  k o n i e c z n o ś c i  s z y b k i e g o  b u d ó w ,  

n i a  b a r a k ó w ,  h a n g a r ó w ,  m e g a z y n o w  k o s z f e m  o k o s  y

ł i o d y .
'  N i e s ł u s z n e ,  f a k  z  u w a g i  n a  p o m i n i ę c i e  w a z n e a o .  a  n i e ­

d o c e n i a n e g o  c z y n n :k a  e s t e t y c z n e g o ,  j a k  . n a  p r o b l e m a t y c z ­

n a  w  p r a k t y c e  t a n i o ś ć  m o n t a ż u .
I d l a t e g o  n a s u w a  się m y ś l ,  c z y  n i e  p o w r ó c ą  d o  z a p o m -  

n i a n y c h  T r a d y c y j n y c h  m a t e r i a ł ó w  b u d o w l a n y c h ,  j a k i m  m i ę ­

d z y  i n n y m i  j e s t  k a m i e ń  w e  w s z y s t k i c h  j e g o  o d m i a n a c h ,  a  k t ó -  

T e g o  b o g a c t w o  t a k  i l o ś c i o w e  j a k  i g a t u n k o w e  p o s i a d . m y

o b e c n i e  w  n a s z y m  k r a j u .
N a t o m i a s t  n a l e ż a ł o b y ,  z d - r n i e m  n a s z y m ,  p r z e p r o w a d z i ć  

„ a  s z e r o k ą  s k a l ę  r e f o r m ę  m e t o d  w y d o b y w a n i a  . s p o s o b o w  

o b r a b i a n i a  -  p r z e j ś ć  n a  p r e f a b r y k a c j ę  p o s z c z e g o ł n c h  e l e ­

m e n t ó w  o r a z  p r z e s t u d i o w a ć  s t a r e  s p o s o b y  p r a c y  i z a > t o s o -  

W  t a m  n a j n o w s z e  z d o b y c z e  d z i s i e j s z e j  m y ś l i  t e c h n i c z . - . e i .

C z y  t o  n i e  b ę d z i e  n a j w ł a ś c i w s z a  d r o g a  —  k o r z y s t a ć  z  d o ­

ś w i a d c z o n y c h  t r a d y c y j n y c h  m a t e r i a ł ó w  i s t a r y c h  s p o s o b ó w  

p r z e z  w i e k i  u s t a l o n y c h  - -  j e d y n i e  u l e p s z y ć  j e ,  z a s t o s o -  

w u j ą c  d z i s i e j s z y  p o s t ę p  t e c h n i k i  i p r z y s t o s o w a ć  d o  o b e c n y c h  

w y m o g ó w  s p o ł e c z n o - g o s p o d a r c z y c h .

Kamień jako element konstrukcyjny. 
Łuk mostu wykonany z ciosów kamiennych

Są jednak dzisiaj wśród nas tacy, którzy przestud:owa1l 
zagadnienie odbudowy fasad zabytkowych i rozumieją po­
trzebę legionalizmu w budownictwie, którzy uznujq w u ba- 
nistyce zasadę malowniczości, piękna arch te' fonicznego 
wkomponowanego harmonijnie w otoczenie natury.

Rozumiejq oni, że odbudowa jest zdecydowanie dziełem
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wielkim i wieloletnim, że musi ona wchłonąć wszystkie środ­
ki i wszystkie siły, ze dotychczasowa technika nie wystorcza
— należy zrozumieć, że odbudowa będzie dziełem w.-»zysł-

Filar mostu z ciosów kamiennych.

kich ludzi i wszystkich materiałów. Zadanie wymaga niezwy 
kłego wysiłku — oczekuje go całe społeczeństwo, cały nu- 
ród.

Czy odbudowa będzie przeprowadzona przy użyciu ba 
łonu, czy stali, czy wreszcie kamienia ciosanego — to i.n» 
Jest istotne — istotne jesł użycie właściwego materiału na 
właściwym miejscu.

Aby to zrealizować należy przystąpić jak najprędzej do 
badań, które najpewniej rozwiążą zagadnienie i d uJza  moż­
ność powziąć decyzję.

Po jałowych latach, kamieniarze wzięli się do  pracy >— 
badania, normalizcja, techniczne konkursy, badan ia  orga-: 
nizacyjne są prowadzone z całym zapałem. i

Kamieniarstwo| zwalczane i bite przez wynalazki nowot 
czesnych konstrukcji, pragnie się odrodzić i zająć należna 
mu miejsce.

Kamieniarstwo w oparciu o starą tradycję sięga do postę­
pu obecnej techniki i przystosowuje się do zadań dnia dzi­
siejszego na całej przestrzeni zagadnienia od kamienio­
łomu do wykończenia ostatniej spoiny budowli.

I czyni ło z doświadczeniem większym, bardziej szerokim 
niż inne dziedziny budownictwa, służąc im zawsze współ­
pracą.

Kamieniarstwo jesł najstarszym z naszych rzemiosł — 
wielkie doświadczenie zdobyte latami było i jest jego siłą, 
ale mogło się dzisiaj stać ciężarem. Kamieniarstwo słciTe 
się przeobraża — przechodzi do laboratorium doświadczal­
nego — czyni wysiłki przystosowania się do bieżą:ych po>- 
tr2eb, zachowując ciągle swój szlachetny wyraz i monu­
mentalność".

Jak sobie wyobraża gospodarkę materiałem kamiennym 
we Francji autor artykułu p. Francois Vitale ilustruje poni­
żej zamieszczona mapka.

Wydaje się koniecznym przystąpić i u nas jak ncjszybciej 
do badań w dziedzinie kamienia. Chcemy fu po iać zesta­
wienie i klasyfikację materiału kamiennego jaki r-.amy do 
dyspozycjii na terenie kraju, omówić jego cechy charaktery­
styczne właściwości fizyczne i techniczne oraz zorientować 
r.asze sfery techniczne i gospodarcze o możliwościach 
tego materiału budowlanego. Ale ło już będzie tema­
tem ll-giej części artykułu. c. d. n.

OKRĘGI EKSPLOATUJĄCE I ZUŻYWAJĄCE KAMIEŃ 
WE FRANCJI 6.000

20.000
10.000

Okręgi w odbudowi*? — zużywa­
jące kamień 

Okręgi eksploatujące gatunki 
kamienia twardego

^  Wywóz kamienia w fonach

• Okręgi eksploatujące gatunki 
kamienia miękkiego

5 0 0 0

1.000
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SPIS RZECZY ROCZNIK A 1945 PRZEGLĄDU BUDOW LANEGO
2ESZYT I

Sfrona
Od Redakcji i Wydawców „Przeglądu budowla­

nego" . . . . . . .
Nasze Ofiary . . . . .
Zaaadnienie polifvki budowlanej—Juliusz Goryński 2
Zad-inia inżyniera budowlanego orzy odbudowie

Kraju —  Wacław Paszkowski . . .  5
Prore normalizacyjne w budownictwie — Woclaw

Żenczykowski . . . . . .  8
Mosf przez Wisłę Linii Średnicowej w Warsza­

w a  __ Stanisław Hempel . . . .  10
Odbudowa mostu ks. Józefa Poniatowskiego —

Karol Sztolcman . . . . .  13
Zastępcze materiały budowlane w Szwecji —

J. Suwalski . . . . . . .  19
Nowv efop w rozwoju z wypadkami przy pracy —

Int. M. Rz. . . . . • 22
Projekt Normy PN/B-303 —  Warunki techniczne

ceaieł pełnych wypalanych z qliny . . .  22
Troiekt Normy PN/B-304 —  Warunki techniczne

cegieł dziurawek (drążonych) wypalanych z aliny 25
Idzmv nie tylko wszerz, ale i wgłąb — Czesław

Kłoś ............................................. ...........  • 27
Niedyskrecie budowlane . . . . .  27
Komunikaty Polskiego Związku Inżynierów Budow­

lanych . . . . . . .  28
Biuletyn I. B. B. - • . . . 29
Ceny materiałów budowlanych . . . .  32
Dostawy materiałów budowlanych dla Warszawy III okł.

ZESZYT tl

Z doświadczeń odbudowy Warszawy 1945 r.
Odbudowa warszawskiego węzła kolejowego — 

Adom Krzytanowskl .
Współczesno budownictwo mieszkaniowe w Szwe- 

cii —  Adam Krzyszkowski .
Odbudowa dachów w wytwórni prądu elektrowni 

okreau warszawskiego. —  Inr. I. ,
Ulencren'a w kor>stru'"-ii , Perricka". — J. S.
MaMepszv Kalendarz Budowlany w świecie .
Budowa d^mów mieszkalnych w Anglii —  Inż. R. P.
Lisfy cTvtelników . . . . . .
K u k  dokszfnłcatacy dla podmisł^zów rzemiosł bu- 

dowlanvch przv Str>w. Znw. Przem. Bud. R. P.
Egzaminv wvmaqane do uzyskania prnwn kierowa- 

nia robotami i wykonywania projektów (pla­
nów) łvch robół . .

Urzędy zatrudnienia . . . .
Dostawy i roboty na rzecz Skarbu Państwa, samo 

rządu. oraz instytucji nrawa pub'iczneno
Ujednostain;enie norm oołat dla wolnopraktykują 

cvch architeMów I inżynierów
Nowy konkurs S. A. R. P. .
Nowe dekrety z dziedziny odbudowy
Ob^wiązuiąry tekst ustawy o podatku dochodowym
B'ulefvn I. B. B.
Komunikaty Polskiego Związku Inżynierów Budów 

lanych . . . . . .
Ceny materiałów budowlanych .

Sfrona
33

34 

40

54
55
56
57
57

58

58
58

59

59
59
60 
62 
69

76
IV okł.

SPIS RZECZY ROCZNIKA 1946 PRZEGLĄDU BUDOW LANEGO
PROJEKTOWANIE I OPISY BUDÓW

Odbudowa tu"«'M l!"!' w Wor-
szaw*e —  Aleksander Sfankl^wlez

Na marginesie w sprawie przebudowy W ar. 
szowv . . . . . .

Plnn Odbudowy Warszawy — Barbara I Euge­
niusz Olszewscy . . . . .

p|r.n tirbnnisfvcznv Lopdwnu —  J. S.
Tu„^l u^lot^wy linii średnicowej w Brukseli —

In*. E. O . .........................................................
odbudowy Szczecina —  Plolr Za­

remba . . • • • • •
Budowo fvmc-r^'oweqo dworca osobowego

Wrłr^znwn-Otowno . . . .
Budowo amachu p K- °  w Warszawie 
Most Poniatowskiego w Warszawie odbudo.

wnnv , . • • • • •  
Odbud-wn m^stu koto ̂ oweao rrzez Wisie ko­

ło C''tod»li w Wars’ "'*':e. rr,;,7r7on«q0 
w-AŚniu 1°44 — Tablic* Ciszewski 

ticdion w 7urvrhu — Inż. E. O.
O j i ę « : ~ ~ Wego —  Stanisław

Odyniec - Dobrowolski . . . .
Mosty kanału Ren — Amsterdam — Int. E. O.

TECHNOLOGIA MATERIAŁÓW BUDÓWLANYCH
LePUc ko*r>nv W i do-

Zeszvrł Str.

1 — 1S

S/4 — 74

3/4 76
3/4 — 112

3/4 — 103

5 — 129

5 __ 137
5 — 139

7/8 — 213

7/8 214
7/8 — 232

12 _ 367
12 — 37

|w ’~drTeń — W. pW rk l I A. IV»ckl
Zanr*dnien*A TUŻ'"-tn n*ii»n ■’■•'urzpnyrti rln-

mAw _  listy: 1) Józef Wojlyga i 2) łnż.
« ‘<irjner «' •

7 „ c*,~'owania betonu aruzowonn — In*. S. S. . 
Współczesne pomysły szwajcarskie budow­

nictwa szkielatowego z gruzo-betonu —
Walenty K a r n a s .............................................

Plastyczna masa drzewna w budownictwie 
współczesnym — Stanisław Kwinto .

INSTALACJE BUDOWLANE
Bloki wodne — Jan Oderfeid
Betonowe drzwiczki kominowe —  Inż. J. Sł.
Ogrzewanie osiedli ludzkich — Józef Kamlef

3/4 —- 94

FUNDAMENTOWANIE

Pale Hoąrupa — Wieńczysław Poniż 
Pole H^aruDa a Pale Franki —  Int. Wacław 

PawllkowsVt . . . . . .
W sprawie oceny technicznej palowań —

R. P l ę t k o w s k i ..............................................

WPŁYWY ZEWNĘTRZNE NA BUDOWLE

Wpływ masy na komfort mieszkania —  Int.
J O d .......................................................................3/4

Słońce i architektura —  J. S. . . 3/4
O znormalizowanie tłumieni, dźwięków w bu­

downictwie — Int. Ludwik Starzyński 6 
Zwalczanie szkodliwych owadów za pomocą

środków chemicznych —  J. S. . . . 6 
Oarzewanie przez prorrveniowanie w pracy —

Mieczysław N’ereiewsfci . . . 10/11 ■
Zdcln^ść a^u^-uHryina u«łr<~J6w budov'H- 

nvrh w ęw:e"<» r\-fr i doświadczeń — Zy- 
omunt Kolodr»»'czyk . . . . 10/11 

Droai startowe dla ciężkich samolotów —
Dr. T. K. . . . . 10/11

Szkody aórni<-ze w budownictwie — Włady­
sław Wachniewskł . 1 2

NORMALIZACJA

Zeszyt Str.

6 — 183

7/8 _ 228

12 — 374

lo i
103

190

195

324

325 

330 

360

7 'a 9*ł
7/8 —  227 Mo^ut w vnicfwie i architekturze — Zy­

gmunt Kleyfl . . . . .  
Norma tymrjesowa — PN/B-182 — Mury ce­

1 —  7

10/11 — 319 glane: Obliczenia statyczne . 1 —  19
Projekt normv PN/B-359 —  Kamienie uszko­

12 —  364 dzone działaniami wojennymi 5 — 162
Norma tvmcznsowa — PN/B-1722 — Mury typu

amerykańskiego . . . . . 6 —  187
7/ 8 — 223 Zalecenie stosowania polskich norm 6 —  188
7/8 — 230 Norma tymczasowa PN/B-1723 — Filary mu­
12 — 370 rowane łypu amerykańskiego . 6 — 189



388 1946 R. —  PRZEGLĄD BUDOWLANY

Zeszył
Z prac normalizacyjnych ogrzewników —

Mieczysław Nierojewski . 7/8 —
Projekt ustalenia najniższych zewnętrznych 

temperatur przy obliczeniach urządzeń 
ogrzewań centralnych — T eodat Biłyk . 9 — 

W soraw’e polskich no'm budownictwa
PN/B-196 — Czesław Kłoś . . . 10/11 —

O poprnwne p^zwy maszyn budowlanych —
M. Krajewski . . . . .  10/11 — 

O normy w oqrzewnictwie — A. S. 10/11 —
Zarządzenie Ministra Odbudowy o stosowaniu

tymczasowych norm . . . . .  10/11 — 
Komunikat Polskiego Komitetu Normalizacyj­

nego , , . . . . 1 2  —

NOWOŚCI TECHNICZNE, PATENTY

Str.

222

278

312

328
330

337

379

100
100

191

374

Doburzanie ruin domów —  J. S. , . 3/4 
IJlenszenia przyrządów kreślarskich —  J. S. . 3/4 
Żelbetowy, monolityczny stropodach —

1. S.............................................................................. 6
Patentv udzielone z dziedziny budownictwa:

Nr. Nr. 6 — str. 199. 9 — str. 286.
Zareiestrowane wzory użytkowe z dziedziny 

budownictwa . . . . .  9
Podwozia pod maszvny budowlane — W. B. 12 
Masztv żelbetowe do linii elektrycznych —

1. S ł . ..................................................................... 1 2 — 375

WYKONAWSTWO ROBÓT

Zagadnienie aruzu w odb'idowie Warsza 
wy — Eugeniusz Olszewski 

Strop przeciwakustyczny —- L. Sł.
Naprawa stropów pustakowych 
Ame^kański mnwvnoww sprzęt budowlany — 

M>»czyjław Krajewski 
Prymitywna a pożyteczna mechanizacja

J. 5..............................................................
MeMizacia n^łr^skown —  W. W.
Analiza wvoadków przy p ra :y  w stotecznvm 

nr*e'v"'«,f! budowlanym w r. 1945 — Ste 
fan Filipkowski . . . .

Efekt pracy sp'^hncT^mi ziemnvrrii (bulldo 
zerami) —  Mieczysław Krajewski 

Przesuwane rusztowania budowlano —  S. G. 
Prefnbrvkacia budynków mieszkalnych — 

Kaźmierz Kamiński 
Odbudowa mostu kolejowego pod Bo 

deaux —  Ini. E. O.

54
59

143

6 — 178

7/8

9
9

10/11

12

KOSZTY BUDOWY

Odbudowa Nowego Światu w świetle porów­
nania kosztów odbudowy gmachów zabyt­
kowych z kosztami analogicznych nowych 
budynków współczesnych —  Stanisław 
Marzyński . . . . . .  9

Żelazo czy drzewo —  St. J. Rutkowski . 10/11

STOSUNEK MIĘDZY CZYNNIKAMI W BUDOWNICTWIE

Zagadnienie zlecania robót budowlanych —
Stefan Martens . . . . .  3/4 

Równy start — Stefan Martens . . .  5 
O kosztorysach wzorcowych robót budowla­

nych — Ludwik Starczyński . . .  5 
Przetargi —  o właściwe metody robót budow­

lanych —  Czesław Kłoś . . .  6 
Czego potrzeba aby inicjatywa prywatna 

przystąpiła do odbudowy mieszkań w War­
szawie — Stefan Martens . . .  9 

Konferencja u Prezesa Rady Ministrów 
w sprawie wyjaśnienia przyczyn powstrzy­
mywania się prywatnej inicjatywy gospo­
darczej od  akcji budowlanej . . .  9 

Konferencja u Prezesa Rady Ministrów . . 10/11

Zeszyt
1 —

Str.
1

1 — 5

1 — 27

1 _ 27
1 — 27

1 — 28

1 _ 29
1 — 29
1 — 30
2 — 41
2 — 58
2 — 60

2 — 60

2 — 60

3/4 — 73

3/4 _ 104
3/4 .— 107
3/4 — 108

3/4 — 108

3/4 - 108

5 — 122

5 — 145

5 _ 125
5 — 145

1°0
194

210

2^6
281

315

370

265
327

87
1 2 1

133

174

257

281
303

ŻYCIE ZAWODOWE I SPRAWY EKONOMICZNE

Nasze prace z okresu okupacji 
Kodeks etyki zawodowej przedsiębiorców 

budowlanych . . . . .
Zrzeszenie Prywatnego Przemysłu Budowla­

nego i instalacyjnego . . . .
Bibioteka techniczna Biura Odbudowy Sto­

licy . . . . . . .
Społeczny Fundusz Budowlany 
Instrukcje w sprawie potrącania D odatku 

sezonowego robotnikom budowlanym 
Instrukcje w sprawie kontroli wpfat przedsięb.

budowl. na Społeczny Fundusz Budowlany 
Krzywdzące uogólnienia . . . .
Sprawozdanie S.P.B. . . . .
Nasze prace z okresu okuoacii (dokończenie)
W sprawie studiów inżynierskich 
Komunikat N. O. T.
„Grupa Techniczna" (iub'leusz członka Stow.

Zaw. Przem. Bud. R. P.) . . .  
Wznowienie działalności Stowarzyszenia Tech­

ników Polskich w Warszawie 
Apel w sprawie Premiowej Pożyczki Odbu­

dowy Kraju —  Czesław Klarner 
Zjazd Oddziałów Stow. Zawód. Przem. Bud.

R. P. w Warszawie 11 i 12 marca 1946 r. 
3-letni plan inwestycyjny hutnictwa żelaznego 
Mapa petroaraficzna . . . .
Oddział budownictv/a sanitarnego na Poli­

technice Warszawskiej . . . .
Kurs dokształcający wodociągowo - kanali­

zacyjny . . . . . .
Synteza naszych prac w sprawie odbudowy 

Warszawy . . . . . .
Memoriały Stow. Zaw. Przem. Bud. R. P. do 

Ministra Odbudowy . . . .
Rola Odry i Szczecina w przyszłej strukturze 

Polski —  Euceniusz Olszewski .
Reorganizacja Centrali Min. Odbudowy 
Kurs dokształcający dla podmisfrzów izemiosł 

budowlanych przy Stow. Zaw. Przemysł.
Bud. R. P................................................................

Trudności organizacyjne przedsiębiorstw bu_ 
dowlanych w Szczecinie— Inż. M. Stopnicki 

(stofa planowania — Wfodz'mierz Skorci- 
szewsk’ '. . . .

Sprzęt budowlany w Polsce 
Memoriał Stow. Zaw. Przem. Bud. R. P. do 

Ministra Odbudowy . . . .
Rzemiosło w Polsce według branż .
W trosce o zdrowie i estetyczne mieszka­

nia dla wszystkich . . . .
Przez planowa pracę do dobrobytu narodu — 

Czesłcw Warner . . . .
Architekt przemysłowy — Stefan Siennicki 
O wysokości wpłat na Społeczny Fundusz 

Budowlany —  W. Z.
Nagrody za najpiękniejsze mosty—Ini. E. O. 
Mureum Komunikacji . . . 
Ogólnokrajowe Tarqi Jesienne „Odzież 

i Dom" w Poznaniu . . . .
Wytwórnia waqonow i mostów w Chorzowie 
Przez planową pracę do dobrobytu narodu 

(c. d.) — Czesław Klamer 
S. p. Inżynier Gustaw Włodek 
Architekt przemysłowy —  Czesław Kłoś 
Obrady 14 Komisji na konferencji „Przemysł 

dla Wsi" . . . . . .
Zjazd Izb Przemysłowo-Handlowych w Szcze­

cinie . . . . . .  9
Przez planową pracę do dobrobytu narodu

fdok.) — Czcstaw Klarner . . . 10/11 
Architek! orzemysłewy — Stefan Siennicki . ' 10/11 
Komunikat Sekretariatu Generalnego P.K.N. 10/11 
Złom na żelazo do odbudowy kraiu . . 10/11 
Problemy budowlane na Konqresie Techni­

ków Polskich — Feliks Bizowski . . 12 
Dqninq Nqrodowo — W ładysław  Żywicki . 12 
Zjqzd nqukowy Polskiego Związku Inżynie­

rów Budowlanych . . . . .  12

6
6

6
6

6

7/ 8
7/ 8

7/ 8
7/ 8
7/ 8

7/ 8
7/ 8

148

150

165
177

196
197

198

205
207

225
?33
234

234
235

255
261
262

282

283

310
3 1 4
335
337

353
356

— 378

9 —

9 —
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RUCH BUDOWLANY W POLSCE
Zeszyt Str.

20

44

Z pierwszego zebrania Naczelnej Rady Od­
budowy Stolicy . . ■ - 1  —

W sprawie akcji budowlano-mieszkaniowej —
Stefan Martens . . . 2  —

Roboty mostowe i tunelo e wykonywane 
przez Dyrekcję Warszawskiego Węzła Ko­
lejowego —  T. C. . . . . 7/3 — 234 

Zagadnienie mieszkalnictwa na Ile trzyletnie­
go planu inwestycyjnego dla Warszawy —
Zdzisław Pogonowski . . . . 9  — 259 

U progu Nowego 1947 Roku — Stefan Mar­
tens . . . . . . .  12 — 351

RUC^J BUDOWLANY ZAGRANICĄ

Notatki za współc.-esnag^ budownictwa czes­
kiego — J e r z y  a^u tep jn  . . .  1 

AmeryKanizm w architeidurze — Talbot
Hamlin . . . . . .  2

jak budujq i planujq w Anglii —  Inż. i. O. 7/8 
Odbudowa we t-rancji — S. M. . . 7/8
O.ganizacja Biura Alberta Kahna . . 7/8
O budownictwie ->zkolnym w Szwajcarii —

Karol Jeziorański 
Usuwanie i wykorzystanie gruzów berliń 

skich — Dr. C. K.
„Wielka Brytania Odbudowuje się" . . 9  —  
Kongres Międzynarodowej Federacji dla

spraw mieszkalnictwa i urbanistyki . 10/11 —

—  18

— 48
— 230
— 239.
—  236

273

279
285

335

RYNEK MATERIAŁÓW I PRACY

Ceny materiałów budowlanych i robocizny Nr. Nr. 3/4 — 
str. III oktadki; 5 —  str. 153; 6 — str. 20i; 7/8 — str. 254; 
9 — str. 3UZ; 10/11 — str. 3ot>; 12 —  str. 3b0.

Możliwości lasów państwowych jako dostawcy 
drewna — Witoid kopelewsfei .

Urucnomienie nowych wapienników na Slqs_ 
ku Opolskim . . . . .

Przemysł materiałów budowlanych na zie­
miach odzyskanych — Stanisluw Bartosze, 
wicz . . . . . .

Nowy układ zbiorowy w przemyśle budow­
lanym . . . . . .

Ważniejsza produkcja przemysłowa w Polsce 
Zjeanocienie l-aory* Cementu 
Komunikat Centrali Żelaza i Steli .
Przemyśl materiałów budowlanych 
Rejestracja i przymusowe zatrudnianie z 

dziedziny facnowych sił technicznych
O nowe kadry fachowców w przemyśle ce­

ramicznym . . . . . .
Sprzedaż artykułów reglamentowanych 
Przestrzeganie stawek plac, uregulowanych 

w układzie zbiorowym — W. Z.

USTAWODAWSTWO, ORZECZNICTWO I PRZEPISY

Ustawodawstwo i orzecznictwo Nr. Nr. 1 —  str. 32; 2 — sir.
61; 3/4 — str. 109; 5 — str. 151; 7/8 — str. 236; 9 —  str.
287; 10/11 — str. 337; 12 — str 38C.
Projekt nowego prawa budowlanego —

Gustaw Szymkiejtk* .
Rozbiórka i naprawa budynków zniszczonych

i uszkodzonych podczas wojny — Gustaw 
Szymkiewicz .

Publiczna gospodarka lokalami i kontrola 
najmu lokali . . . . .

Ustawodawstwo budowlane w światłe po­
trzeb akcji odbudowy . . . .

Problemy podatkowe przy odbudowie bu­
dynków — Władysław Zywicki

Wykonawstwo robót budowlanych w świetle 
obowiqzujqcych przepisów — Gustaw 
Szymkiewicz . . . . .

Obwieszczenie o normach zaludnienia —
Henryk Marfens .

3/4 — 90

3/4 — 108

5 — 127

5 _ 136
6 — 197
6. — ly6
G — 198

10/11 — i>00

10/11 — 337

12 _ 380
12 — 381

12 _ 381

2 — 46

3/4 —  84

5 — 151

6 — 168

6 —  170

6 —  1 76

7 / 8 — 206

Zeszyt
Zarządzenia i okólniki Ministerstwa Odbu­

dowy . . . . 7/8 
Przepisy właściwe dla opodatkowania do­

chodu osiągniętego w 1945 r. . 7/8 
Spłata długów przedwoiennych . . 7/8 
Wzory akt sporządzanych przy oddawaniu

przedsiębiorcom roból budowlanych . 7/8
Podatek, Którv hernuje tempo odbudowy —

Władysław Zywicki , . . . 9 - 
Uprawnienia do kierowania robotami i spo­

rządzania projektów budowlanych w 
świetle obowiązujących przepisów —  Gu 
staw Szymkiewicz . . .  9

Podatek od lokali W. Z. . . . 9 
Objęcie w posiadanie przez gminę

których gruntów w m. st. 'Yarszawie . 9 
Zarządzenia i okólniki Ministra Odbudowy 9 
Ochrona prawa wl jsności p.zsmvslowej . 9 
Rejestracja i przymusowe zatrudnianie z dzie 

dżiny budownictwa fachowych sił techricz 
nych .

Używanie przy budowie wapna pokarbido
wego 10/11

Za ządzenia Ministra Odbudowy . . 10/11 
Okólniki Ministerstwa Odbudowy . . 12 
Bezpieczeństwo i higiena pracy w zakładach

pracy —  G. S. , . . . . 1 2

NIEDYSKRECJE BUDOWLANE
Nr. N. 1 — słr. 31; 2 — sir. 57; 3/4 —  str. 99;

5 — str. 145; 6 —  słr. 195; 7/8 — str. 233.

PRZEGLĄD WYDAWNICTW

Nowości wydawnicze Nr. Nr. 1 — **/. 32; 
3/4 — str. 101; 5 —  str. 143; 6 — sir. 192; 
lu/11 —  str. 3is3; 12 — str. 375.

Nabyiki bibliograficzne biblioteki B.O.S. z 
dziedziny tecnmki bud, i arch.: Nr. Nr.
1 — str. 34; 2 —  str. 63; 3/4 — str. 112; 
5 — słr. 154; 6 — str. 199.

Dr. Emil Paiuch — Zwalczanie chorób zawo­
dowych . . . . . .

Inz. Luuwik Hubi i ini. Jerzy Nechay — Ro 
boty żelbetowe . . . .

Prot. Wacław Paszkowski — Technologia be­
tonu —  Wacław Zenczykowski

Ini. ierzy ftecnay —  Beion na wsi — L. S.
Menanar Łunasitwicz — Ogniotrwałe budow­

nictwo na wsi — L. S.
Inż. Z. Kacięciii —  Jak samemu zbudować 

z gliny tani, zdrowy i trwały budynek 
mieszkalny lub gospodarczy . ,

Ini. arch. Stanisław Marzyński — Kościoły 
warszawskie w ruinie i odbudowie 1939 — 
1945 —  J. SI.

Dr. Jozef Lisak — Ekonomia jednostkowa — 
Tadeusz Wydmuch . . . .

Polski Stownik Biograficzny
Dr. inż. Eugeniusz UiszewsKi — Rozwiązywa­

nie uktadów równań liniowych metodq 
krakowianów . . . . .

W. A. i-aimurst — Arch desin sinplifid— Cz. ki.
Keating and Ventilation ot Duellings.—Ini. S. J.
Krzysztof Wren — człowiek, uczony, inżynier

i artysta — Jan Oderfeld

Str

236

238
238

238

257

263
287

289
289
290

10/11 — 337

337
337
380

382

32

32

14ó
144

5 — 144

— 144

5 — 144

6
12
12

192
193

193
375
376

12 — 377

BIULETYN INSTYTUTU BADAWCZEGO BUDOWNICTWA

Nr. Nr. 1 —  str. 35; 2 — str. 65; 3/4 — str. 115; 5 — str. 
155; 6 — str. 201; 7/8 — str. 247.

KOMUNIKATY POLSKIEGO ZW. INŻYNIERÓW BUD.
Nr. Nr. 1 — str. 39; 2 — str. 71.

KAMIEŃ I WAPNO

Nr. Nr. 5 — str. 159; 7/8 —  str. 239; 9 — str. M l;  10/11 — 
str. 339; 12 — str. 383.



J90 1946 R. —  PRZEGLĄD BUDOWLANY

C e n y  m a t e r i a ł ó w  b u d o w l a n y c h
w  miesiącu grudniu 1946 r.

Notowania cen wolnorynkowych materiałów budowlanych loco budowa na terenie 
m. st. W arszawy i robocizny według umowy zbiorowej

U waga: Ceny mat. bud. podane w Nr. 10/11 odnoszq się

Wyszczególnienie materiałów Jednostki Cena w zł.

A.
1.

MURARSKIE 1 BETONOWE. 
Ceyia zwyczajna peina nowa 1.000 szt. 4.500.—

„ „ „ rozo. II II ---
„ dziurawka nowa 11 II 4.0UU.—

.. rozb. II II 3.ovti —
„ trocinowka nowa u II O.liuo.—

2. Pustaki Siropjwe ceiamiczn? 1 szt. 30.—
a. PiuseK rzeczny 1 !».“ 6ou.—
4. Zwir rzeczny 1 II 1.8ui>.—
5. V»afjnu puiune w ilościach wag. 100 kg —
6. Vvupno lasowane 1 nv' 2.000 —
7. Cemeni poruonazKi w ilościach 

wugonowycn ^po cen. regl.) 100 kg 280—
8. Cenieni pornanazKi zu sktauu 100 u 3o0. —
9 Gips murarski 100 u 1.200.—

10. Maiy trzcinowe 1 m* 20 —
11. belki zeiazn e ze składu stare 1 kg 16. -
12. Żelazo Okiqgte ze składu 

śr. 6 — 10 1 II 23.—
śr. 12 — 15 1 20—
śr. 16 wzwyż 1 „ 15—

13.

14.

Żelazo taśmowa ze składu (bed­
narka — na rynku oiak)

Płytki ferrakotowe wymiaru 
15/15 cm 1 nr 850—

15. Gitizo.ra kremowe 1 ii 800__
Ib.
17.

„ tłdoJa (brak na rynku) 
Płyty izol. „Suprema" iub p o ­

dobne grub. 2,5 cm 1 ii 160.—
grub. 3,5 cm 1 „ 170—
grub. 5 cm 1 ii 190—

18. Siatka cięio-rozciqgana Nr 3a 1 a 190—
19. „ pleciona 1 a 65.—
20. „ ogiodzeniowa 

oczka 50/50 mm gr. 3 mm 1 n 140—

C.
21.

CIESIELSKIE. 
Kaniowka iglasia 1 ma 5.700—

22. Deski obrzynane iglaste 1 ti 5.500.—
23. „ podłogowe neblowane 

i szpuntowane 1 n 8.200-
24. Łaly susnowe 1 a 6.500—
25. Gwoździe maszynowa 1 kg 50—
26. „ papowe 1 11 75—
27. Deski i bale sosnowe 1 m 8.000 —

C.
28.

STOLARSKIE.
Klepka dębowa gał. i/ll 1 m- 950—

29. Klej stolarski 1 kg 180.—

D.
30.

DEKARSKIE.
Papa smotowcowa Nr 100 1 nr 45.—

Nr 150 1 VI 40 —
31. Papa bitumiczna Nr 100 1 65.—

Nr 150 1 It 55—
32. Smoła gazowa 1 kg 15—

Wyszczególnienie materiałów Jednostki Cena w zt.

33. Lepik bitumiczny 1 40.—
34. Dachówka kaipiówka 1.000 szt. 10.000—

„ felcówka 1.000 „ 11.000—
35. Gqsior dachowy -1 „ 50—
36. Blacha cynkowa 1 kg 68.—
37. Rynhaki żelazne ocynkowane 1 szt. 45—
38. Rurhaki żelazne ocynkowane 1 „ 50—
39. Sztyce do ław kom. ocynk. 1 „ 100__

E. SLUSARSKIE.
40. Narożniki okienne grub. 1,5 mm 1 „ 3.—
41. Zawiasy okienne fr. 100 mm 1 „ 25—
42. „ drzwiowe fr. 130 mm 1 „ 32—
43. Baskwil kryty z klameczkq

mosiężnq do dług. 150 m 1 ,, 290__
44. Spinacze do okien mosiężne para 200.—
45. Zakrętki okienne wpuszczane

z klameczkami mosiężnymi 1 szt. 05.—
46. Rozwórki sprzęgłowe 1 .. 240.—
47. Zatrzaski do nadświetla 1 „ 115—
48. Zamek zwykły wpuszczony do drzwi 1 „ 240—
49. Zamek wpuszczany do drzwi

zapadkowy 1 450—
50. Klamki mosiężne z tarczkami para 250—
51. Rygle czołowe drzwiowe 1 szt. 280—

^poz. 41— 52 +  9% za śruby)

F. MALARSKIE.
52. Mydło szare 1 kg 300—
53. Ton malarski 1 8—
54. Pokost lniany 1 520—
55. Terpentyna zwyczajna 1 ,, 375.—
56. Biel cynkowa 1 „ 45—
57. Farby olejne 1 200—
58. Minia ołowiana 1 .. 180—
G. ZDUŃSKIE.
59. Kafle polerowane kwadratelowa

biało 1 izł. 50.—
CO. Cegła piecowa piaskowa 1 „• 6,50
61. Glina piecowa 1 m3 900.—
62. Komplet żelastwa piecowego komplet 1.800—
C3. „ „ kuch. Nr 2 II 5.000—
04. Cegła ogniotrwała (szamotowa) 1 szt. 50—
65. Glinka ogniotrwała 1 kg 12—

H. SZKLARSKIE.
66. Szkło okienne grub. 2 mm

(w skrzynkach) 1 m’ 450—
67. Kit pokostowy 1 kg 120.—
t8. Kit miniowy 1 200—

ROBOCIZNA (bez generalii).
1. Pracownik wykwalifikowany

w/g umowy zbiorowej zł. 50.—/godz
2 Pomoc murarska w/g umowy

zbiorowej zł. 30.—/godz.
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